
Napięcie 

w płd. Libanie 
Według doniesień z Bejrutu, na 

południu Libanu utrzymuJe się na-
pięta sytuacja, Dochodzi tam do 
atarć między wspieranymi przez 
Izrael siłami prawicy - a Palestyńczy
kami i siłami lewicowymi. Sytua
cja na południu Libanu była pr~ed
miotem piątkowych rozmów prezy
denta Libanu Ellasa Sarltisa z prze
wodr1\czącym Organizącji Wyzwole
nia Palestyny, Jaserem Arafatem. 

Deputowanym parlamentu libań-
•kiego został przedstawiony plan CJd· 
budowy handlowo-finansowej części 
Bejrutu. Mln1.5ter robót publicznych 
Amin Blzri oświadczył, :l:e najpraw 
dopodobniej odbudowa rozpocznie 
Ilię w czerwcu br. 

W niedzielę trwały w południo-
wym Libanie gwałtowne starcia mię 
dzy silami konserwatywnymi a le
wicmvyml ugrupowaniami palestyń
aklml. Siły konserwatywne, wspie
rane przez artylerię izraelską, zdo
łały otworzyć nowy front na wzgó 
rzach łączących miejscowości Bint 
Dżbeil l Ain Ebel. Siły prawicowe 
twierdzą - jak pisze AF~ - że 
zdciłały opanować część miasteczka 
Blnt Dżbeil, 

z rejonu walk napływa nie.przer
wana fala uchodków, Ponad 90 
proc. ludności miasteczek i wsi, 
objętych walkami, porzuciło swe 
domostwa. Bilans ofiar toczących się 
widk jest nieznany. 

Łódź, 
28 lutego 1977 roku 
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Przyjacielskie · spotkanie 

Gf rtJH 

Wł. Janiurek 

aktualnych pracach rządu 

oiłt oła ·wyk nywaa·a decyzji 
• -- ry e I 

• • • a 1 

P 
rzywy}j:liśmy do cotygodniowych komunikatów, informująeych 
o posiedzeniach Rady Ministrów, bądź Prezydium Rządu 
i o poruszanych na tych posiedzeniach tematacn. . 

Jakimi głównymi problemami zajmuje się rząd obecme, na 
początku 1977 roku? Jaki ma program. prao na najbliższe m.iesiące'f 
Z pytaniami tymi zw1·ócił się do rzecznika prasowego rządu -:. wice
ministra Włodzimierza Janiurka, przedstawiciel Polskiej Age11cJ1 Pra-
s1>wej. (Dalszy ciąg na str. 2) 
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Wieńce pod pomnikami 
żołnierzy radzieckich · 

Chinach 
Edwarda Gierka z Erichem Honeckerem ~ 

... 

na inauguracie pilkarskiei wiosnv ~ -.... 
w 

Z okazji 59 rocznicy Armil I Ma
rynRrki Wojennej ZSRH pr:zedstawi
c1e~e ambasady Związku Radziec><ie
go w ChRL złożyli wieniec w Ta
Uenle pod pomnikiem żołnierzy ra
dzieckich, którzy zginęli w walkach 
przeciwko japońskim militarystom o 
wyzwolenie Chin. W miastach Har
bin. Sze.njang. Czangczun, Luszun 
(Port-Artur) i Wuhan, gdzie przed
stawicieli radzieckich nie dopuszczo
no. i w szeregu innych miast, 
wieńce na cmentarzach żołnierzy Ar
mii Radzieckiej i pod pomnikami żoł
nie.rzy radzieckich złożono w imieniu 
komitetów rewolucyjnych i oddzia
łów Towarzystwa Przyjaźni Chińsko
Rarlzieckiej, o czy111 poinio'rmowała 
agencja „Sinhua", 

= -
111111 

Na. zapr1>szenie I sekretarza Komitetu Centraluego Polskiej Zjedn1>cz1>nej Partii Robotniczej, Ed- : 
warda Gierka przebywał w Polskiej RzeezypospoUtej Lud1>wej w dniach 26-27 lutego 1977 roku : 
z przyjacielską ~tizytą sekretarz generalny Ko1nitetu Centralnego Niemiec·k\ej Socjalistycznej Partii : 
Jedności i przewodniczący Rady Państwa Niemieckiej Republiki Demokratycznej, Erich Honeck4'r• 

Wizyta ta sta1mwila ' kontynuację 
regula.rnych spotkań przywódców 
obu partii i państw. Edward Gie
rek i Erich Honecker poinformo
wali się wzajemnie o osiągnię
ciach budownictwa socjalistyczne
·go w realizacji uchwał VII Zjazdu 
PZPR i IX Zjazdu SED, wyraża
jąc Wielkie uznanie dla wysiłków 
ludzi pracy obu krajów w rozwi
janiu gospodarki narodowej. 

I sekretarz KC PZPR i sekre-

tarz generalny KC SED wysoko 
ocenili stosunki między obu par
tiami oraz między Polską Rzeczą
pospolitą Ludową i Niemiecką Re
publiką Demokratyczną, rozwija
jące się pomyślnie na gruncie za
sad marksizmu - leniolzmu i 

F. Castro przyjął T. 

= 
proletariackiego internacjonalizmu. 
PZPR i SED będą nadal konse- -
kw"tmtoie zmierzać do zacie§niania 
współpracy, służącej dobru obu 
nm·odów, przyczyniające.i się do 

(Dalszy ciąg na str. 2) 
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Śnieżyca w Zakopanem 
Rozwój 

między Kubą ·i PRL Unikalne odkrvcie archeologiczne 
Mimo bard3o złej 

-pogody jaka pano
wała w rejonie Tatr 
w ostatnlch tygod
niach, ruch tury
styczny nle spadał 
poniżej wysoltiej 
przeciętnej, która 
dla Zakopanego u
staliła się w grani
cach 30 tys. osób 
dziennie, 

Spory ruch noto
wano w przyjazdo
wej turystyce zagra 
nicznej. W sobotę 1 
niedziele 26 i 2'1 lu 
tego, w Zakopanem 
bawiło na przykład 
około 5 tys. tury
•tów zagranieznych 
z Jugosławii. Wę
gier, CSRS. NRD, 
Fr a11cjl i Wielkiej 
Brytanii. Było też 
sporo indywidual-
nych turyst6w z 
państw skandynaw
sklch. 
CAF - Momot -

telefoto 

O 
dprę:!:enie w polityce światowej 
jest bezspornym faktem, chociaż 
proces jego pogłębiania. i rozsze
rzania napotyka raz Pil raz na 

różne trudności, głównie ' z uwagi na to, 
te siły .zimnowojenne nie zamierzają. ka
pitulować i gdzfo i kiedy się da, stwa
rzają. trudności, posuwając się bez wa
hania nawet do prowokacji. Z uporem 
godnym lepsze.i sprawy działają w myśl 
zasady, ie każdy chwyt jest dobry. 

Niemniej jednak, przeważająca część po
Utyk6w zdaje sobie sprawę z koniecz
ności p:cowadzenia polityt>znej gry, któ
re.i celem jest usuwanie przeszkód na 
drodze do współpracy politycznej i go
llPOdarczej. Pozostaje jednak dziedzina, 
niezmiernie ważna, która, jak dotąd, tkwi 
niejako w zawieszeniu. Mam na myśli 
redukcję sił zbrojnych i zbrojeń w Euro
-pie. 

Rokowania poświęcone temu zll.gadnie
niu toczą się od dłuższego czasu w Wied
niu a udziałem 19 państw, wśród kló-

Podczas wizyty na Kuble polskleJ I niczy zastepca członka Biura Poli- / a . li ·10 
tlel„gacj! rZ11dowej, której przewod- •ycu1egc KC PZPR, przewodniczący li 
.......___ · 1:onus3ł Plll>le an pn:~ Fadzi" l 

Mlni~tr6w PRL - wicepremier '.l.'a· 
dcusz W'rzaszczyk, został podpisany !nteresujący<:h odkryć dokonał ze
orolokół o koordynacji planów go- spół wrocl;.wskich archeologó..v pod 
spndarczych do roku 1980 między ki<'runkiem cloc. dr hab .. rózela Kaz-

W sobotę obserwatorium sl!jsmo- C<ubą a Polską. 111ien·7.3•lla - badająay dzieJe kate-
logiczne w Pasadenie zare1es1rowalo Protokół określa zasady dalszego dry wrot-ławskleJ położonej na Ostro 
wstrząsy tektoniczne o sile 3 st. w rozwoju współpracy ~ospodarczej i wie Tumskim i pochodzącej z ok. 
ska\1 Richtera. Wstrząsy daty się naukowo-technicznej między oby- tnięc-znego roku. 
odczuć w niektórych dzielnicach Los dwoma kra 1ami oraz przewldu.ie roz w wyniku tegorocznych badań 
Angeles w promieniu 16-Z1 km. Nie· szer~enie stosunków handlowych. zgromadeono oryginalną kolekcj~ zło 
napłynęły doniesienia o ofiarach w żona 1 płytek kamiennych posadzki 
ludziach I stratach nrntr.ria.tnych. 26 bm. Tadeuna Wrzaszczyka przy l ok!adzi)l marmurowych pochodzą-
Wstnąsy trwały kilka sekund. jął Fidel Castro. cych z 'katedry. Na niektórycn z 

Rudolf He~s usiłował 
samob.óistwo popełnić 

nich zac-howały się nawet okopcenia 
powstałe pod wpływem płomieni łu
czyw lub świec. Do najbardziej war 
tościowvch należą fragmenty ze śla
~ami malowideł w kolorze czerwo
nym niebieskim i w odcieniu różu. 

Budulec do wzniesienia katedry 
l'ITorławskiej - jak stwierdzili obec 
nie archeologowie dostarczany 
był z masywu góry Slęzy, okolic 
dzisiejszego Strzelina i z Pogórza 

Z Berlina Zachodniego podają, zienna znalazła go w 15 minut po Sudeckiego - a więc rejonów od-
. db · t t · · d · ób" bó" t dalonycll od Wrocławia o ponad 
ze o ywaJący w am eiszym so- meu aneJ pr le samo JS wa. 100 lub więcej kilometrów. Pozyska-
.iuszniczym więzieniu wojskowym Obecnie, jak poinformowały Wła- ne relikty świadczą niezbicie, · że 
karę dożywocia, hitlerowski zbrod- dze więzienne, jego stan fizyczny ka~edra wrocławska wzniesiona w 
niarz wojenny, Rudolf Hess, tar- iest zadowalający. czasach panowania Bolesława Chro
gnął się w ubiegłą środę na swe W więzieniu Spandau 82-letni brei;o była okazałą budowlą kamien 
życie. Rudolf Hess, były zastępca obecnie Hess przebywa od 19.47 r. ną. wewnątrz _otynkowana i pokry
Adolfa Hitlera, skazany na doży- Jest on jedynym więźniem w tym ~ą malowidtam1, Niektóre cz~ś<:i ka
wocie przez Międzynarodowy Try- alianckim zakładzie karnym dla edry bvłY - też zdobione mozaiką .z 

· . ł k . . . ko~tek ~zklanych I prawdopodobnie 
bunał . w :rforym~erdze, us.1ło~a j s ~zanych na dozyW'oc.1e h1tlerow-1z k'lmienl szlachetnych wydobywa-
zadać sobie cios nozem. Straz w1ę- sk1ch przestępców woiennych. nych w tym czasie na S!ąsku. 

rych jest także Polska. Na pozór rzecz 
przedstawia się prosto - państwa NATO 
i Układu Warszawskiego zredukują swe 
siły o pewien określony z góry procent 
1 każde z państw sygnatariuszy ewen
tualnego układu przyjmie na siebie okre
ślone zobowiązania. 

Tymczasem oaństwa NATO wysunęły 
kilka koncepcji, których cel jest aż padto 
przejrzysty. Mianowicie zaczęły domagać 
się asymetryczności w redukcji zbrojeń, 
wyłączenia z porozumienia broni nu
klearnej, zobowiązania ogólnego między 
Paktem Atlantyckim, a Układem War
szawskim i dwufazowości. 

Jeśli idzie o kwestię asymetryczności, 
wiadomo o co chodzi. NATO lansuje te
zę o rzekomej przewadze ~ił Układu, co 
nie jest prawdą, o czym świadczy fakt, 
że $ami negocjatorzy zachodni już dwu
krotnie zmieniali dane o liczebności 
swych wojsk, gdyż przed z górą rokiem 
podali tak zaniżone, że sami się zre
flektowali i przedstawili drugą wersję, · 
należy si~ liomyślać, bliższą prawdziwej. 

Jeśli chodzi o dwufazowość porozu
mień, to państwa socjalistyczne, kieruja(! 
się pragnieniem oslągnięcia postępu w ro
kowaniach, przedłożyły przed rokiem 
swoją propozycję w tej sprawie. Spro

. )'adza się ona rlo t.ego, że w f"ierwszej 
.-:.ie USA i ZSRR zreduk~ją SW® siły 
zbrojne jednakowo, natait~st pozootall 
uczęstnicy rokowań przyjmą zobowiąza
nia ~o do roz~ru i czasu redukcji sił 
zbrojnych. 

Mimo upływu ro;ku, na ostatnim, 12.7 
posiedzeniu plenarnym, strcina zachodnia 
nie ustosunkowała się do tej propozycji, 
a delegat RFN ciągle wracał do kwestii 
asymetryczności redukcji, nie wspcmlna
jąc ani słowem o zmniejszeniu stanu li
czebnego Bundeswehry. 

I tu wypada irócić, do kwestii na po-

zór formalne.l - zobowiązania Indywi
dualne poszczególnych Państw, czy poro
zumienie między dwoma ugrupowaniami 
wojskowymi? 

Otóż zarówno dla nas, jak l qla całej 
Europy, nie jest obojętne, kto redukuje 
swe siły. Wyobraźmy sobie na c-hwil(;), 
że przyjmiemy zachodnią koncepcję, 
w myśl której przykładowo NATO 
i Układ Warszawski obniżają liczebność 
swych wojsk o 100 tys. Może się wów
czas zdarzyć, że po stronie NATO zmniej
szą swe armie Włochy, Belgia, czy Nor
wegia, zaś Bundeswehra pozostanie nie
naruszona, chociaż wiadomo, że stanowi 
prawie ti·zy czwarte potencjału wojsko
wego NATO. Na pewno nie byłoby to 
w interesie bezpieczeństwa w Europie. 

Dlatego właśnie nalegamy, by każde 
l)aństwo przyjęło na siebię 'ustalone, 
jedryikowe procentowo zobowiazanie. 
Wówczas operacja redukcji sił zbrojnych 
będzie miała sens i przyniesie właściwe 
rezultaty, przyczyni się do pogłebienia 
procesu odprężenia, a o to orzeci"ż głów-
nie chodzi. · 

S 
koro już zajęliśmy się RFN, przy
pomnijmy krótką notatkę, którą 
opublikowaliśm:i:: przed kilkoma 
dniami. Wynika z niej, że rewi·· 

zjonistyczna organizacja „Ziomkostwo 
Niemców Sudeckich" korzysta ze statusu 
organizacji „wyzszej uiyteczności pu· 
blicznej". 

Pozornie drobna sprawa, ale warto wie
dzieć, co to oznacza. Ni mniej, ni wię
cej, tylko określone przywileje finanso
we - nie płaci żadnych podatków, a lu
dzie, którzy przekazują nawet wysokie 
kwoty na jej rzecz, mogą ie sobie po~rą
cić przy obliczaniu wysokości podatku. 
Korzyści więc i dla organizacji i ofiaro
dawcy. 

Skądinąd wiem, że z prz;rwileju tego 
korzystają także pozostaJe organizaci<l 
rewizjonistyczne i odwetowe, z centrai'ą, 
czyli „Związkiem Wypędzonych" na czele. 

Trudno się więc dziwić, że w 32 lata 
po wo.inie, różne ziomkostwa organizują 
z rozmachem prowokacyjne imprezy, sko
ro otrzymuj~ fundusze od władz miei
skich, władz krajowych, federalnych,, 
a także od osób pńywatnych i nie płacą 
nawet feniga podatków. 

· Żeby było śmieszniej, Towarzystwo Nie
miecko-Polskie, utworzone w 19:i2 roku 
w Duesseldorfie, które postawiło sobie, 
jako cel działać na rzecz zbliżenia mię
dzy narodami, na próżno zabiega o sta
tus organizacji „wyższej u~vteczności pu
blkznej". Biuletyn ,,Neue Kommentare", 
który śledzi uważnie działalność zachod
nioniemiecki.eh rewizjonistów i odwetow
ców, napisał: „To. ze organizacje rewizjo. 
nistyczne otrzymały ten status w cza~ 
sach zimnej wojny, odpowiadało polity
ce CDU/CSU. To, że stan ten utrzymy
wany jest do dziś. oznacza naruszenie d~
cha i litery układów, za.wartych z ~ra
jami socjalistycznymi oraz naruszenie 
porozumień z HelSinek". 

Nic dodać, nic ująć. Sęk w tym, że za 
działanie przeciw układom z Polska 
! ZSRR nie tylko nie ma się przykrości, 
ale dostaje się nagrody. Nieprawda? Oto 
przykład. Były minister sprawiedliwości 
z bawarskiej CSU, Richard Jeager otrzy
mał „Tarczę Pruską" od ziomkostwa 
m. in. za to, że w Bundestagu głosował 
przeciw układom. Tę tarczę otrzymuje 
się za wybitne zasługi dla sprawy „wy
pędzonych Niemców". 

HEN.RYK WALENDA 

Obecne odkrycia nle wykluczają, 
że n,q miejscu katedry kamiennej 
stała leszcze wezęśnicj - przed ro
kiem tysięcznym - katedra drew
niana. 

DZIER 
KIESIE 

W 59 dniu roku słońce wze
szło o g1>dz. 6.25", zii,jdzie za.ś o 
godz. ,17.13. 

11e I obchodzq 

Makary, Roman 

w dniu dzisleJszym dla Łodzi 
przewiduje następują1J4 p1>godę: 

· zachmurzenie umiark1>wane o
kresami du:!:e, z przelotnymi 
opadami śniegu. Temperatura 
od -8 d1> -2 st. C. Wiatry 
słabe. z północnego zachodu. 

Jutro okresami opady prze
lotne śniegu. Temperatura bez 
większych zmian. 

Ciśnienie wczoraj o godz. 19 
- 745,8 mm. 

rocznice 

1812 - Zm. H. Kotłątaj, pi
sarz, reformator szkolnictwa. 

Soli I mowy w miarę uł;ywać 
trzeba. 

niechnij si 

- Biedna ta nasza córeczka„. Jak 
pomyślę, te kiedyś przyprowadzi 
ml do domu taką fujarę .. lak ty, 

zgroza mnie ogarnia„. 



Trudno sytuacja 
obywateli 
USA w Ugandzie 
Rozgłośnia ugandyjska podała, iż 

prezydent Amin polecił sporządzić 
listę mienia, należącego do obywa
teli amerykańsklch, .mleszkających 
w tym kraju. Miejscowi urzędnicy 
zostali zobowiązani do dostarczenia 
szczegółowych danych na ten temat. 
:Radio ugandyjskie ogłosiło r6wnie1, 
11 „Amerykanie, którzy pracują 
przeciwl<o Ugandzie,. będą musieli 
ponieśc konsekwencje". 

Jak już informowaliśmy, na pole
cenie prezydenta Amina służba bez
pieczeństwa Ugandy otrzymał!! roz
ka:z., aby nie wypuścić żadnego oby
watela amerykańskiego z tego kra
ju. W5zyscy Amerykanie, przebywa-
jący w Ugandzie. mają w ponie-
dzlałe\t przybyć do Kampali na 
spotkanie z prezydentem Aminem. 

Europeiski onk11rs 
iezvka francuskiego 

W XIII Liceu..'ll Ogólnokształcą
cym im. Marii Piotrowiczowej 
w Łodzi odbyły się eliminacje 
okręgowe europejskiego konkursu 
znajomości języka francuskiego, 
organizowanego przez Alliance 
Francaise. Uczestniczyli uczniowid 
z województw: łódzkiego miejskie
go, piotrkowskiego, skierniewickie
go i sieradzkiego. Elimina.:je prze
prowadzono w obecności m. Jn. 
attache kulturalnego ambasady 
Republiki Francuskiej w Warsza
wie - P. Carbonnet i przedt;taw1-
cielki Alliance Francaise - pani 
de Benuville. 
Zwycięzcy eliminacji okręgowych 

uczestniczyć będą w zawodach 
ogólnopolskich, które zorganizowa
ne zostaną w Warszawie. Warto 
przypomnieć, że w 1975 roku 
uczennica XIII LO im. Marii Pio
trowiczowej w Łodzi - Elżbieta 
Szoka uzyskała wyróżnienie w za
wodach ogólnopolskich, a tym sa
mym zwolniona została z obowiąz
ku zdawania egzaminu z języka 
francuskiego przy ubieganiu się 
o przyjęcie na wyższą uczelnię. 

(kt) 

ożyczka MFW 
dla Egiptu 
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~ W styczniu br. ~ • • I • 1e s o tka • e I średnia płaca miesieczna-4oso z1 ! r 1 1 ac ie 5 
~ ~ (Dokończerue ze str. 1) KBWE powinno służyć konstruk- wszystkich sil postępowych o. En-
~ Z wstępnych obliczeń Narodowego Banku Polskiego wynlka. ~ wzrostu siły 1 autorytetu wspólna- tywnej kontynuacji procesu od- ropę pokoju, bezpieczeństwa, współ 
~ ze średnia płaca miesięczna w gospodarce uspołecznionej wy- ~ t;· p~i1:;tw socjalistycznych. pręż.enia w Europie. Korzystna dla pracy i postępu społecznego. PZPR 
~ niosła w stycznin br. 4.088 zł. Oznacza to wzrost o 273 zł, ~ Edward Gierek l Erich Hone- wszystkich narodów współpraca i SED są zdecydowane przyczyn.lać 
~ czyli o 7,2 proc. w porównaniu ze styczniem 1976 r. :%, cker stwierdzili zgodnie, że wraz może opierać się jedynie n· peł- się do realizacji programu działa-
~ Mówimy o płacy nominalnej, bezwzględnej - pisze dzienni- ~ z postępem obu krajów na drodze nym przestrzeganiu przy~ętych nia zawartego w dokumencie tej 
~ karz PAP. - Jeśli natomiast chodzi o realne zarobki, to trzl'· 0 budowy rozwiniętego społeczeń- zasad· i norm stosunków miQdzy konferencji, będą nadal udzielać 
~ ba wziąć pod uwagę pewien ruch cen w górę, wpływający na- ~ stwa socjalistycznego wzajemna państwami, a zwłaszcza na posza- solidarnego poparcia wszystkim 
~ turalnie na wzrost kosztów utrzymania. Kształtuje się on róż g wymiana doświadczeń między ich nowaniu suwerenności i nieinge- narodom walczącym o realizację 
~ nie w różnych grupach rodzin - w zależności od icb struktury ~ partiami, władzami państwowYini rencjJ w wewnętrzne sprawy, bez swych praw i aspiracji, o postęp la! konsumpcji, przeciętnie jednak wyniósł w ub. rO'ku około ~ i gospodarczymi, organizacjami czego nie można budować wzajem- I pokój. 
~ 4,5 proc. Zgodnie zatem z generalną, przyjętą u nas zasadą, ~ masowymi, ins~ytucjami oraz za- nego zaufania, które jest niezbęd- Erich Honecker w bm.leniu Ko-
~ wzrost płac jest znacznie poważniejszy, niż zwiększonych - ~ logami zakładów pracy ma coraz ne dla rozszerzenia wzajemnej mitetu Centralnego SED, Rady 
~ wskutek ruchu cen - wydatków społeczeństwa. ~ większe znaczenie ! przynosi ro- przyjaznej wymiany ! umocnienia Państwa f rządu NRD ponowił za-
~ Dodajmy, że łączne wynagrodzenia za pracę sięgnęły w uble- fa snące korzyści. pokojowego współistnienia. proszenie dla delegacji partyjno-
~ głym miesiącu niemal 55 mld zł i były wyższe niż przed ro- !a Wyrażono zadawolenie z dyna- Obaj przywódcy stwierdzili z państwowej PRL pod przewod-
~ kiem o 5,5 mld zł (o 11 proc.). Podobnie jak w całym 1976 r„ ~ micznego rozwoju współpracy go- zadowoleniem, iz w ostatnim okre~ nictwem Ecłwarda Gierka do zło-
~ także I w styczniu br. kwoty te przekraczają założenia planu. ~ spodarczej l naukowo-technicznej sie nastąpiło dalsze umocnienie żen;a ofJcjalnej wizyty w Niemiec-
~ Sytuacja ta jest w dużym stopniu uzasadniona csiągnlętyml ~ między PRL i NRD. Równocześnie światowego frontu sił postępowych, kiej Republice Demokratycznej. 
~ nadwyżkami w produkcji szeregu wyrobów, ale nie w każdym ~ I sekretarz KC PZPR i sekretarz antyimperialistycznych. Stałe za- Zaproszenie zostało przyjęte. z za-
~ przypadku. Oto bowiem dane NBP stwierdzają, że stopień ~ generalny. KC SEp stwierdi:ili, że cLeśnianie ich jedności stanowi re- dowaleniem. 
~ spłacania wydajności pracy w przemyśle i budowniotwie był ~~0, coraz wyzszy poziom rozwo3u go- alizację leninowskich idei Wielkiej * -+- * 
~ bardzo często zby't wysoki, niezgodny z ustaleniami. I tak - ~ spodarczego obu krajów stwarza Soci·alistycznej Rewolucji Pażdz.ier W czasie wizyty w Polsce se!tre-
~ dla przykładu: na 1 proc. przyrostu produkcji sprzedanej ~ nowe potrzeby i otwiera n.owe nikowej, której 60 rocznicę wspól- tarz generalny KC SEt> Erich 
~ w przedsiębiorstwach przemysłowych (przypadającej na 1 za- ~ możliwości w tej dziedzinie. Uzna. nie z KPZ-R i narodami Związku Honecker spotkał się również z 
~ trudnionego), wzrost przeciętnej płacy wyniósł 0,65 proc. wo- ~ no za celowe opracowanie wspól- Radzieckiego obchodzić będzie w członkiem Biura Politycznego KC 
~ bee planowanego na br. wskaźnika 0,47 proc. W budownictwie ~I nej koncepcji dalszej rozbudowy tym roku cała postępowa ludzkość. PZ~R. przewodniczą~ym Ra<l;Y 
~ różnice są jeszcze większe: uzyskano tak samo liczny wzrost ~ trwałych długofalowych powiązań Podkreślono ponownie, że rezu1t3;: Pa.ns~a PRL Hen~yk1em _Jabłon-
~ przeciętnej płacy o 0,70 proc„ przy wskaźniku 0,45 proc. ~ gospodarczych zgodnie z wytycz. ty berlińsk.iej Konferencji Partu \sk1m 1 członk.'\em Bmra Pol!tyczne-
~ W trosce o sprawiedliwy podział funduszów I o umocnienie ~ nymi VII Zjazdu PZPR 1 IX Zja- Komunistycznych i Robotniczych go, sekretarzi;m. KC PZPR, zastę~-
~ napiętej równowagi pienięzno-rynkowej, nlezb!ldne, J_est dopro7 :a zdu SED oraz z kompleksowym Europy mają doniosłe znaczenie dla cą prz wcdmctącego R_ady Pan-
~ wadzenie tych proporcji do pożądanych w1elkosc1. . Cho~z1 ~ programem RWJ?G. Służyć to bę. wspólnej walki komunistów i stwa - Edwardem Babmchem. 
~ o przestrzeganie - w każdym zakładzie I przez wszystkie mie- ~ dzie żywotnym interesom obu 
~ siące roku - również dyscypliny finansowej. ~ krajów. 
~ ~ Z . zadow~leniem stwierdzono 
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Kontrola wykonyWailia 
(Dokończenie ze str. 1) 

stawie ustaleń podjętych przed 

d 
1 • pięciu laty. Międzynarodowe kontakty na-ecyzJI I Obaj przywódcy uzgodni!!, że w szych placówek nauko'll'JYch są na 

1977 roku zostanie zawarty nowy ogół śwież.ej daty, jeżeli zaś sięga. 
Cl Układ o Przyjaźni, Współpracy i ją wczesnych lat powojennych, to 

Pomocy Wzajemnej, który orlpo- skłonni jesteśmy określać je mia

>11ych, które nie przekroczyły 
15 lat życia. Najlepsze pionierskie 
obozy Gruzji czekają na polskia 
dzieci, te zaś szykuja się na przy
jęcie gruzińskich kolegów. 

J. u. 
- Opinia społeczna lwie z oficjalnych enuncjacji, z ogłaszanych de

cyzji rządu oraz z publicznych wystąpień premiera Piotra Jarosze
wicza, że podstawą prowadzonych prac i precyzowanych zamierzeń, 
osią rządowych działań i poszukiwań, są uchwały V I VI Plenum 

wiadać będzie wyższemu etapowi nem tradycyjnych. 'I'ymczasem, jak 
bliskich, przyjacielskich stosun- nas poinformował przewodniczący ói$U•mmmm•m&JCB!Bl!:S:Zil!Q 
ków między obu krajami oraz rady zakładowej Uniwersytetu 
stworzy ramy dla dalszego wszech w- Tbilisi, Marlen Szengelija, już 
stronnego rozwoju i pogłębiania w 1928 r. ówczesny prezes Pol
braterskiej ' wspól;pracy skiej Akademii Nauk wysłał depe-Komitetu Centralnego. , 

Chciałbym od razu zwrócić uwagę na moment bardzo istotny, który 
w działalności rządu zajmuje obecnie eksponowane miejsce. Chodzi 
mianowicie o wzmocnienie !unkcjl kontrolnych rządu I wynikahcych 
stąd dzia.łań, inaczej - o stale wnika.nie na bież~co w r.ealizację 
powziętych wcześniej uchwal, postanowień i zalecen. Ale me tylko. 
Kwestią równie ważną jest bowiem doskonalenie samego mec~anizm!1 
kontroli, a także związane z tym systematyczne doko?ywame analiz 
l ocen sytuacji na poszczególnych odcinkach gospodarki. Rząd prowa
dzi takie prace I nadaje im odpowiednio wysoką rangq. Dla prz,r
kładu: gdy chodzi o rolnictwo i gospodarkę żywnościową, w planie 
prac rządu na I półrocze br. widnieją takle punkty, jak o~ena prze
biegu zagospodarowywania llZytków rolnych, w tym z Panstwowego 
Funduszu Ziemi dalej - systematyczna analiza bilansu zbożowo-pa
szowego oraz biiansu mięsa, mleka i jaj na rok bieżący, ocena wY
korzystania zdolności produkcyjnych w przemyśle owocowo-Yfa.rzyw
nym l paszowym kontrO'la wykonania uchwały Rady M1i:isti:ów 
w sprawie roz.wo}u produkcji drobiarskiej itp. Rząd zba~a row!'llez, 
jak przebiegają niektóre ważne posunięcia, podię~e, . bądz podeimo
wane z myślą o wzmocnieniu technicznego wyposazema rolructwa. 

W toku spotkan.ia Edward Gie- szę gratulacyjną z okazji 10-lecia 
rek i Erich Honecker dokonali Tbiliskiego Uniwersy•etu. „Tę de
równieź wymiany poglądów na peszę przechowujemy, jak drogo
aktualne problemy międzynarodo- cenną telikwię, l!tóra nam przypo
we. Podkreślili oni doniosłe zna- mina o starej przyja;źni, łączącej 
czenie rozwiniętego pI'zez XXV nasze narody" - powiedział p. 
Zjazd KPZR programu pokoju i Szeng~ija. 
jego konsekwentnej realizacji, po- ·Jeśli idzie o ob„cne kontakty 
łączonych wysiłków państw Ukła- Uniwersytetu Łódzkiego z uczelnią 
du Warszawskiego dla umocnienia w Tbilisi, to pojawiły się one dość 
procesu odprężenia. Obecnie spra- dawno, przyjęły natomiast formę 
wą najważniejszą jest podjęcie oficjalnej wsnółpracy w roku 1971, 
konkretnych kroków na rzecz o- kiedy to podpisano umowę między 
graniczenia zbrojeń i rozbrojenia, uczelniami. 
całościawa realizacja aktu końco- Głównym terenem współpracy 
wego konferencji helsińskiej, ści- są oczywiście badania naukowe 
sle przestrzeganie zawartych w i dydaktyka, poza tym ma mie.i-
Europi.e układów. sce ożywiona wymiana pracowni-

Dnia :s.11, 1977 r. odszedł od 
nas, przeżywszy lat 51 

S. + P. 

EUGENIUSZ 
OSTAPIK 

Msza łw, I pogrzeb odbędą 
się dnia Z8 lutego 1977 r. o godz. 
15.30 z kościoła św. Józefa w Ru
dzie Pabianickiej, o cz>·m zawia
damiają pogratone w głębokim 
smutku 

MATKA, ŻONA. CÓRKA 
OTaZ POZOSTAŁA RODZINA 

Prosimy o nieskladanle kondo
lencji. 

KOLEŻANCE 

Jak poinformowała Bliskowschod
nia Agencja MENA, A1iędzynarodowy • 
Fundusz Walutowy wyraził zgodę 
na udzielenie Egiptowi - w ciągu 
najbliższych 4 lat - kredytu w wy
sokotci 600 mln dolarów. Pier"."78~· 
rata potyczki w roku 1977 wyrues1e 
150 mln dC'lar6w. Kredyt ten ma 
umożliwić E~lptowi dofinansowanie 
rleflcytu budżetu państwowe~o oraz 
o·ównoważenle bllansu płatniczego. 

Działania kontrolę rządu obejmą w zasadzie wszystkie podsta
wowe dziedziny gospodarki, głównie zaś te, w R:tórych dają o sobie 
znać trudności i napięcia. I znów - żeby posłuzyć się przykładem, 
rząd przeprowadzi ocenę poziomu I struktury zapasów towarów ryn
kowych, skontroluje przebieg modernizacji w. przedsiębiorstwach 
przemysłu maszynowego, produkujących na rynek wewnętrzny i na 
eksport, oceni zasady rozdziału węgla i materiałów budowlanych po
między województwa oraz terminowość dostaw. 
Wzmożonej kontroli organów rządowych poddane będą rówmez 

inwestycje i gospodarka materiałowo-surowcowa. 
- W styczniu i lutym br. odbyły się cztery 'ogólnopolskie narady 

aktywu partyjno-gospodarczego. W jakiej mierze zgłoszone tnm wnio
ski I uwagi zostaną uwzględnione w pracach rządu? 

Edward Gierek I Erich Hone- ków naukowych i studentów, po
cker potwierdzili ponownie wielkie zwalająca na zapoznanie się z do
znaczenie propozycji bukareszteń- świadczeniami drugiej strony. 
sklej narady Doradczego Komitetu W zakres współpracy wchodzi też 
Politycznego Państw Stron wymiana innego rodzaju, miano
Układu Warszawskiego dotyczącej wicie przedstawiciele obu stron 
zobowiązania się państw w formie spędzają urlopy w miejscowościach 
układu do nieużycia przeciwko so- wypoczynkowych kraju partnera. 
bie nawzajem jako pierwsze bro- Myśli się o rozszerzeniu kontak-
ni jądrowej. tów. M. fn. przyjazd Marlena 
f-bliżające się spotkanie w Bel- Szengelii posłuzył do prz:eprowa

gradzie przedstawicieli państw - \ dzenia rozmów na temat wymia
sygnatariuszy aktu końcowego ny dzieci pracowników nauko-

STE·FAINll 
MAlRCIN1lAK 

szczere wyrazy współczucia z po
wodu śmierci 

MATKI 
składają: 

KOLEŻANKI I KOLEDZY 
a PRACO,VNI PROJEKTOWEJ 
„ZEMAK - ZEDEX'' ŁODŻ. 

Pożar w hotelu 
„Rossija" 

Wieczorem 25 bm. w moskiewskim 
hotelu „Rossija" wybuchł p_ożar. 
przyczyną pożaru była. niespraw

ność t"chniczna w części maszyno
wej wydziału wind. Z szybu win
dowego ogień przerzuci! się na gór
ne piętra północnego skrzydła ho
telu. w rezultacie podjętych środ
ków pożar został zlokalizowany. Oso
bom, które uclerpialy z powodu po
żaru udzielono pomocy. 

Kronika W)'pat/Jró W 
26 BM. 

& Godz. 10.25 ul. Nawrot 91. Pro
wadzona przez Bogusława D. „Da
cia" potrąciła przechodzącą przez 
Jezdnię 76-letnlą Marię S. Przewie
ziono ją do Szpitala im. Sonenber-

ga4 Godz. 20 ul. Kopernika. Prowa
dzony przez Jacka P. „Fiat" 22'16 
IW z nie ustalonych przyczyn ude
rzył w słup trakcji, a następnie w 
tramwaj linii 26/9. Kierowca doznał 
urazu żeber, pasażerka Jolanta B. 
doznała złamania nosa, a Jadwiga 
P. i Anna o. obraże1'1. Dwii; ostat
nie przewieziono do szpitala w 
Zgierzu. Straty ok. 15 tys. zł. 

& Godz. 20.35 ul. Milionowa 3/5. 
Wpadł pod „wartburga" Jan P. Z 
urazami głowy przewieziono go do 
Szpitala Im. Jonschera. 

. 27 BM. 
& Godz. 4 ul. Zielona 33. W mie

szkaniu Stanisława G. na skutek_ za
prosztnia ognia przez domowników 
v;ybucht pożar. Ogień strawił częśc 
sprzętów. Ciężkich pop::irzeń doznała 
żona gospodarza I przebywa w Szpi 
talu Im. Kopernika. Straty ok. 30 
tys. zł. 

.t. Godz. 12.40 ul. Pabianicka przy 
ul. Rudzkiej. „Fiat" potrącił 12-let
nią Monlke M„ która raptownie 
wtargnęła na jezdnię. Dziewczynka 
doznała złamania lewej nogi i prze 
bywa w Szpitalu im. Radlińskiego. 

& Godz. 14.30 skrzyżowanie ul. ul. 
cmer>tarnej i Obrońców Stalingradu. 
Wpadł na bok t~amwaju linii 10/4 
bedący w stanie wskazującym na 
spc•ży<'ie alkoholu ·Zenon K. Z ura
zami czaszki przewieziono go do 
Szp1t.ila Im. Pirogowa. 

.ł. Godz. 14.45 ul. Andrzeja Stru
ga 5/7. Wpadł na bok „Nysy" bę
dący w stanie wskazującym na spo
życie alkoholu Kazimierz P. Z ra
nami tłuczonymi głowy przewiezio
no g<l do Szpitala im. Piroe;owa. 

fm) 

- Są to kwestie znacznie szersze, wykraczające poza to, co miesci 
się w pojęciu kontrola wykonania decyzji. Niektóre problemy oma
wiane na naradach, znalazły już odbicie w planie prat' rządu. Doty
czy to zwłaszcza problematyki rynku wewnętrznego I eksportu 
Pragnę ponadto przypomnieć, że już wcześnie.i, w NPSG na ten 

rok, rząd zawarł wiele ustaleń, które zmierzają do sta.bilizacji ry_nku 
i ubezpieczają cele, jakie sobie w tym wzgh:;dzie stawiamy. Załozono 
np. wzrost tempa sprzedazy detalicznej o 11 proc. w stosunku do 
1976 r., podczas gdy planowane przychody pieniężne ludności .mai/l 
podnieść się mniej więcej o B proc. Jui La proporcj~ 'Yskazui~ ~a 
skrupulatność, z jaką dąży się do poprawy zaopatrzerna i ułatw1ema 
zakupów. W planie dostaw rynkowych zawarta jest ponadto pewn!l. 
rezerwa - na ewentualny, nieprzewidziany wzrost popytu. Postano
wiono również zwiększyć import wyrobów rynkowych. 

Ogromne znaczenie ma powzięta przez rząd kilk1;1 dni temu d".cyzja 
o przeznaczeniu dodatkowo, z rezerw planu, .10 millardó~ zł na mw~
stycje, służące rozwojowi produkcji rynkowej. Obecme - zgodme 
z wnioskami, wysuniętymi na tegorocznych naradach, rząd d!>kona 
analizy istniejącego u nas systemu oceny potrzeb rynko~oh 1. wy
korzystywania jej wyników do prawidłowego planowania poziomu 
oraz asortymentu produkcji i usług. 

- Jakie odbicie znajdą w pracach rządu tak żywo dyskutowane 
dziś kwestie jakości produkcji, zwłaszcza przeznaczonej na rynek? 

- Rząd będzie kontynuował podjęte w tej mierze kroki. W końcu 
września zeszłego roku uchwalony został rządowy program poprawy 
jakości wyrobów. Stanowi on powszechnie obowiązujący akt praw
ny i określa jednoznacznie odpowiedzialność producenta. Ustalono za
sady ekonomicznego oddziaływania na poprawę jakości wyrobów. 
Podniesieniu jakości służą również nowe przepisy, dotyczące funduszu 
na naprawy gwaranqjne, który odtąd obciąża koszty własn.i wy
twórcy. W tym kierunku pójdzie się dalej. 
Chciałbym na zakończenie dodać, iż na rządowym warsztacie znaj

dą się oczywiście nie tylko zagadnienia ekonomiczne. Rozpatrywane 
bi:dą i inne sprawy, a wśród nich te, które dotyczą dal~zego rozwoju 
świadczeń społecznych l usług socjalnych, zapewnienia ładu i porządku 
w kraju, doskonalenia prawa oraz wielu innych żywotnyt"h dla kra
ju problemów. 

Rozmawl11h TADEUSZ SAPOCI111'SKI 

W 20 minut MO ujęła groźnego przestępcę 
Zaledwie 20 minut trwała akcja 

posct:;owa za groźnym bandytą, pod
jęta przez funkcjonanuszy MO z 
Goieniowa w WOJ. szczeciiISklm. 

Do sklepu „Bomlsu" w :Jolenlowle 
przed godziną 17 wszedł m~żczyzna, 
który - odczekawszy aż wyjdą 
klienci - siekierą wyciągniętą spod 
palta zadał cios w tył głowy eks
pedientce Aniel.I W. Zostawiając 
ciężko ranną I nieprzytomną kobie
tę bandyta zabrał z szuflady kilka 

tysięcy złotych 1 opuścił sklep. 
Wkn~tce potem do Sklepu weszła 
córka sprzedawczyni, która, ujrzaw
szy matkę w kałuży krwi, wszczęła 
alarm. 

Funkcjonariusze MO w Goleniowie 
natychmiast rozpoczęli zakrojoną na 
szeroką ~kalę akcję pościgową. . Po 
około 20 minutach bandyta - Wiktor 
z. został zatrzymany w momencie, 
~dy zamierzał opuścić Goleniów. 
Przy bandycie znaleziono siekierę o
raz wszystkie zrabowane plenladze. 

Ranna kobieta w stanie C"lężk1m 
znajduje się w szpitalu. USA 

Ucieczka dziesięciu- • , . , 
w1ęzn1ow 

Z więzienia w Jessup _w stanie 
Marylanxl, około 20 km na połud-

MP·K ZAWIADAM•A, 

nie od Baltimore, zbiegło w sobo
tę 10 niebezpiecznych przestępców, 
odsiadujących długoletnie wyroki 
pozbawienia wolności. Sześciu ze 
zbiegów już raz próbowało µciecz
ki przed miesiącem. Policja zorga
nizowała zakrojoną na szeroką 

skalę obławę, używając nawet he
likopterów. Kierowcom polecon'J 
nie zabierać żadnych przygodnych 
pasażerów na drogach tego regio
nu. Zbiegowie nadal przebywają 

na wolności. 

u z dniem 1 marca br. ulegną likwidacji w obu kierunkach 

jazdy pnystaruki alllt<>buoowe na ul. TRAKTOROWEJ przy 

ul.--ŁANOWEJ dla linii 78, B, H, N, 151, 153 l na ul. WORO- c 

NICZA nrzy Uti. ALEKSANDROWSKIEJ dla l11nli 78, B, ~ 
H. 153. 668-k ~ 

~~IAA!~~~~~~~~~~~~~~~~RJ.11!~ 

3 DZIENNIK POPlJLARNY nr '7 (8632) 

Wiose'llny nMtr6J na lćdzktej 
auto-giełdzie zepsuła trochę wczo
rajsza aura. Nieco mnie;sza podaż 
używanych samochodów zapewne 
zostala spowodowana najzupelniei 
prozo.icznymi przyczynami w po
staci ttudno,ci z uruchomieniem 
pojazdów mających być obiektem 
sprżedaży. Spadek temperatury w 
niejednym' przypadku ujawnil po
ważne ZILŻycie się akumulat01'a 
czy rozrusznika. Ceny nadal wy
sokie. Wahania minimalne, właj
ctwie nie przekraczają_ 5-10 tys. ił 
w poszczególnych markach ł rocz
nl1tach, Podobna sytuacja panuje 
na ta1"gowiskach w Warszawie, 
Poznaniu, Szczecime I Lublinie. 

A oto notowania według cen 
wywoławczych w tys. zł: 

„PF 125p"-1500: 1977: 265, 1976: 
210-240, 1975: 170-196, 1974: 150-
170, 1973: 140-155, 1972: IW--130, 
1971: 115-125, 1970: 105-115, 1969: 
100--105. 

PF 125p"-1300: 1916: 200-240, 
1975: 180--190, 1974: 150-165, 1973: 
130--145, 1972: IW-130, 1971: 110-
125, 1970: 105-11.5, 1969: 100-120· 

„PF 126p": 1977: 130, 1976: 115-
12.5, 1975: 100-110, 1974: 95-105, 
1973: 80-94. 

„PF 127p": 1974: 160-178, 1973: 
145-165. 

„Wa„szawa": 1973: 105-115, 1972: 
90--105, 1971: 80-90, 1970: 75-82, 
1969: 60--75. 

,;SyTena": 1977: 125-130, 1976: 
100-115, 1975: 80-90, 1974: 75--85, 
1973: 70--85, 1972: 65-72, 1971: 
55-61, 1970: 50--00, W69: 40--50. 

„Skoda S-100„: 1976: 200-231;. 
1975: 190-200, 1974: 155-185, 1973: 
14.5-165, 1972: 125-140, 1971: 115-
125, 1970: 110-125. 

„ WaTtburq": 1975: 170-185, 1974: 
I 165-175, 1973.• 145-l{jl), 1972: 130--

155, 1971: 125-150, 1970: 120-130, 
1969: 105-115. 

„Trabant": 1975: 100-120, 1974: 

Komunikat „Kukułeczki" 
Łódzka Gra Ltczl>owa „Kuku.lecz- 1 ka" unrzeJmle lromuntku1e. że w I 

grze 1036 z et.ni.a 27 luteqo 1977 roku 
zost(]JJ.u w11losowa.ne nastepujące !icz
by - I LOSOWANIE: 

4, 12, 13, 20, 31, 36 
ł !lczlJa ctod.atkowa 16 

oraz lcońcówk! banderoli: 
309725, 09725, 9725; II LOSOWANIE: 

l, 8. 22. 25, 27, 29 
I liczba doda.tk.owa lS 

ora.z końcóu>Tci bM!.dero'/I: 
%07162, 07762, 716%, 761, ''· 

---------

90-102, 1973: 85-95, 1972: 72--85, 
1971: 70-77, 1970: 65-72, 1969: 
55--68. 

„Zaporotec": 1976: 125--135, 1975: 
115-125, 1974: 100-115. 

„Seat": 115-125. 
(OBSERWATOR) 

W dniu 26 lutego 1971 r. odszedł 
od naa po długich I clę:tklch cier
pl<'niaeb nasz najukochańszy Mąt 
I Ojciec 

S. ł P. 
MGR INŻ. 

STANISŁAW 
KOWALSKI 

były więzień obozu koncentracyJ
nego w Dachau były wieloletni 
wykładowca Technikum Budow-

lanego nr 't w t.od:d. 
Pogrzeb odbędzie się dnia 1 

marca 1977 r ., o godz. 15, z kapli
cy Cmentarza Starego przy ul. 
Ogrodowej. Pogrążeni w smutku, 

ŻONA, C0RKI, BRAT, ZIĘC, 
WNUCZKI oraz POZOSTAŁA 

RODZINA. 

Z głębokim talem zawiadamiamy, te w Złotoryi dala 25 lutego 
1977 roku zasnął w Panu nasz Brat opatrzony tlw. sakramentami 

S. ł P. 

WlADVSlAW PIORKOWSKI 
ur. dnia 14 czerwca 1912 r. w Koluszkach 

długoletni nauczyciel -- zasłutony pel\agog 

Odznaczonyt Krzytem Kawalerskim Polonia Restituta. Medalem 
Komisji Edukacji Narodowej, Złotym I Srebrnym Krzy:i:em Za
sługi, Medalem Zwycięstwa i Wolności, Medalem Tysiąclecia Pań
stwa Polskiego, Złotą Odznaką Związku NauczyclelStwa . Polskie
go, Pierwszą Nagrodą Ministra Oświaty, za wybitne osiągnięcia 
z dziedziny pedagogicznej. 

Pogrzeb odbędzie się w Koluszkach dnia t marca br. o godz. 
15.30 po uroczystym naboźedstwie żałobnym w ko§clele parafialnym 

W dniu 25 lutego 1.977 r. zmar

ła nasza ukochana Mama I Bab

cia 

P. 

WE RONI.KA 
HORBACKA 

Pogrzeb odbędzie się dnia 28 lu

tego br. o godz. 18 z kaplicy 

cmentarza na Mani . 

CORKI I WNUCZKA 

Dnia 24 lutego 1977 r. zmarł 
przeżywszy lat 68 nasz Tatuś 

S. ł P. 

STEFAN 
SĘCZKOWSKI 

Pogrzeb odbędzie się dnia is 
.lutego 1977 r., o godz. 13, z kapli
cy cmentarza na Zarzewie, o 
czym zawiadamiają pogrą~one w 
głębokim żalu 

DZIECI a RODZL~ A 

Pogrątona w :tałoble 

RODZINA 

z głębokim talem !tawładamia

my, te w dniu 23, n. 1977 r. zmarł 

nuz długoletni, ceniony I lubia
ny pracownik 

TOW. 

PIOTR Bl·Er'ICZAIK 
Wyrazy serdecznego współczu-

cia Rodzinie składają: 

ZARZĄD, RADA SP0f,DZIEL
NI, RADA ZAKŁADOWA, 
POP PZPR oraz KOLEŻANKI 
I KOLEDZY ze SP-Nl ,,IN. 

TROPLAST'!, 

AUCJI 
1 STANISŁAWOWI 

GORA.J,KOM 
wyrazy głębokiego wsp6łczucla z 
powodu §mierci 

OJCA 
składają• 

NAJBLIŻSI WSPOŁPRACOW
NICY z ZESPOŁU OPJEKJ 

ZDROWOTNEJ ŁODZ-GORNA 



z • • 
gastronomią 

I I 
d.ttnsach za Jr,l:Ikainaścle f<>rint6w, a 
fnnym razem pr.zy świecach i slU'tZYP· 
eaeb - za. kilkadziesią,t, aJe zawsze 
smakowicie. Pozn-ali sle też na so
lidnym po4;ywieniu kuchni radziec
kiej, na upoNądkow&nej gastronomii 
NRD. gdzie wprawdzie ·~eba niera.z 
poczekać w hallu na wejście na salę 
konsumpcyjną, ale Jut wtedy wie 
się co i za ile tam będme podane. 
zaś od chwili wejścia na sale jest 
się .ittż pod opiel<ą jeJ gospodarza, 
który I miejsce wskaże, i ~·opilnuje 
by za.mówienie i rachunek szybko 
dotarły do ltlienta. 

11.0filia żywi w ewy~h pro&ach kil• 
kanaście p1'1Q!!e<Il!t ogółu z.a~dllliO
nych l znqw biją t,u n.as na grow• 
m.in. CSRS i NRD, nie mówiąc o 
Szwecji czy Anglii, gdzie liczby te 
l}scylują w gran;cach 40 proc. 

W naszej gastronomii - u• 
równo otwartej, jak i zamkniętej 

trzeba wiele jeszcze zro· 
bić, by pogodzić rachunek eko~ 
nomiczny z oczekiwaniem, o• 
cenami t potrzebami spo• 

Przykro to stwierdzić, ale to fakt: polska kuchnia 
nie jest. popularna wśród swoich potencjarnych sto
łowników, nie ma naj14!pszej opinii u masowego kon
sument<1. Gdy trafiamy w lokalu na smacznie ugoto
wane, świeże i apetycznie podane potrawy traktujemy 
to jak przyjemną niespodziankę, wręcz przeżycie. Ta
kim zaskoczeniem moie być świeio usmażony kotlet, 
zupa grzybowa o naturalnym smaku, a czasem po 
prostu kompot śliwkowy, w którym zimny syrop nie za
mienił się w letnią lemoniadkę. 

łecznymi. Nie wolno zapomnieć, że 
op1nid gastro-noonii nigdy nie będzie 
kszitałtować k0!11SumeJ;1Jt, k-tóry raz 
na jakiś czas idzie do lo-kalu zaba
wić się w gronie zmajomych czy 
naweA stały bywalec różnych 
kinajp, któreg,o interesuje głównie 
ćwiartka, ślędzik i grzybek. Ta.ki 
klient tak naprawdę idzie najeść 
stę :z.upełmie gdzie indziej. Decydu-

1 ją nat(}miąst po:tireeby i oozekiwa• 

Społemowska'' -nia tych, ktoczy chcą :z;~vyczajnego, 
· " ale smacznego i po.żywnego jedze"' 

Stronoml•a nia - ra.no. 'N południe i wieczo"'. Q8 · rem. A takich k<J.Iisumentów jest 
Mówi się: smacznie zjadłeś .._ 

miałeś szczęście. Bo - o para
doksie! - na stąbilność smako
wą i jakościową prędzej można 
liczyć w puszce, gdzie jakość 
gwarantuje sztywna receptura, 
taśma i odbiór jakościowy, niż u 
kucharza, choćby odzianego' w 
śnieżnobiały krochmalbny fartuch. 
. Wahania huśtawki smaków i 
jakości zależńe są od ambicji za
wodo"Wych 1 metelności firmy ~ 
personelu. 

je sie na wyszczerbionych tale- u nas corw: więcej Oczekuje się 
rza.ch, a. kawa. - choćby po turec- za1trrud•nia ~awckilwą a!l'lTI!ię lu- także, by te usługi zbliżyły się nie 
ku - wszędzie ma. ten sam cienki dzl - 120 tys. p['aoolWlników. Dys- tylko do miejsca piracy, lecz i 
smak płynu, który nie widział poouje 9,500 zakładami 0ttwarlymi, miejsca zamieszkania., ti by były 
wrzątku i nigdy nie miał ambicji pa-oiwad.zd 4.500 stołówek i bufetów obecne w osiedJu, na wycieczce, w 
być napatem• w zakładach pracy, uczelniach podróży słu-żb01Wej, przy trasi.';' 

Czer.woine napy Srpołem" na szkołach. Jej obroty madą osiąg:Dąć puejaiZdu transp°'riów S!!lnloch-Odo-
bia.łym Ue - są wmęda:ie. W deta- w 1977 r. ~0,5 mld zł i wz.roS<Iląć wych i trasa~h n::asowego ruchu 
lu spożyw-czym, w gast't'-O-llJO<!Ilii o-, w stosu!lliku do 1.f!76 r. ~.10,7 pll"OC; l samochodów. mdyw1dualny;ch. i;io
twa;rtej i zamkniętej w kategorii (o 9 proc. w gą.'ttll'onomu otwarte] trzebne są. 1 to chyba naibardZ1ej, 
.,lux" i ,,S", ale także ! w trze- i o 17,9 proc. w z.aml!miętej), W nowe miejsca konsumpcyjne w ba--

Meldunek 

Na budowie ce
mentowni Wierzbica 
Il (woj, radoinskie). 
roboty koncentru
ją się przy młynach 
surowca i zbiorni
kach korekcyjnych. 
Rozpoczęto także 
prace monta:l:owe u 
rządzeń technologi 
cznych; trwa tzw. 
scalanie carg - ele 
mentów pieca obro
j;owego. Zgodnie z 
zaplanowanym ter 
minem. napływają 
maszvuy ze związ
ku Radzieckiego, 
l<tórymi pracować 
będzie ta cemento
wnia. 

budowy Można też mówi6 o huśtawce 
koncepcji dotyczących profilu i 
struktury całej gastronomii; ko
lejne wcielenie mamy właśnie 
okazję obserwować. z ~łą, zresz· 
tą ł:yca:Iiwością I wielkimi naileie· 
jami, bo za władanie naszą gastro
nomią coraz bardziej powszechną 
bierze się obecnie „Społem", fir
mą umiejącą nieźle g-05ipodarzy-ć i 
widząca obok własnego interesu 
takZe dobro swojego klie.nita. 

Na raz.ie t-o tak napra1\Vdę =ie· 
niły się szyldY\ To zda.nie słysza
ł>am już wiel•otla:'ocnie. N,adal obro
ty r:obi się. 

głównie na 
butelkach 

Nadal uświęc·01nym dodatkiem do 
mięsa i ziemniaków są sJl'kramen
talne pieczarki, a po godzinie wy
dawa.nia r,o-Siiłków, z karty znika· 

I Ją eo atrakcyjniejsze dania. Tak 
samo długo czeka się na. kelnera, 
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ciej, w bufetal:h i stołówkach pira
OOWl!liczych, w barach mle=ych. 
My, k.liend, te nap.isy przyjmuje
my jak wydągniętą rękę dob:reg.o 
znaj.omeg•o, dając mu .jediniocrLeśnie 
okresowy kredyt zaufania, czas na 
naprawi-en.ie róimych „stanów za
stainych", których :nie da się z 
dnia na dizień ustawić po nowemu. 

Za111im polska'. gastronomia pod 
znakiem „spolem", która. to flrma 
za.rząd!Ul produkcją, hUl'tem i deta
lem spożywczym zacznie być tylll. 
czym chcielibyśmy Ją widzieć ciągle 
Jeszcze aktualne i uzasaidJnione są 
porównMlia z różnymi bardziej 
sprawnymi i sprawdo:onymi tywicie· 
tami o:biol'Owości, Ruchliwi rodacy 
szybko nauczyli się cenić niezawod
ną .iakościowo kuchnię węgierską, 
gdzie raz można zjeść na sLojąCQ w 

I 
tych obecnie posiadanych 14 tysią
cach za-kładów gast.r<onomia dyspo
niu.je liczbą 576 tys. ~iejsc w za
kładach stałych oraz 192 tys. w 
zakładach zamkllliętych. Wypada 
do tego doliczyć czy·IlJilych od 1 ma
ja do 30 września Otkoło 200 tys. 
miejsc se.z.onowych pod parasolem 
aH;io l©łYm nie.bem. Daje t•o pra
wie mi.li01n m.ie~sc. Dużo t.o czy 
maŁo? Na peWilliO daleko jeszcze do 
sproot·alllia zapowzebowamiu. Po· 
ró-wlllajmy jes=e ra~: Węgry, ma
jące trzy razy mniej lud.ności do 
obsłużenia, mają w samej gastro
nomii otwartej do dyspozycji 
l.100 tys. miej.se. U nas obroty ga
stronomii stanowią około 16,5 proc. 
obrotu w ha.ndlu - tam 32 proc„ 
a w NRD 30 pi!'Q'C. U nas gastro-

Naukowcy zainteresowaIJ się w ostatnich Jatach 
Wpływem aktywności słonecznej na zmiany kii· 
matu. Zwrócono uwagę na cykl 22·Ietni, złożony 
z kilku llllliejszycb elementów. Występuje w nim 
wyraźna prawidłowość oddziaływania na klimat. 
w ciągu czterech pierwszych lat tego cyklu kli· 
mat półkuli północnej ma charakter suchy i kon
tynentalny, w latach 4-10 przeważa klimat wil· 
gotny i chłodny, w latach lG-16 występuje ten
dencja do klimatu . wilgotnego i umiarkowanego, 
zaś pod koniec cyklu w Jatach 16-22 prieważa 
klimat ciepły i wilgotny. Cykle 22·letnie. układają 
się w tzw. cykl wiekowy, czyli 80-90-letni oraz 
cykl 180-letni. Obserwacje cyklów słonecznych 
prowadzone są już przeszło 100 łat. Pozwoliło to 
opracować prognozę przemian klimatycznych dla 
naszych pra-prawnuków - na najbliższe dwa 
stulecia. 

wielkie obnltenle temperatury na półkuli północ· 
neJ. W strefie tropikalnej oraz na południu stre· 
fy umiarkowanej powtarzać się będą susze. w 
lalach 2000-2010 nastąpi powrót klima.tu cie-plej
szego i bardziej wilgotnego. Okres lat 2010-2030 
pr?'yniesie susze w tropikach i wzrost wilgotności 
klimatu w północnej części strefy umiarkowanej. 
La.ta 20~0-2~50 zaznaczą .się ogólną tendencją. do 
oc1eplema 1 wzrostu wilgotności klimatu. W o
kresie 2050-2110 nastąpi powtórzenie cyklu z lat 
2000-2050. W latach 2110-2140 zaznaczy się ten
dencja do ocieplenia. Okres ten będzie przypo
minał warunki klimatyczne półkuli pół.nocnej s 
lat .1930-1960. Znaczne o~hłodzenie może nastąpić 
dopiero po roku 2150. Nie należy jednak wpadać 
w panikę, gdy:!: według tych prognoz nadejścia 
nowej .er_y _l?dowcowej można spodziewać się nie 
wcześnteJ mz za 30 tys. lat. 

/ 

Wyliczono, te w latach 1977-2000 nastąpt nie· - Panie starszy, dla mnie to samo, co jadł ten gość! ..• 

Ślada:mi złej roboty należności natychmiast po zabezpiecre
niu dachu. Wstrzymanie opłat czynszu 
jest formą protestu wobec braku skut
ków naszego dotychczasowego działania". ieząca woda należy do pod· 

stawowych wygód, świad
czących o standardzie mri.e· 
szkania. Jeżeli jednak wy
plyWa nie _ z kramu, a z 
kontaktu elektrycznego, z 
szafka na buty, lub Po pro-

. stu ze ściany - stanowi nie lada kłopot. 
Przekonało się o tym w ciągu trzech 
lat małżeństwo Jadwiga i Andrzej C. 
W kwietniu 1974 roku wprowadzili s~ę 
do M-4 na 10 pięlirze bloku przy ul. Ma
rusarzówny 41 na Retkini. Od tego też 
czasu datuje się ich wal.ka z wodą. któ· 
ra w wrze deszczowej pojawia się w 
najbardziej nieoczekiwanych miejscach. 
Najchętniej spływa soble po ściana.eh 
stalowego pokoju. Przy większym desz-
czu źródełkiem staje się metakl· · 
wa szafka licznika prądu, a także ko.n· 
tak.t w dziecięcym p-0.koju. 

Wydaje się, że ' już sama decyzja 
wprowadze:p.ia się do mieszlranrua była 
ryzykowna. Kiedy Jadwiga i Andrzej C. 
otrzymali z RSM „Polesie" przydział i 
udali się obejrzeć swoje przyszłe 
gniazdko, przedstawiało ono opłakany 
widok. Sciany byty zalane wodą. Podob
nie wyglądały inne mieszkania na tej 
samei k<mdygnacjl. Postanowili nie wpro
wadzać się w wyznaczonym czasie, bo 
jest przed zimą. 

Przez zime Kombinat BudowY Domów 
doprowadizil mieszkania na dziesiątej 
kondygnacji' do stanu używalności. Wio
sną małżonkowie C. wprowadzili się do 
świeżo oomalowanych izb. Od razu zgło
sili usterki. wśród których najbardziej 
niepokojace były przecieki. Wykaz uste
rek stanowil początek obfitej koresp-O!Il· 
dencji na linii lokator - administracja 
spóldzie lni. 

Od tego czasu mieszkanie państwa C. 
było iuż dwukrotnie malowane. Koszty 
zwrócil Pań~twowy Zakład Ubezpieczeń. 
Wątpliwa to iedna.k sątysfakcia dla lo
katora: każdy. kto malował mieszk.arue, 
wie, że nie należy to do przyjemności. 
Małżonkowie C., oprócz dużych zaso

bów cierpliwości. maja jeszcze coś, oo 
nazywa się sumieniem obywatelskim. 
Dlatego też od PZU postanowili uzyskać 
coś więcej niż tylk<J zwrot kosztów ma
lowania. a mianowicie - odpowiedź na 
pytanie, czy slusimi.e postępuje ' się pl.a-

cąc za czyjeś partactwo 1 czy kosztami 
nie powinno się obciążyć także leniwej 
administracji, która w ciągu trzech lat 
nie może wyegzekwować u wykonaw,cy 
naprawy przeciekającego dachu? Ale 
PZU nie bawi się w korespondencję i ni-e 
udziela odpowiędzi na takie pytania. 
PZU płaci . 

Andrzej C. nie poprze&tal na tej ko
respondencji. Dowodzi tego teczka. gru
biejąca w miarę. jak ustawione w róż
nych punktach mieszk.awia sl<Jiki coraz 
szybciej napełniają się wodą. a podle
wana z góry lampa elektryczna w 
przedwkoju skwierczy ooraz bardziej 

Spółdzielnia pozostała obojętna wobec 
decyzji ~wojel1JQ czlonka. Obywatel może 
sobie protest.ować. ale czynsz powinien 
płacić. Dlatego też mal:żonkowie C. o
trzymali wkrótce nakaz zapłaty :z.alegle
gQ czynszu w tzw. postępowaniu upomi· 
nającym. W kolejnym więc swoim piśnUe, 
tym razem zaadresowanym do Państwo
wego Biura Notarialnego w Lodzi zapy
tują: „Czy spółdzielnia nie ponosi 'żadnej 
odpowiedzialności za stan gospodarki 
mieszkaniowe.i. czy oplata nie jest uza
leżniona. od stanu technicznego mieszka
nia, I czy doprowadzenie do niszczenia 
mienia społecznego i narażanie 'obywateli 

zy nie ma sposobu 
a dziurę w dachu? 

niepokojąco. Teczka nie oddaje Jednak 
całej prawdy o 1icz.nyoh wizytach An
drzeja C.1 w biurze administracji. nie 
mówi nic o treści rozmów prowadz,onych 
z .le.1 kierownikiem. Kontakty obu pa
nów - jako ludzi kulturalnych - od
bywają się w myśl zasad savoir·vivire. 
Z tego powodu kierownik z uznaniem 
rnówi o swoim petencie, przeciwstawia· 
jąc Il.O tym lokatorom, którzy wyrzuca
ją śmieci przez okna i z byle jakiego 
powodu z krzykrlem biegają do ad
ministr.acji. 
Każda iednak cierpliwość ma'. &woje 

granice. „Przecieki nasiliły sie do roz
miarów utrudniających normalne wyko
rzystanie mieszkania - piszą Jadwiga i , 
Andrzej C. - Powstały trwałe nawilgo
cenia tynków, zaczątk•i procesu zagrzy
bienia, zalewanie szafki licznikowe.f gro· 
zi porażeniem urądem elektrycznym. W 
tej sytuacji we wrześniu ubiegłego roku 
W8trzymaliśmy wnoszenie opłat za mie
sT.kanie. powiadamia.iąc o tym spółd21iel
nię r zobowiązując się do uregulowania 

na utratę zdrowa mieśei się w ra.mach 
współżycia spolecznęgo, czy też podlega 
osądzeniu i w jakiej formie? 

Poz,ostawmy na razie kwestię eądu nad 
spółdzielnią. zwłaszcza, że proces grozi 
raczej lokatorom mieszkania l spróbujmy 
odpowiedzieć na pytanie, czy istotnie 
za gorsze mieszkanie nie powinno się 
płacić niższego czynszu? Gdy but lub 
garnitur są zlej jakości, klient może re
klamować i otrzymać zwrot pieniędzy. 
Niechodliwe wwary w sklepach są prze· 
ceniane, za buble płaci się mniej. Ozy 
nie powinno się stosować oodobnych za
sad w przypadku mieszkania z usterka· 
mi? 

- Mieszkania nie da się porównać z 
butem a.ni garniturem - odpawiada Sta
nisław Szymaij.ski, od roku kierownik 
administracji osiedla „Zagrodniki". -
Na opłatę za mieszkanie składa.ja, się 
r1iżne czynniki, .fak spłata kredytu, cen· 
tralne ogrzewanie, woda, windy, światło 
na klatkach schodowych. Lokator ko
rzy!.ta z tych udogodnień i powinien za 

nie płacie. Jeśli zdarza si(l, że coś nie 
funkcjonuje, np. ogrzewanie, spółdzielnia 
może zmniejszyć opłatę, ale w ogólnym 
rachunku .Jest to znikomy odsetek. Jeśli 
natomiast ujawnią się wady uniemożli· 
wiające normalne użytkowanie mieszka
nia, spółdzielnia przenosi loka.torów do 
innego bloku. 

Jadwiga i Andrzej C. nie zamierzają 
slrorzystać z takiej możliwości. Mimo 
przeciekająych ścian, polubili swoje mie
szkanie. z którego roztacza się ładny 
widok na miasto i okolicę. Osiedle jest 
już. zagpspodarowane, połączenie ze śród
mieściem - dobre. syn ma blisko do 
szkoły i n.a krytą pływalnię. Dopominają 
się więc tylko jednego zalat.ania 
dz.i.uir w dachu. 

Okazuje się jednak, że w dobie sput· 
ników i rakiet kosmiczny{:h ta drobna 
czynność techniczna urasta do ran__gi pro· 
blemu. na którego rozwiązainie nie wy· 
starcza trzech lat. Kierownik administra
cji osiedla. uspravpedliwiając budowla
nych, powołuje się na złośliwe ŻyWioly 
- śnieg, który ekipom remontowym 
przeszkadza w pracy, na mróz, powodu
jący, że papa pęka „jakby ciął ją żyletką". a 
nawet na p.odmokły grunt, w którym 
budynek przez kilka lat osiada, w ścia." 
nach i dachu tWorzą sie drobne pęknię
cia i szczeliny. Na osiedlu .,Zagrodniki" 
jak gdyby natura sprzysięgła się prze
ciw!oo lokatorom, budowlanym i admi
nistracji. Wskutek tego dach budynku 
przy ul. Marusarzówny 41 tr:Zeba Już 
było dwukrotnie remontować. W biurze 
adrninlstrac;.j! osiedla nie ma Jednak fad· 
nej dokumentacji o tyln. kiedy prowa
dwno remonty, krto je wykonał I z ja- . 
kim skutkiem. 

Gdy zafąłem się spraw~ przeciekają
cego dachu nad mieszkaniem Jadwigi i 
Andrzeja C„ postanowiłem dotrzeć do 
samego źródła złe.f robot:;. Sądziłem, że 
uda. ml się po1ozmawiać z brygidą de-

. karzy, którzy kładli da.eh, albo te:f; z 
ekipa, remontową, która tle usunęła 
usterki. .Jednak moje poszukiwania ur
wały się już na piel'wszym etapie, to 
jest podczas wizyty w administracji 
osiedla, któ1·a nle jest w stanie udoku
mentować (poza paroma pisma.ml z ostat
nich tygodni), :f;e zrobiła cokolwiek w 
kiel'unku zala.twienla ciągnącej się od 
trzech lat sprawy. ' 

K1A:MPINOWSKJ 

rach ~ybkiej obi>ługi - małe, ró!.i 
norodne; W%pecjalia:owane „kaci-' 
ki", gd:zie po kolei maż.na wstę
pować to na placki, to na kurcza• 
ka, na sok z marchwi, na flak.i 
itd. 

W Bielsku na samym rynku w 
krótkim cv.asie powstało takich mi• 
ni.zakładów - 12, w Opob,1 w sa• 
mytn 1971J r. - ogółem 35. To Sfł 
pt\zykłady na to, że ;w:zy$ko moż
na, ie~i się tylk.o za coś zabra6 
naprawdę solidlni_e. Oba te miasta 
otrizvmały za to właśnie nagi!'"ody 
CZSS „Społem". 

Wciąż tylko 
nadzieje 

U1dzka gastronomia pod kolejny• 
mi zarządami chęci ma od la.t du· 
.ie. Tymczasem przy ul, Moniusz• 
ki, który to rejon jest przewidZ'I&• 
llV na wz_orowy ciąg tryskających 
pomysłowością usług gastronomicz· 
no·r~zrywko"1ych, zmian widaó 
niewiele. „E~Ianady" także wciąż 
nie ma, „,Casanova" swe ambitne 
plany centrum . wielkomlejsl,iej 
rozrywki nocnej ograniczyła daw
no do minimum, a w podcieniach 
na Rynku Staromiejskim - tez po 
staremu. Nie p()IWiem jak wielką 
pr-zegraJ!lą była i jesit w Łodtzi ba
talia o stworzenia wa.ruJllków do 
kultura1nego spo.żywamia piwa, o 
wych01Wa.nie sympaty=ego, nie 
budzą,pego odrazy piwosza. 

Raz się pneg;rywa, raz się wy• 
g>ryw_a. Dlatego w imiein~u k-cmsu• 
mentów jeszcze raz dobit1:l;ie pod
kreślam: widzimy obecne słabości, 
a.le widiimy i środki wzmacniają• 
ce, jakie zaczyna aplikować na1>zej 
ga.stxon&mii nowy gospodarz, ~ wy· 
próbowany handlowiec i przyja· 
ciel k!~entów - firma „Społem''. 
Życzymy powo<lze-nia i zapewnia
my - my, zjadacze nie tylko chle
ba, lecz i żurków, pieroitĆIW, bigo
sów, pie<;Zeni i zapi.ekamej kiełba• 
sy - !Ila.my szczere chęci gastro· 
nomię pg_kochać. ŻEB_Y NAM 
TYLKO TEJ !VIIŁOSCI NIE U· 
TRUDNIANO, BO INACZE.J 
PRZYJDZIE NAM Z SOBĄ ZYC 
łTAK, JAK DOTĄD - '.l;'YLKO NA 
WIARĘ. 

MARYNA KRAJ 

Szyby 
h n'ą . 

przed hałasem 
Nowoczetne budownictwo mle

Sjikaniowe coraz szerzej sięga po 
szkło, które przestało być fylko 
elementem do naświetlania' po• 
mieszczeń, ale pełni też ważną 
rolę architektoniczną. Do tych 
celów niezbędne jest jednak 
szkło o dużej trwałości, płasty· 
cznoAcl, a także wysokiej odpor• 
ności na wszelkiego rodzaju u
razy mechaniczne. Takim właś
nie wygórowanym wymogom od
powiadają budownictwu tzw. 

I 
szyby zespolone-termoizolacyjne 
od niedawna wytwarzane w 
Kombinacie · Out Szkła Budowla• 

1 

nego „ Vitro bud" w Sandomie
rzu. 
Posiadają one wysokie włas

ności dźwiękochłonne, które 
przyrównać mo:l:na np. do muru 
z cegly o grubości 60 cm. I tak 
.Jeśli na zewnątrz rozl„gać · się . 
będzie hałas o sile łO decybeli, 
to za szybą taką słyszalny on 
jut jest najwy:l:ej w llkali 13 de· 
cybell. Dochodzi do tego również 
wysoka izolacyjność termiczna, 
pozwalająca utrzymać stale we
wnątrz pomieszczeń po:!:ądany 
mikroklimat. 

Produkcja szyb zespolonych 
wzrasta bardzo szybko, z 200 tys. 
metrów kwadr. wyprodnkowa
nych przed trzema laty do 1,5 
mln metrów !<wadi-. w tym 
roku pozwoli to na powszechne 
stosowanie tego szkła w budow
nictwie nowych mieszkali. 



P 
l'ZeS'7llo 8,3 miliona telewi.=rów pamnoronych 
pr:T.eZ co najmniej 3-4 widzów. W tym - mnó
s>tiwo dUecl. Żaden tnny środek IlklWWe;:o prze
kazu nie jest tak ws:zeohstronny, tak boga.ty w 

k>rrmy k<l!munikowania i pneltil.Zywa.nia różnorvdnych tre
ści. No i żaden nie jest tak łatwo dostępny. Wys:a.rcz.y 
we wtasnym domu przekręcić ga!kę, aby stać .się odbior
cą dowolnej pozycji pro~amu. Z konieczn"'.>OCi n1211wa 
się pytanie - jaką rolę odgrywa w odd.z:iaływaniu na 
~po.teczeństwo, a zwlasll('za, jaką s.pe:.nLa funkcj~ wy
chowawczą w stosunku do ct:z.:eci? 

Zdania są podz.i.edone. W swoicll „Luźnych kartkach" 
J run Parandowski przytacza zda.n.ie Eliota o te lew1zjii: 
„Nowa truci.zn.a, od której najwięcej cierpią dz.ieci ". N ie
lk.tórrzy nazy-vają ją ,;zlodziejem czasu'', który odrywa 
dzieci od nauki, zmniejs7.<1 ilość godzin przeznac.l.Onych 
in.a spacery i sen; twierdui. że kilkugodzinne ~iedzcnie 
~ ruchu - częst.o w sirnrczonej pozycji • lub postawie 
IPOChylej - powoduje :nienormalny rozwój kośćC<l, zab1.1-
rzeme krwi i p!·acy r'.uc: że nicdodenienie ·Jl"ll " ;ii;; :n•1 n,·;:v 
nosi brak apetyt•1; ŻP dzit'cko pod wplywem o~ląd.a- · 
nego programu tEelewizyjnego trudno potem zasypia, 
robi się nerwowe, drażliwe, ba, że telewizja je clcmo
ralfaluje itp. 

Na pierwszy raut oka ten ponury obraz krzywd 'w
mądz.atnyoh dzieciom przez telewizję wydaje "i~ do.ść 
pr.r.ekonywający. Po !!'konfrontowaniu go jednak z opi
nią świetnej znawczyni tego zagadnienia, Jadwig:\ Ko
morow&k:ą, auto;rlką pracy pt. „Telewizja w życiu dzieci 
1 miod~", okazuje się, że nie taki diabeł strasz.'ly -
~gólinie. gdy miną pierw!>Ze miesiące posiadania od
bioanl.lml telew.i:zyjnego. Po początkowym okresie fascy
n.acjJ bud:z:i się w dzieclru 111aturalna potrzeba ruchu, za
bawy z rówieśnik.allni d zaczyma ono wracać do normal
nego trybu życia Ta sama autorrka, na podstawie socjo
logicznych badań, .aulorytatywnie stwierdza, i<! „ucznio
wie posiadający telewizor w dOlmu inie uczą się i nie za
chowują gorzej od swoich kolegów, którzy !Il.ie o~lądają 
tielewJrzji w domu, lecz wproot przeciwnie - posiadają 
od nich lepsze oceny". Po wielu eksperyment.ach i ba
daniach naukowcy stwierd:Lili. że TV pnyspies7..a ~mo
dzi.elność dzieci, w.zbogaca nowe elementy zab.aw·y z ró
wieśni!r..ami, uzru,pelnia wiedze o życiu, buclzi zaintereso
Wall\i.a turystycmo-kraiaznaw-::ze itd. 

Jaiki wobec tego w:nfosek z tych dwóch talk pr~ciw
et.armlych postaw? Jak to ZWY'kle bywa, prawda leży 
gdzieś pośrodku. Nie wszystkie zjawiska można pnedsta
wić w barwach wyłącznie białych lub czarnych, nde 
wszystkie można uJ::ić w grzeczne ramki. Dzieci są różne 
l domy są róż.ne. B.a:rdz.o wiele zależy od środowiska, w 
którym dziecko się obraca, od postawy rodzicow, <id ich 
autor}'ltetu 1 tego, czy potrafią dziecko sklcmić do oglą
da!n.La tyLko tych pozycji programu, które sami im wska-
żą. . 

Sprawa nie jest łatwa, zdarza się bowiem, :te rodzice 
•ą poza domem, a telewizor - to wielka pokusa. Jak 
1lę Jej oprzeć, jak nie przekręcić gałki, by zobaczyć co§ 
ciekawego? Zresztą db niektórych rodziców telcwi'l:or 
abl się podstawowym insirumentPm wychowawczym, Do
słałeś zły stopień w szkole? Byleś nieposłuszny? Utlerzy
łeś kolegę? Za karę nie !Jędziesz oglądał TV! A jeszcze 
Inni zrobili sobie z aparatu telewizv.inego„. niańkę. Gdy 
chcą pój§ć do kina, czy dfl majomyeb z wizytą, sa.dzajf\ 
dziecko pr:r.ed telewizorem - oglądaj, co chcesz I ile 
ch<"esz. Pracownicy zachodnioniemieckiego Instytutu Wy
chowania Zdrowotnego w Stuttgarcie - I nie tylko oni 
- a.peluja, do rodziców. by nie C7ynill z telewizora niań
ki, która ma ich za~tąpi6 w funkcjach wychowawczych, 
l by nie pozwalali swoim pociechom przesiadyw:ić prze1l 
telewizorem więcej, nit jedną god~inę dziennie. 

o 

Dzieci powinny oglądać jedynie audycje dla nich prze-
1111aczooe. W dziecku po:losta.wionym samemu sobie przed 
małym ekranem powstają nie kontrolowane stereotypy 
myślowe, nie nwsze poz11dane, które tru:Jno nott'm 
wykorzystać. Dziecko odądające program telewizyjny 
bez wyboru, to Jakby pozostawione pod opieką osoby 
opowiadającej kryminały, straszącej. A taki maluch nie 
umie od~:!nić fikcJl od rzeczywistości. Dla.tego rodzice 
powinni lnteresowaó de tym, co dziecko ogląda, ręzm:i.
wiać 'I nim na temat oglądanych pozycji, zwracać uwa
l'ę na treś6, na zachowanie „bohaterów" spektaklu 
oczywiście w sposób doRtepny dla wieku dziecka. Bar
dzo watne jest, by rodzil'c byli zorientowani, kiedy I ja
kle programy dla dzieci przyniesie najblliu:y tydzień po 
to, by sugerować Ich C!bejrzeole swoim pociechom. 

.Jedno Jest pewne: nie nalety demonizować telewlrjl, 
ani Jej przeceniać, wreszcie nie składać na nią całej wi
ny, Jezell nam się eo§ w zachowaniu dziecka nie podoba. 
Jak w ka:l:dej. tak ł w tej dziedzinie rozsądny nadzór 
rodziców jest niezbędny. Szczególnie jeśli lclzie o rodzaj 
oglądanego programu oraz ilość czasu. Jaka dzil'eko spę
dza przed małym ekranem. Należy stosować rozsaduc 
kryteria postępowania, pamiętając zarówno o plusach, 
.fa.li: I minusach tei;o przecież wspaniałt'go wynalazku 
XX meku. 

Imieniny 
przedszko Io ka 

--= § 
= 
Szef kuchni po ee • • S~akołyki 

• • • 

= = Nasza kilkuletnia córka bę- 5 
dzie wkrótce obchodzić 1miem- : 
ny. Chodzi do przedszkola, ma E_ 
kilka koleżanek takich „od 
serca" a ponieważ u kazd.ej 1 5 
nich była już z wizytą, więc- : 
teraz prosi mamę, by urządziła : 
w domu imieninowe przyjęde. : 

Proponujemy kakao z pianką 5 
ciasto i jeszcze jakieś słodycze, =
wreszcie owoce. Nie trzeba zmu =-= 
szać małych biesiadników do 
zbyt długiego <;iedzenia przy 
stole, bo bardzo tego nie lu- : 
bią. Po skończonej konsumpcji 5 
pozwólmy im od razu przystą- -
pić do zabawy. 5 
Gdybyśmy zauważyli, że nas" : 

goście zaczynają się po trosze : 
nudzić, sami zaaranżujmy jakąs 3 
nieskomplikowaną grę towa- : 
rzyską pilnie bacząc, by wszy- : 
stkie maluchy, również te naj- : 
bardziej nieśmiałe, brały w = 
grze czynn:v udział. A może 3 
przy muzyce dzieci zatańczą? : 
W przerwie przydałby się : 
do picia jakiś płyn orzeżwiają- : 
cy (oczywiście nie za zimny) i : 
to koniecznie podany przez 3 
słomkę! : 

KAWARMA Z KURY 
PO ŚLIWE~SKU 

Produkty: 1,5' kg mięsa kurzego, 
30 dkg cebul_i~. 20 dkg masła, 1 
dkg mąki, 0,5 dkg papryki w 
proszku, S g czubricy, 5 dkg soli. 
Kurę pokrajać na porcje i obsma 

żyć na rumiano na gorącym tłu
szczu (maśle krowim lub roślin
nym). Dodać drobno pokrajaną ce
bulę, którą należy uprzednio poso
lić 1 odstawić, żeby zmiękła. Do
dać paprykę w proszku, zalać wo
dą I dusić na wolnym ogniu. Na 
dziesięć minut przed podaniem do
dać czubricę. Pod koniec zaprawić 
kawarmę mąką, żeby zagęścić sos. 
Jeszcze chwilę pogotować. Poda
wać gorącą. 

DESER ŚMIETANKOWY 

- Zlipommfalem wa.m powłedz!e~. ~e to nie jest ten 
~l>łecany telftl>izor, lecz pralka elektryczna. 

Gdy przyjęcie skończone, każ- 3 
dy z maluchów, przed opuszcze : 
niem naszego mieszkania - : 
musi przez dobrą chwilę odpo- : 
cząć. 

Produkty: 1 litr słodkiego mle
ka, sok i skórka otarta z połowy 
cytryny, 20 dkg cukru, 8 dkg mą
ki ziemniaczanej, 4 łyżki stołowe 
rum u, 4 listki żela tyny, 1/2 litr:;i 
słodkiej śmietanki kremowej, 1 
kg truskawek (mrożonych). 

Sposób przygotowania: Mleko 

Kariera bawełnianego podkoszulka 
Zadziwiająca światowa kariera podko

aulka jako uniwersalnego ubioru wierzch
niego jest nawet we Francji przedmiotem 
socjologicznych rozważań. Co sprawiło, że 
ta część bielizny, noszona na ciele pod ko
szulą tak przez mężczyzn jak i kobiety, 
zdobywa tak szalone powodzenie począwszy 
od 1962 r.? Od tego czasu nie wychodzi z 
mody, chać przybiera coraz nowe odmia
ny, np. dekolty: łódkowe, w serek, okrągłe, 
coraz bardziej pomysłowe kolory i ich ze.. 
stawienia. Rękawy są różnych długości, ale 
zawsze koszulka rozłożona płasko przypo
mina literę „1"', stąd jej międzynarodowa 
nazwa: tee shirt. 
Najczęściej podkoszulki sięgają bioder 

1 nosi się je do spódnic I spodni. Ale w 
tym roku są podkoszulki długie, kt6re za
stępują tuniki (pod spodem wąskie spodnie) 
lub po prostu sukienkę. Wykonane są z ba: 
wełny i cena Ich jest przystępna. W same] 
Francji - według danych instytutu Baweł
ny - produkuje się ich rocznie 52 miliony 
sztuk. 

I DZIENNIK POPULARNY nr łf (8633) 

Podlegając pewnym corocznym metamor
fozom, zupełnie luźne lub noszone blisko 
ciała zawsze zachowują linię prostą, bez 
wcięcia. Dzięki zaletom bawełnianego su
rowca, z którego są wykonane, stają się 
jakby drugą skórą. Są zupełnie niezastąpio
ne w pracy 1 na uczelni, w czasie podróży, 
na wakacjach, wszędzie tam, gdzie czło
wiek lubiąey swobodę może sobie pozwo
lić na bezpretensjonalny umór. 

Prasa francuska stwierdza, że podkoszu
lek to nie tylko jakiś „trafiony" w gust 
klienteli wzór, ale fenomen społeczny. Uda
ło się temu trykotowi zatrzymać, zabloko
wać modę na długi czas. Czternaście lat 
rosnącej popularności w rzekomo tak 
zmiennej dziedzinie jak moda, to nie byle 
jaki wyczyn. W dodatku stał się ubiorem 
ponadsezonowym. W lecie nosi się go do 
dżinsów czy welwetowyc~ spodni, nad brze
giem morza wkłada na kostium kąpielowy, 
a jesieruą i w zimie nosi pod kardiganem, 
flanelową koszulą czy pulowerem, albo na 
cieplejszy golfik. 

Nie zaszkodziły podkoszulkowi żadne n0-
we późniejsze wzory i modele. Jest wszech
obecny i uzupełnia niemal każdy ubiór. 
Dzięki niewysokiej cenie stał się jakby 
symbolem młodości, wygody I bezpreten
sjonalności. W dodatku olbrzymia gama 
kolorów podkoszulków pozwala je harmo
nizować z resztą odzieży, dobierać odcienie 
najbardziej twarzowe. 

Badacze podkoszulkowego fasonu stwier
dzają, że podobnie jak dżinsy, jest on ubio
rem uniwersalnym. niezależnym od sytua
cji socjalnej, położenia geograficznego, kli~ 
matu, płci, a ostatnio coraz częściej i.„ wie
ku. Noszą podkoszulki wszyscy i wszędzie. 

W dodatku coraz częściej bezpretensjo. 
nalne bawełniane trykociki stają się sposo
bem wyrażania swych przekonań politycz
nych, sportowych. a także uczuć. Rozmaite 
firmy zachodnie skorzystały z powodzenia 
tee-shirtów, by drukować na nich ha~ re
klamowe i adresy swych wytwórni czy 
sklepów. 

gotujemy razem z 4 łyżkami sto- ll:UChni 
łowyml cukru 1 otartą skórką z 

bułgarskiej 
PUREE Z FASOLI 
PO ~LIWEŃSKU 

cytryny. Rozprowadzamy mąltc;
ziemniaczaną w odrJbinie pozosta
wionego zimnego mleka i dodaje
my ją do wrzącego mleka. Miesza
my do zgęstnienia kremu. Po osty 
gnięciu kremu dodajemy rum. 
Dodajemy uprzednio rozpuszczoną 
w gorącej wodzie żelatynę. 1/4 li
tra śmietanki ubijamy na krem Ugotowaną suchą· fasolę prze
j ostrożnie dodajemy do kremu trzeć przez sito, dodać startą na 
mlecznego. Dużą kompotierę płu- tarce cebulę, utłuczony czosnek, rzemy zimną wodą i wlewamy do 
niej krem mleczno-śmietankowy. przecier pomidorowy, czerwoną 
Krem wstawiamy do lodówki do sproszkowaną paprykę i olej sło
zastygnięcia. W tym czasie sta- necznikowy, Można dodać również rannie płuczemy truskawki, wy- t bieramy kilka najładni<?iszych rochę octu winnego. Puree prze-
do przybrania deseru, a łożyć do salaterki i ozdobić gałą7.-
resztę rozcieramy razem z kami zielonej pietruszki oraz oliw 
pozostałym cukrem. Dodajemy sok kami bez pestek. 
cytrynowy. Można dodać kieliszei< 
rumu. Zastygły krem mleczny wy- Produkty: 1 kg fcisoli suchej, 20 
kładamy na głęboki talerz, przy- dkg przecieru pomidorowego, 5 
bieramy pozostałymi truskawka- dkg octu winnego 5 ząbków 
mi i resztą ubitej śmietanki. I czosnku, jedna. reb;la, 3 dkg soli, 
. Truskaw~i i:oztarte na sos poda ezerwona papryka do smaku, pę-
1emy oddz1elrue w dzbanku. rzek zielonej pietruszki. 

• 
Ten zabawny 
dwuosobowy 
fotel 
nazwany przez 
producenta 
„orzeszkiem '' 
wystawiony 
został 
na targach 
mebli 
w Chicago 

• 



I 

z „l od z i ą" 
„w Polskę" 

W turystyce - jak to mię
dzy sezonami - raczej .zQ
stój. Zima już chyba poza 
nami - wiosna dopiero za 
jakiś czas. Znający się na 
rzeczy wiedzą jednak, że 
właśnie teraz najlepiej jest 
coś sobie zaplanować -
że teraz jeszcze można za
łatwić atrakcyjną wiosenną 
wycieczkę lub wczasy; za 
miesiąc może okazać się, że 
jest już za późno. 

A zatem - co poleca nam 
np. Przedsiębiorstwo Tu
rystyczne „Łódź''? Pytamy 
o to kierowniczkę ośrodka 
przy pl. Wolności 2 - p. 
Krystynę Denys. 

- Nasza 01e1·ta jest bardzo 
bogata. Mam nadzieję , że j e
steśmy w stanie zadowolić każ
dego klienta. Oto np. wyciecz
k i. które zamierzamy zorgani
zować, na przełomie marca 
l kwietnia, a także w pierwszej 
d e kadzie maja: jedna trasa 
w iedzie do Rzeszowa, Łańcuta 
1 Sandomierza, druga do Kra
kowa, Wieliczki i Oświęcimia, 
jeszcze inne do Białegostoku 
i Białowieży, Krakowa i Za
kopanego, Nowego Sącza, Kry
nicy, Żegiestowa i Piwnicznej, 
w1eszcie - do Zielonej Góry. 
7 reguły są to wycieczki 3- lub 
4-dniowe; po drodze zwiedzanie 
~1ekawych obiektów, noclegi 
w hotelach I i II kategorii. 
l'rzeba tęż dodać, że nie chce
r!ly wcale narzucać grupom 
wycieczknwym naszego progra
niu; chętnie podejmujemy się 
m-ządzenia wyc1 eczk1 według 
Projektu grupy , k t óra ją u nas 
::amawia. 

Jeśli k toś nii; prz&pa a za cią· 
głą jazdą i wolałby np przez 
lnlka doi oo 1..oezać w j,!<1 tJej 
m;ejscowo>ic. mozemv mu 
załatwić i to. Procouu~cffiy np 
k'lkudniowy pe r y• ..,. ok r&sie 
3wiąt wielkanocnych w St!lrych 
J.1błonkach na Ma zurach, albo 
wt Wdzydzach nad Jeziorem 
Wdzydze. Jeśli natomiast ktos 
pragnie spędzić część urlopu na 
prawdziwych wiosennych wcza
~ach (turnus dwutygodniowy), 
możemy go wysłać już w dru
giej połowie marca do Skawi
~v kolo Zawoi, do <;:ieplic, do 
S~ebrnej Góry w Kotlinie 
Kłodzkiej. Nieco później, w 
1.zasie świąt, będą 7-dniowe 
wczasy w Brennej, UstroniJ.l 
i Zawoi, a jeszcze później .;... 
w czerwcu - będziemy także 
organizować wycieczki na Tar
gi Poznańskie. 

To, co wymieniłam, to oczy
wiście tylko część naszej oferty 
na najbliższy okres. Trzeba je. 
szcze wspomnieć np. o tym, że 
pr zyjmujemy już zamówienia 
na organizację obozów młodzie
żowych, stacjonarnych i wę
drownych latem tego roku, że 
~przedajemy wczasy (latem) 
d la grup zakładowych, że- zakła
dom pracy, posiadającym własne 
.:>środki wczasowe, dajemy szan
sę odmiany· za .udostępnienie 
a am rnicjse w Ich ośr<idku. za
łatwiamy im wczasy w innym re
ionie kraju, z pewnością atrak
::-yjnym dla kogoś, kto jeżdzl 
od lat w to samo miejsce. 

Nasze p'rzedsiębiorstwo - tak 
tri można określić - specjali
zuje się w zapowawaniu ło
dzian z urokami nie znanych 
7.akątk6w Polski. Nie proponu
;emy na ogół wczasów w So
nocie, czy Zakopanem, propo
:iujemy miejscowości, w któ
rvch łodzianie jeszcze nie byli 
Chcemy, by lepiej poznali kraj, 
bv przekonali się, że jest 
w Polsce wiele miejsc na
prawdę nadzwyczajnie pięk
nych. 

Rozm.: (sz) 

\'J!lll/lft 
Sprzedaż 

bez przeszkód? 

O k101>otach n11eszka1ków Osie
dla tm. Mireckiego sp<l'W()(f,oWa
nych bądź nlegrzecznq obsługą 
ekspedientek bądź zamukani em 
co pewten czas mlesz"zącuch sle 
t am dwóch sklepów spOŻ!!W· 
czych, p!sa!!śmu w tym miejscu 
nie tak dawno. Oddźwiękiem tej 
sprawu stato ste zebranie, j akte 
zwol at poleski ooazfa! wss „ Sp e>
lem" zapraszając na ni e przed· 
stawicie!! sarn1>e>rządu mieszkań· 
ców t , komttetu czlmr.kowsktc110. 
Jak czytamy w •m11a~t>ientu na
desłanym do reda.kej!, owówtono 
na mm wszelki<? sprawu zwtąza
•te z poprawą ohslugt kLientów 
w tuch sklepcv::h. 'Vie doczutam
mu s!e ttJlko, czu na. tum zebra
n iu bi/lu także ekspedientki? 

Cytowane pismo r ozwtalo 'lam 
je.«cze w atPllw<Mct w tnne1 sPra
w!e. Aurorytat1rwnte oś•D!adcz>-mo 

Spod znaku „Społem" Welczańskiej 91. Ostatnio oddano 
do użytku, po kapitalnym remon
cie, sklep garmażeryjny przy ul. 
Kilińskiego 78. Planuje się urzą
dzenie dawno już zapowiadanej pi
jalni czekolady przy ul. Piotrkow. 
skiej 67. Modernizacji ulegnie też 
8 sklEl!)ÓW spożywczych w innych 
miastach naszego województwa -
w Aleksandrowie, Pabianicach, 
Głownie, Ozorkowie. Ogółem ko
sztem 25 mln zł przeprowadzi się 
remont bieżący 460 placówek spo
łemowskich. Przy okazji sklepy 
otrzymają nowoczesne urządzenia, 
przede wszystkim agregaty chłod-

Nowe pawilonv 
Stare skiepv 

drugi o powienchni 1000 m 
kw. (ul. Łaska 6/8}. Ozorków o
trzyma wygodny obi.ekt handlowy 
przy ul. 1 Maja. Już zagospodaro
wuje się pawilon zbudowany w 
Pabianicach w osiedlu „Bugaj". 
W Zgierzu powstają dw~e nowe 
placówki „Społem" przy ul. Piąt
kowskiego oraz przy ul. Rewolu-

w nowei • cii 1905 r„ a w Głownie przy ul. Szacie Zabrzeźniańsk.iej. Ponadto prze
! znaczono 43 tnln zł na wykupie
ni.e lokali handlowych z budow-

(INFORMACJA WŁASNA) 

Jeszcze w tym roku naszemu 
województwu przybędzie sporo 
nowych sklepów „Społem". Po-
wstające placówki mieścić się bę
dą w wygodnych. przestronnych 
(około 900 m kw. powierzchni) 
widnych pawilonach, w których 
klientom przyjemniej będzie ku
pować, a personelowi - pracować. 

Takie właśnie pawilony otrzy
mają Konstantynów, Ozorków, Pa
bianice, Zgierz i Głowno. W Kon
stantynowie powstają dwa - Je
den o powierzchni 250 m kw„ a 

nictwa spółdz i e''"-~go , co pozwoli 
uruchomić zr, sk'e "lcH1. 1 >"n k 
tów gastronom cz , • 7 ęc. ;~-
mu oowsta !Vl „, · 
środki „ Pm k ' " 
k ini i "' ·-' : 
Mieszka,1; ;n~ P 

Moder nizac1 
ł6dz~ i~h. '\\ 
m . ,n cuk: *"r ·-. 
gi ~tvr. ,('kie 

ul. Rzg o·1.·sk ' 
przy ul. K o· 
łami g O:,;Y• . • ·., 
przy ul r · k r · ·· 
żywcze.: pr .<v u L -· ·, 

.. , 

nicze. (kas) 

Letnia kawiarnia 
przed „Magdą" 
~.r ni-ogródki 

tarasy przed 
lokalami 

•• r ""'· w 16.:lz-

Zbiórka makulatury 
z i :-: ten
nadcho-

I 
dz Planuje 

Młodzież 
Pod hasłem ,,Młodziet - gospo

darce", Centrala Surowców Wtór
nych w porozumieniu z Minister
stwem Oświaty I Wychowania, 
organizuje w marcu powszechną 
zbiórkę makulatury, przeprowa
dzanej przez szkoły. W woj. miej
skim łódzkim - jak nas informu
je Lódzkie Przedsiębiorstwo Su
rowców Wtórnych - akcja ta roz
pocznie się już 1 marca. A ot.l 
szczegółowy harmonogram szkol
nej zbiórki makulatury: 

8 na Polesiu - 1~. 
17. III. m w Sródmieśclu 
16-19. III. 

Ili„ 14-

1-5. Ill„ 

Zuchwalv rozbóinik 
napadł na in alidu 

Pod zarzutem dokonania zu
chwałego rozboju z użyciem nie
bezpiecznego narzędzia aresztowa
no 37-Ietniego Zbigniewa T., zam. 
przy ul. Wojska Polskiego 13. 
Ostatni.o pracował on jako beto
niarz w Łódzkim Pr:tedsiębiorstwie 
Robót Telekomunikacyjnych przy 
al. Kościuszki 5(1. W minioną śro
dę po wyjściu z pracy wraz z kil
k<>ma kolegami poszedł na wód
kę do restauracji przy ul. Zgier
skiej. Około godziny 18 towarzy
stwo zaczęło rozchodzić się do 
swoich domów. Zbigniewowi T. 
za mało jednak było alkoholu, a 
ponieważ nie miał już pieniędzy, 
postanowił dokonać rozboju. Przy 
zbiegu ulic Zgierski.ej i Młynar
skiej zatrzymał spokojnie idącego 
ulicą inwalidę i przystawiając mu 
do gardła nóż szewski zażądał 
100 zł. Napadnięty mężczyzna zdo
łał uciec i wskoczyć do tramwa
ju. Przejechał jeden przystanek i 
wysiadł widząc na skrzyżowaniu 
ulic Zgierskiej i Pojezierskiej 

.funkcjonariusza MO z Wydziału 
Ruchu Drogowego KW MO. Opo
wiedział mu o napadzie. Milicjant 
natychmiast udał się we wskaza
ne miejsce, gdzie zastał upatru-
5ącego zapewne kolejnej ofiary 
Zbigniewa T. Funkcjonąriusz MO 
odebrał rozbójnikowi nóż szewski 
i zawiadomił KD MO-Bałuty. 

Zbigniew T. był już wielokrot-
nie karany. · (kt) 

Afanasjew J. - Radosna twór-
czość. W?., 1976, str. 170 zł 26 

Fuentes C. - Swlęta strefa. Se
rta: Współczesna Proza Swtatowa. 
PIW, 1977, str. 187, zł 30 

w ntm bowiem, te tnwentaryza
cH nie maźna dokona<! bez 
zamkniec!a choclai.t b11 na 1eden 
dz!eń sklepu. Reflekwrek slu~y 
spisem krajów, w których takle 
spra,wu dolocmuwa.ne są, w inny, 
:;:J{J~odniejszu d l a kli entów slo-

Wyjaśnienie, 

które nie wyjaśnia„. 

N a nasza notatkę pt. „Szkle; Je· 
d y nie male ok.na" zami eszczonq 
io „Reflektorku'• otrzymaliśmu . 
wyjaśnienie ze Spóldztelni Pracy 
U sluq I Wurooów Przemysłu 
SzletarsT<.leqo im. J. Krasickiego 
pOdpi same orzez z-ce kierown ika 
d/s techntcznych t Z<J$tępcę pre· 
zesa dis administracyjno-handlo
wych . w którym czytamy: „ U· 
przejmie tnformujemy, te Zespól 
Opieki Zdrowotnej l.ódi-Górna 
ztoźyt w dntu 5. I. 1977 r. zamó
u enie oo naszej spólaztelni na 
~zielenie okien w Przuch.odnt Spe
cjal !styczne1 przu ul. Zapo-!sk.lej l . 
W tum okresie rzeczuwtścle nie 
posiadaliśmy szub o wymiarach 
1aooxzooo Noomientamy, te na
sza spóldzteln!a iest powotana 
pr zede w szustk.i m do zaspok aja· 
n ta potrzeb na usluql szklaTsk!e 
d la ludności". 

z 1v11jaśnlenta teao nie <towfa. 
d.uJem11 się, czu Spóld:z!elnta im. 

S ię • " U·Al;ft' h 0-

gospodarce I f~i" l ~~:;\am ,.> r-t'd iódzki-

Powstaną O!H' m. .n ?rzY barze 
'mlecznym „Dabro·.v :i" oraz przy 

na Bałutach - 1-'l. m., 16-
19. III. 

E9 na Górne' - 8--12. m„ 21-
24. III. 

• na Widzewie - 9-12. III., 23-
26. III. 

li w Ozorkowie - T-11. 
21-24. III. 

n Wielkopolance". „Popularnej" l 
„Jubileuszowej". Ponadto zlecono 
już opracowanie projektńw na u
rządzenie tarasów przed „Magdą" 
i „Kaskadą". I tak np. przed 
„Magdą" 1:11mierza się cały plac -
a nie jak do tej pory~ tylko jego 
część - wykorzystać n.a letnią ka

m., wiarn.tę. Dzięki temu dwukrotnie 

El w Zgierzu - 'l-11. ID, 
24. III. 

zwiększy się tu ilość miejsc - z 
n- 80 do 160. Dodajmy przy tym, 

że sprowadzono już z Węgier bia
łe gięte meble - stoliki i krze-li w Głownie - 7-10. 

24. m. m„ Zl- sła. Kolorowe parasole i od~ 

li w Pabianicach -
16-19. IIL 

wiednie oświetlenie stworzą z 
1~. m„ pewnością miły nastrój przed tym 

l!I w miastach pozostałych i szko
łach wiejskich - 1-12. m. 

W podanych termmach młodzie.i 
będzie l)rzynoslła mak.ulaturę do 
szkół. Dla najaktywniejszych 
uczniów Komitet Szkolnej Zbiór
ki Makulatury przewiduje nagro
dy i wyróżnienia. 

Warto przy okazji poinformować, 
że w dniach 26 marca - 9 kwiet
nia br. młodzież weźmie również 
udział w akcji zbiórki złomu. 

(J. kr.) 

lokalem. 
Czynione są również starania, 

żeby uzyskać zezwolenie władz 
architektonicznych miasta na u
rzadzenie miniogródków m. in. 
prŻed „Kaczką-Dziwaczką", „Aka
demicką" i „ł.odzianką". Dwa, 
trzy stoliki i zamiast w dusznym 
lokalu będzie można zjeść lody 
czy wypić kawę na świeżym t>O
wietrzu. Wykorzysta się także w 
wi~kszym stopniu, aniżeli w ub. 
roku, plac przed „Balatonem", 
gdzie powstanie duży taras ze sto-
likami. (j. kr.) 

Trwa biurokr tyczna kołomyjka.„. 

Mieszkańcy Ksawerowa czekają 
na wiejski ośrodek . zdrowia 

Na ostatniej sesji Rady Narodo
wej m. Lodzi jedna z radnych zgło
siła interpelację w sprawie po
lepszenia warunków pracy lekarzy 
i personelu pomocniczego w wiej
skim ośrodku zdrowia w Ksawe
rowie. Pisaliśmy o tym w notatce 
pt. „A papierki krążą" (27. I.). Od 
dłuższego bowiem czasu na róż
nych szczeblach uzgadnia się kwe
stię adaptacji pomieszczeń po Urzę
dzie Gminnym w Ksawerowie, któ
re stoją puste i nie wykorzystane, 
a miały być przeznaczone na po
trzeby służby zdrowia. 

W nadesłanym wyjaśnieniu do 
redakcji, dyrektor Zespołu Opieki 
Zdrowotnej w Pabianicach - lek. 
med. Ryszard Napieraj stwierdza 
m. in.: „Pomieszczenie po tJr:r.ędzie 
Gminnym w Ksawerowie zostafo 
całkowicie opuszczone w listopa
dzie 1976 r., a nie, jak podano 
w artykule, ,w 1975 r. Już w li
stopadzie tego roku tutejszy Zespół 
zlecił opracowanie dokumentac.il 
na adaptację tych pomleszcze!i dll\ 
celów służby zdrowia. W obecnym 
stanie budynek ten nie posiada 
wyposażenia w postaci Instalacji 
wodno-kanalizacyjnej, sanitarnej, 
wymaga remontu centralne ogrze-

J. Kraslckte110 wreszcie oszkltla 
okno w przuclt.Odnl, Dowiaduje
mu sie naromiast, że Jest ona 
powolaina „przede wszystkim dO 
za.spoka1ania !)Otrzeb na uszu11t 
szklarskie cUa tud'.ności". Ponłe· 
waż nie szkli. wlec nte zaspoka
:la. tak.! urnlcsek nasuwa sle po 
przeczytanitu teao WU'.taśnientn . o. k r. ) 

Fatalne rajstopy 

z „Feniksa'' 

Jedina z czytelntczeJc kupua w 
tych dniach w „Vnlwersalu'• jt.lż 
t i-zec!q para ra:lstoP. W dwóch 
pierwszych dziury zrobili/ ste już 
po 1ect.n11m dniu noszenia. Po.ta
ma s!e więc ekspedientce, k.tóra 
„pocteszyla'• ją, te to przywilej 
wszystkich rajs~ot1 na §wletje. I 
z czyst11m sumieniem podala 
klientce trzecią parę. I znów 
lóctzkief f i rmy „Feniks", symbol 
13-1319. 

Nazajutrz nasza. Czytelniczka 
clictClila 1e wlożuć. unllela wtec 
raistop11 z opakowarnta ł okazalo 
się, że sa one dziurawe... Dopie· 
ro koleżanki z pracu uśwtadmnt
ly 1ą, że lepsze są ra.:lstop11 z 
żyrardowskiej „Stelli" t śląskiej 
„opolanki", ale leh W'IJTObu nie
łatwo dostać. 

Oo na to lódz.lct „Fenf.ks"? 
(g) 

wanie I musi być dokonana prze
budowa gabinetów i ciągów komu
nikacyjnych, dostosowanych da 
wymogów Stacji Sanitarno-Epide
miologicznej. Aktualnie tutejszy 
Zespól posiada już wstępną doku
mentację, środki t wykonawcę na 
dokonanie niezbędnego remontu, 
który zostanie rozpoczęty jeszcze 
w bieżącym miesiącu, a który bę
dzie ukończony możliwie w naj
krótszym czasie („.). Sprawę nadal 
bardzo utrudnia fakt, że w • bu
dynku zamieszkują lokatorzy, któ
rych, jak dotąd, Urząd Gminy nie 
wyprowadził, a Zespół Opieki 
Zdrowotnej takiel możliwości ani 
uprawnień nie posiada. Druga 
komplikacja, to fakt, że do dnia 
dzisiejszego budynek ten nie zo
stał formalnie przekazany tutej
szemu Zespołowi. O całości spra
wy jest poinformowany Wydział 
Zdrowia i Opieki Społecznej Urzę
du Miasta Łodzi". 

Na marginesie tego wyjaśnienia 
powstaje zasadnicze pytanie: jak 
długo jeszcze mieszkańcy Ksawero
wa b.edą musieli czekać na wiej
ski ośrodek zdrowia z prawdziwe
go zdarzenia, skoro nadal trwa biu
rokratyczna kołomyjka, związana 
z formalnym· przekazaniem bu
dynku służbie zdrowia. Sprawa to 
ważna i wymagająca szybkiego 
rozwiązania. 

(J. kr.) 

W kilku zdaniach 
• „n Lódzka Wyprawa w Hin

dukusz" - spotkanie z jej uczestni
kiem - Andrzejem Wardzińskim -
dziś o godz 20 w fllil Klubu MPlK 
rui. Rodzeństwa Fibaków U, XI DS 
Osiedle lm. Lumumby). 

• Kolejna prelekcja z cyklu 
„Melpomena", którą wYglosi mgr 
M. Pasek - dziś o godz. 18.30 w 
SDK „Lutnia" (ul. Piotrkowska 243). 
Po prelekcji - fllm fabularny pro
dukcji polskiej pt. „Pan Wołody
jowski". Wstęp wolny. 
+ Wieczór muzyczny w 150 rocz

nlcę śmierci Ludwika van Beetho
vena - dziś o l(odz. 10 w auU PWSM 
(ul. Gdańska 32). Wykonawcami u
tworów nlemtecktego kompo:r.ytora 
będą pedagodzy 1 absolwenci PWSM: 
I . Wojciechowska - skrzypce, Cz. 
Szczukowska - róg, K. Hussar-Mo
czulska - fortepian, Z. Krzywicki 
- śpiew, B. Wódka - fortepian. 
Wstęp wolny. 
+ Kobiety, którym ? lutego br. 

w SDH „central" w Lodzi skradzio
no portmonetki i portfele proszone 
są o z,:iłoszenle się do KD MO Lódź
Sródm•e§cie (Ut. Piotrkowska 212 
pok. 33) w godz. 9-15 celem rozpo
znania swojej własności.. 

Rozdział mieszkań spółdzielczych 
Dzisiaj w spółdzielniach mieszkaniowych w Łodzi, Zgierzu, Aleksan

drowie, Konstantynowie, Strykowie i Pabianicach wywieszone są U
sty - projekty przydziału spółdzielczych mieszkań na ten rok. Jest 
ich 11.769, czyli o 8 proc. więcej, aniżeli w roku ubiegłym. 

Mieszkania w Łodzi otrzymują członkowie oczekujący, którzy pra
wa do startu w kolejce nabyli w I połowie 1970 r. Członkowie 
z II polowy 1970 r. liczyć mogą na przydział tylko wtedy, jeśli znaj
dują się w szczególnie trudnych warunkach mieszkaniowych (np. nad
miernie zagęszczone mieszkania, młode małżeństwa pozbawione dachu 
nad głową). 

Podobne zasady przydziału obowiązują w Aleksandrowie. W Ozor
kowie natomiaśt mieszkania otrzymują spółdzielcy ze stażem człon
kowskim od 1971 r. Podobnie jest w Konstantynowie oraz w Stry
kowie. W Zgierzu przydziały uwzględniają wszystkich członków ze 
stażem od 1970 r. 

(p) 

~~~ .... ~~~'-'-~'-'~"'''~'-'~'-"-~'-'-'''''-~''-'-~'~"''''-'"''-~"'''"'"~~ ~ u ~ HALKA - „Bitwa w wąwozie" :łj 
~ Cłt radz. bfo (A) godz. 15.15, „FJic ~ 
~ , Story" fr. od lat 18, godz. 17.15, ~ 

~ ~w ~ 
~ PIONIER - „Piosenka za koro- f.:l 
~ nę• czes. b/o (A) godz. 15.30. ~ 
~ .... ,z· „Mr Majestyk" USA od lat 15, ~ „, godz. 17.30, 19.30 ~ 

~ flł r ~1 REKORD - „Oca!1ć miasto" poL ~ 
~ F ;a od lat 12 (A) godz. 15 „Bez ~ 
~ Hl wyraźnych motywów" fr. od ~ ~ r· :"li lat 15, godz. 17.30, 19.30 ~ 
2 I SWIT - „Zew krwi" ang.-hlszp. 2: 
~ ~ od lat 12, (A) godz. 15.30, „Go- ~ 
~ dziny grozy" ang. od lat 15, g. ,, 

~ s~::~~9-~ nieczynne ~ 
~ ~ :;j TATRY - „Brunet wleczorow11 ~ 
~ WAŻNE TELEFONY porą" pol od lat 12, godz. 10, ~ % 12. 14, 16, „Piosenkarka z ta- ~ 
%· lttformacja o usługach 398-10 werny" jug. od lat 18, godz. 18, ~ 
~ Centrala Informacyjna PKO 731-82 20 ~ 
~ lnfMmacJa telefoniczna e3 ~ 
~ Strat Pożarna 08, '61-11, 795·55 DVŻURY APTEK ~ 
~ Pogotowie Ratunkowe os ~ 

~ ~ogotowle ~O ka 07 Sporna 83, Piotrkowska 193, ~ 
~ omenda Miejs MO pl. Pokoju 3 (boks) Limanow- i 
~ centrala 6'11·22, z.qz.22 ~ 
l'J.
2 

fnformacJa Kolejowa 655-55, 284-60 sklego 31. Felińskiego 1 (boks), (j 
r,1 Obr. Stallngradu 15 ~ 
~ Informacja PKS: ~ 
2 Dworzec Centralny 276457:!! Stale dytury nocne 'pełnią: ~ 
~ Dworzec Północny "" Ar.1teka nr 47-08" Konstanty ~ 
I') Pogotowie wodociągowe 835-łS " - ~ la Pogotowie gazowe 395_85 nów, ul. Sadowa 10 ~ 
~ Pogotowie energetyczne Apteka nr 47-087 Aleksandrów, ~ 
f,1 Rejonu Północ 334-31 ul Kościuszkl tl ~ 
~ Rejonu Południe 334-28 ~ 
~ die odbiorców prze. Apteka nr 47-098 Głowno, uL ~ 
~ myslowycb &011·3! 245-7! Ło\\1cka 38 ~ 
~ Oświetlenia ullc 220-89 Informacji o dy2urach aptek: ~ 
~ Pogotowie ciepłownicze 253-11 w Pabianicach udziela Apteka ~ 
~ nr 47..()85 Armli Czerwonej 7 ~ 
~ TEATRY w Zgierzu udziela Apteka nr ~ 
2 47-080. Dąbrowskiego 10 2 
~ nieczynne w Ozorkowie udziela Apteka ~ 
~ ni' 47..()93, Dzier:tyńsklego 2 ~ 
~ ~~ ~ 
~ HISTORII RUCHU REWOLUCYJ- DYŻURY SZPITALI ~ 
~ CYJNEGO (UL Gdańska 13) POŁOŻNICTWO i 
~ godz. 9-17 ~ 
~ POLSKIEJ WOJSKOWEJ SŁUŻ· Szpital Im. li. Wolt - Poło:t- ~ 
i BY ZDROWIA (Że!1gowskiego 'T) nlctwo I ginekologia z dzielnicy ~ 
~ godz. lG-17 Bałuty I Polesie Poradnie K - „, 
~ Po~ostale muzea nieczynne Kasprzaka i Gdańska 29 ~ 
~ Szpital Im. Kopernika - Po- ~ 
~ łożnlctwo i ginekologia z dziel- ~ 
~ nic~ Gćrna, Poradnie K - Od- ~ 
~ LOllZKI PARK KULTURY I rzańska. Cieszkow~klego, Loka- ~ 2 WYPOCZYNKU (na Zdrowiu) tcr~ka. Pt·zvbvszewskie!(O I Rzgow ~ 
~ OGROD BOTANICZNY - czyn- ska oraz glnekoloda z dzielni- ~ 
I; ny w godz. 9-17 cy Polesie - Poradnia K ul. M. ~ 
~ OGROD ZOOLOGICZNY - czyn- F'ornaLqkle:t . ~ 
Z ny w godz. 11-15.30 (kasa do 15) ln•tytut Poł.-Gln. AM tul Cu- ~ 
~ PALl\llARNIA - czynna codzlen- tle-Skłodowskiej 15). 'Położnictwo ~ 
~ nie (oprócz poniedziałków) w i !tlnekoloda z dzlelnicv Górna ~ 
r~ godz. W-17 Poradnie K - Felińskiego i Za- ~ 
~ polskiej z dzielnicy Sródmleście ~ 
~ - Poradnia K z ul. !O Lutego ~ 
~ Jt I N A ITTnlna Ksawerów I l!'m!na Rzi:6w ~ 
~ ornz ginekologia z dzielnicy Po- ~ 2 BAłTYK - „Płonący wiet.owlec" lesie - Poradnie K. ul. 1 Maja ~ 
~ USA od lat 15, godJ:. 10, 13, 16, I Ollmplj~ka ~ 
~ l9.15 ln•tytut Poł.-Głn. AM (Sterl!n- ~ 
~ lWANOWO - „Odpowledt zna ga 131. Położnictwo I ginekologia ~ 
~ tylko wiatr" RFN od lat 15, g. z d?.lelnlcv Sródmieśde - Po- ~ 2 10 17, 19.30, „Konik Garbusek" radnla K Kopcińskiego 32, ~ 
~ radz. b,IO godz. 12, 13.30, 15 Pr6„hnlka 11 I ITTnlna nr6Jce ~ 

~ LUTNIA - „Anno Domini 15'13" Szpital Im. Jorda"a - Połof- ~ 
::-;; jug od lat 18, godz. 10, 12.30. n!ctwo i ginekologia z dzielnicy ~ 
~ 15, 17.30, 20 Widzew - Poło~nlctwo z dziel- ~ 
~ POLONIA - „Dagny" pol od ~;~~ń:~~es~~ - 'Poradnia K. Sre- ~ 
~ lat 15. godz. 10, 12, 14, 16, 18, Z~ierz miasto 1 gmina ~ 
~ 20 Zf'.!erz. innlna Parzeczew, m . I ~ 
~ PKZEDWIOSNJE ,,Pol1cja ,lmlina Ozorków. m. I p;mlna ~ 
~ dziękuje" wł. od lat 18, godz. Aleksandrów. m. Konstantynów, ~ 
~ 10. 12.15, 14.30, 16.45, 19 l(rnlna Andrespol. ~ 
o 0 Chirurgia oi:i:6Ina - Bałuty ~ 
~ WŁ KNIARZ - „z przvmruże- Szoital Im. Sterllni:i:a (Sterlinga ~ 
~ niem oka" fr. o<il lat 18, p;odz. 113). Górna _ Szpital Im. Jon- ~ 
~ lłl. 12.30. 15. 20.30, „Płonący wie chera (Mtllonowa 14) Polesie - ~ 
~ :;:~lee" USA od lat 15 godz, Szpital Im. Konernll<a <Pahi1m lc- ~ 
~ ka fl?1 . ~ródmiPścle - Sznlt>tl Im. ~ 
~ WOLNOSC - ,.Samotnik" fr. od Bąrllcklei:i:o IKonclńskle!(o 221. Wi ~ 
~ lat 15, godz, 10, 12.15, 14.30, 17, dzew - S7.Pltal Im. Sonenberga ~ 
~ 19,30 (PIPnlnv 30). ~ 
~ WISŁA - „Trędowata" poi. od Chirurgia urazowa Szpital ~ 
~ lat 12, godz, 10, 12.15, 14.30, 17, Im. .Tonschera (Millonowa 14) ~ 
~ 19.30 Neurochirurgia - Szpital Im. ~ 
~ ZACHĘTA „Strzały Robin Barlickiego (Kopcińskiego 22) ~ 
~ Hooda•· radz. bfo godz. 12.15, Laryngologia Szpltal Im. ~ 
~ H.30. „Stara strzelba" fr. od Plrogowa <Wólczańska 195) ~ 
~ lat 18, godz. 10, 17, 19.30 Oln;llstyka _ Szpital Im. Bar- ~ 
~ ŁDK - Iluzjon cykl: „Brigitte lit•kłego <Kopcińskiego 22) ~ 
~ B«rdot - gwiazda miesiąca" g. Chirurgia i laryngologia dzle- ~ 
~ 14

• 
16

• l8, 
20

-15 clęca - Instytut Pedlatrli (Spor- ~ 
~ STUDIO - , .Mała syrena" jap, n 36/50) ~ 
~ b/o (A) godz. 16. „Sandakan nr a ~~„,1 
~ 8" j 1 Chirurgia szczękowo-twarzowa ~ 
~ ap. od at 18, godz. 17.30, - Szpital Im. Barlickiego (Kop- o 
~ (seans zamknięty) godz. 20 clńsklego 22) 2 
~ S~YI ~WY - .. Przepraszam, czy Toksykologia - Instytut Me- ~ 
ł1 tt Ja" pol. od lat 18, godz. dycyny Pracy (Teresy 8) ~ 2 15.30. 17.30, 19.30 ~ 
~ GDYNIA - „Colargol na Dzikim ~ 
~ Zachodzie" poi, b/o godz, 12, NOCNA POMOC LEKARSKA /'j 
~ 13.45, Po:tegnanłe z tytułem: 2 
~ •• Nocny kowboj~· USA od lat Nocna pomoc lekarska stacji ~ 
~ 111. godz. 9.45. 15.30. ' 17.45. 20; Pogotowia Ratunkowego przy ul. ~ 
i DKM - nieczynne <;iomkiewicza 137, tel. 666·66 ?, 
~ KOLEJARZ - nieczynne Ogó!nołódzki Punkt Informa- ~ 
i MŁODA GWARDIA - „Barwy cyjny dotyczący pracy placówek ~ 
~ ochronne" pol, od lat 15 godz. słu:!.by zdrowia telef9n 615-19 ~ 
~ 9.30. 11.30. 13.30. 15.30, 17,30, 19.30; czyr.ny jest w godz. 7-15 oprócz ~ 
~ MUZA - „Allcja Już tu nie mle n111dziel 1 świąt. ~ 
~. ~zka" USA od lat 15, godz. ~ 
~ 15, 17.15, 19.30 TEl.EFON ZAUFANIA - 337-37 ~ 
~ 1 11-IAJA - „Olśnienie" pol od cz~·nny w dni powszednie od ~ 
~ lat 12 (A) godz. 15.30, „Nlewy- 15-7, w niedziele 1 śwl~ta całą ~ 
~ godny kochanek" wł. cd lat 18, dobę, ~ 

~ P~~~j ~~:o~~3!czyna do dzie- m'/hw./",,W,UU"Q/./77//)'h ~ 
~ eka" wł, od lat 18, godz. 15.30, ~ 
~ 17.45. 20 TWOJA ~ 
~ ROMA - „Najlepsze w świecie" n 
~ J>Ol. b/o (A) godz. 12.30, 14.30, KREW ~ 
~ „Nie ma dymu bez ognia" fr. ~ 
~ od lat 18, godz. 111, 17, 19.30 ICH ~ 
~STOKI - „Ucieczka Mr Me Kln- DR ~ 
~ leya" radz, od lat 12, godz. 15, Z OWIE ~ 2 „Romantyczna Angielka" ang. ~ 
~ od lat 18. godz. 17.45, ~ i 
~ OKA - „Oni walczyli za ojczy- ~ 
~ znę" godz. 12 „Ponad stra- ~ 
~ chem" fr. od lat 18, godz. 10, ~ 
~ 15, 20. DKF godz. 17.30 ~ 

~- POLESIE - „Szczęki" USA od ~ 
~ lat 15, godz. 17, 19.15 ::;J 
~ POPULARNE - nieczynne ~ 
~ ENERGETYK - .,Drapieżca" fr. ~ 
~ od lat 15, godz. 16.30, 18.30 ~ 
~ ~ 
~'~ ~'-~~'-'-~""~~"'"''"'-'"~'-'-~'-'~~~ ~"'"''"""'~~"-~" 
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Kaz!m!erz Brus!k!ewtcz ro ·aktor dloskonale zn.111ny tum wszysiiktm, którzy 
lubtą sie śmiać, cenui jego t.alent, wszechstronność, ogromne poczucie 
humoru i doskonale warunki sceniczne. Brustkiewicz od wielu LM związa
ny jest z teatt'em Syrena, gdzie można qo oglądać w przedstatWientach 
„Bądź moją wdową", „Latające dziewczęta", „Obu nam się'' i „Syrena 
ma gtos" a także w „Ka:baretrO'', czyli s<Uon dla niezamożnych" w Buffo. 
Radiosluchacze znają ;eąo glos z Licznych sluchowtsk i przede wszystkim 
11, „Podwieczorka przy mikrofonie", w którym bien:e udział ad przeszlo 

30 lat jako partner kierownika Florcza:/<ia:, czyzt po prostu Malinowski. 
Swojego g~su użycza także jectnemu z bohaterów zaba,umego serialu 
,.Między nami jaskiniowcami" prezentowanemu w telew!rii. Niedawno 
widzieliśmy Kazimierza Brustkiewicza na malum ekranie w „Ożenku" 
Gogola, gdzie 'pcwtnerowalt mu ta.cy znakomici wykona-wc11 iak Irena 
Kwiatkowsloo. An.na Seniuk, Jan Kobuszewski. Wieslaw Michnil<iotcski, 
Wojciech Pokora i inni. Bul to prawdziwu koncert r:IMI aktorskiej, ucztro 
dla ducha, CAF - Sokolows.ki 

i. lotór.zy jeUJCze tt.le wierzą, ttM<U ,,,-z~konaj4 ałe, u w po~łu do trzech r<LZIJ l'etuk4 
'tiklwi wiele pra.Wdy, Ale teł owa ·sztuka nie uctaJe s1q czasem na-wet do czterech razy. 
Zacznijmy Jednak od -trzech. Przed. 10 dniami wszecU na ekran kina „Przed.wtoAnte'• film 
„Zanim nadejdzie dZień", ret. Rysza,rda. Rydzewskiego. ~ybralam s!e na paral1lnt4 projekcję 

tego, :tut czwartego z rzędJu, filmu zreali.zowam.sgo w „Prottlu". ZOOWaloby się, :te „prof!Jlowa'• no
wość pow!nn11 zalinteresowaó przyn4jmnie1 tych, którty ehcą -wted.zieó oo w Mc!.Zktm zupole Pl· 
szczy. Ale ozslcalami bezskutecl!!'nie, - Mus! być oo na,jmnf,ej 10 osób, :teb11g171-y mogH wy§wietLać -
poinformowała mnie kierowniczka. Nie byl:o jedn.a:k nawet dwóch. Mote wvbrala.m fa.t11lnq godzinę? 

N a. drugie podej§cie zdeeyd.owa.tam. ste w mtntony wtorek. Tym rllZeffl o ga<J;z. 17. I znów histo
ria sie powtórzyl~. Nie b11!o widzów. ALG, te dla trzech ra.zu sztuka wybralam s!ą znów dnia na-
8t@nego 0 g<XLz. 15. Byl<mn druga. Miial4 jut gociztna projekcji, a wctat nikt nie nadchodził. Znów 
więc personel przeprosi!, zapraszaiac na łnny termin, ale gdy iut mie!Umu wychod.zió przuszlo Je
szcze trzech uńd.zów. Teraz już w S-csobawym skbadzie, ptu8 dZlecko kogoś z perscmelu, skU>nt
l!śmy 1derowniczkę, aby jednak zdecydowała, się na projekcję. - Szlrocia kopii - westchnąl, ni. 
bez slusznośc!, ktoś a prllO()Wl1!)bków kl.na. Ale nasz upór ZtP11ciętyl ł fUm IZ"Q,prez.mtowano. --------
enna a.tmosfera z ekranu 
udzieliła się szybko nie
licznym widzom. Na sali., 
jak dowodziły odgłosy, za

gościł także Morfeusz. Czas jed
nak zająć się filmem. Obraz ten 
sięga po problematykę ważną, 
sprawy narodzin tego, co nazywa
my trudnościami wychowawczymi, 
albo ostrzej przestępczością wśród 
nieletnich. Na pewno takie pro
blemy powi.nny trafiać na ekran. 
Jednak na pewno nie w takiej 
formie, w jakiej prz-enieśli je 
twórcy filmu .,Zanim nadejdzie 
dzień". 
Reżyser sięgnął po doświadcze

nia pisarki-pedagoga - Ewy Przy. 
bylskiej, która pracowała w izbie 
dziecka, napisała też kilka opo-
wiadań opartych na własnych 

jeszcze zapasowe dn:wi, pn;el! któ
re można było wyjść - wątek 
kryminalny. Chłopak bowiem nie
chcący zabił, jak przypuszcza, 
staruszkę. Ten motyw jednak rów
nież pozostaje tylko zasygnaHzo
wany. Praktycznie nie służy dra
maturgii filmu. 

Niewiele do zrobienia mleli tez 
aktorzy: nauczycielka Anna 
Nehrebecka, jej kolega po fachu, 
tylko że zupełnie bezkompromi
sowy - Zdzisław Kozień i głów
ny bohater „Czarny" - Krzysztof 
.Janczar. Postaciom. które mieli 
stworzyć, zabrakło życia. Są tyl
ko nakreślone, jednowymiarowe. 
Chyba główny błąd tkwi w sa
mym scenariuszu, w którym nie 
zdecydowano się na wybór drogi: 
czy sprawy dzieci i młodzieży ze 
pchniętej na margines, czy może 
analiza stanu ducha młodego czło
wieka tuż po dokonaniu przestęp
stwa. Tym filmem R. Rydzewski 

debiutuje na ekranach kin. Był 
to, wśród cz.terech filmów zreali
zowanych dotąd w „Profilu", trze
ci debiut w fabule kinowej. 
Wcześniej oglądaliśmy już „Zagro
żenie" W. Florkowski.ego i „Olś
nienie" J. Budkiewicza. J~dynym 
niedebiutantem był K. Wojcie
chowski, dla którego „Rodzina" 
była drugim filmem (P<> „Kochaj
my się"). 

„Profil" postawił na młodych. 
Podjął ryzyko prezentowania siar
tów i Jak dotąd · okazało się ono 
większe nit: można było pn:ypusz
czać. Zawiódł Butkiewicz, bardzo 
sprzeczne opinie wYWOłał film w. 
Florkowskiego (oceniony ża temat, 
krytykowany za realizację). R6w· 
nle:I: Wojciechowski sięgający po 
samo :l:ycie rozczarował nieco swo
ich sympatyków. Ową filmową 
prawdę podwa:l:ali m. in. ludzie, 
którzy jak bohaterowie „Rodziny" 
mieszkają na wsi, mają te same 
problemy. W ostatecznym rozra
chunku w całej Polsce film ten o
beJrzało około 15 tys. widzów. 

lak dotąd „Profil" nie ma do 
nich szczęścia. Debiuty są bez wąt
pienia ryzykowne I trndno raczej 
Uczyć na piorunujący efekt. Ta 
chvoalebna, wyboista droga na razie 
nie przynosi dobrej sławy bardzo 
młodemn zespołowi. Po obejrzeniu 
dotychczasowej produkcji trudno o 
optymistyczn11 opinię. zanim nadeJ· 
dą inni tw6rcy, zanim pojawi •ię 
Królikiewicz z „Tańczącym jastrzę• 
biem" czy narodzi film Lesz• 
czyńskiego (niezapomnianego tw6r

. cy „żywota Mateusza") trzeba by 
Istotnie pomyśleć 11 młodych. Ułat• 
wianie im startu, to cenne przed· 
sięwzięcie, powierzanie trudnej te• 
matyki współczesnej tak:te, ale s11-
dzę, :l:e już pora na wnloski. Warto 
by chyba zadbać, aby cl ludzie nie 
zaczynali twórczej drogi od falstar
tu. Każdy z debiutantów pochwalić 
się mote sporym dorobkiem ·w fil· 
mie oświatowym, dokumentalnym, 
na etacie drugiego reżysera, ale to 
jak się okazało, jeszcze nie gwaran
tuje powodzenia„ Może naleiałoby 
pomyśleć o ściślejszej współpracy 
debiutantów z doświadczonymi twór
cami filmów fabularnych, mote sta
ranniej dobierać scenariusze. O re
ceptę na pewno bardzo trudno. 

TfUdno te:I: ganić kierownictwo 
„Profilu" za stawianie na młodych. 
Ale metoda rzucania na głęboką 
wodę nie zawsze okazuje się sku
teczna. Ponadto trzeba by także po
myśleć o widzach, Przecid to dla 
nich powstają te wszystkie filmy, 
to oni czekają na ka:l:dy nowy 
obraz. Można w tym miejscu suge
rowa~ staranniejsze organizowanie 
widowni, większą reklamę. Istotnie 
o tym wszystkim należy pamiętać, 
ale zacząć trzeba od samych fil· 
mów, dobrych scenariuszy, prze• 
myś!anych koncepcji realizatorskich, 
choć trudno rozgrzeszać Okręgowe 
Przedsiębiorstwo Rozpowszechniania 
Filmów odpowiedzialne za sprzedaż 
„filmowego towaru". Trudny start 
„Pr11!ilu" nie mote się przeciągać 
w nieskończoność. A to fut prze
cież do czterech razy sztuka, 

RESATA GRZEl.AK 

przeżyciach. Film, wymaga jed
nak skrótu myślowego, misternej 
konstrukcji słowa i obrazu. Pre
zentowanie oblicza bohatera nie
v.·iele dowodzi. Trudno też zgo
dzić się z twórcami, którzy pró
bują, w jednym filmie nakreślić m11m1m111111111111111nmmmm11nmnnnm111111111111111111111111mm1nm1111111mm11111111111111111111111 
zbyt wiele spraw. W ostatecznym 
rozrachunku nie wiadomo co na
prawdę miało się tu stać nutą 
przewodnią. Taki wszystkoizm 
sprawdza się w obrazach poetyc
kich, głęboko psychologicznych, 
natomiast tam, gdzie chodzi o B arwne, petne barbkowego przepychu 1ą obra-
konsekwencję faktów i zachowań zy Piotra Pawła Rubensa. Nie mniej barwne 
trudno ubarwiać ostrą rzeczywi- było i życie tego wielkiego mistrza sztuki nl-
stość długimi ujęciami zafrasowa- derla.odzkiej, urodzonego 400 lat temu. Malarz, 
nych twarzy. Bohater - chłopak, dyplomata, przyjaoiel wielu książąt, a przede wszy. 
z którego splot ' przypadków uczy_ stkim twórca szkoły malarskiej, zadziwia nas ogro-

mem dorobku artystycznego, który był wynikiem jego 
nil przestępcę znalazł się W wielkiego talentu, nie mniej wielkiej pracowitości 
matni. Trzeba mu pomóc. Ale jak, i przestylizowanych reminiscencji wzorów malar
skoro jego postawa zaprzecza te- skich, jakle przywiózł ż Włoch. 
mu, że pomocy oczekuje i potrze- Dla wielu, upraszczających sprawę, jest Rubens 
buje? Wreszcie jest i ten sprawie- przede wszystkim„. malarzem pełnym kształtów ko
dliwy, pedagog-anioł. Młoda na- biecych, obfitością swoją rozsadzających nieledwie 
uczycielka próbuJ· e rozszyfrować ramy obrazu, w które je osadzono. Ale piękno ciała 

1 drzeworytów, Sam bowiem Rubens, w odrótnieniu 
od młodszego od niego Rembrandta, nie uprawiał 
grafiki warsztatowej. 

Krakowska Biblioteka PAN Jest w posiadaniu oko
ło 240 ryoin rubensowskich, a część tej kolekcji -
107 rycin, dzieła 37 grafików - weszła teraz w skład 
zorganizowanej przez Łódzkie Muzeum Sztuki (w 
związku z 4(){)-leciem urodzin tego włelkiego ma la
rza), wystawy pn. „D7lieła Rubensa w grafice nider
landzkiej XVII wieku". 

Wystawa to naprawdę wspaniała! Odtwórcami ka
pitalnych dzieł Rubensa są bowiem m. in. tak uta
lentowani rytownicy jak L. Vorsterman, P. Pontius, 
bracia Bolswert i Inni. 

·„Mała Scena" St. • 1m Jaracza Teatru 
ie było gali, fanfar, przemówień, gdyż 5 lat istnienia 

N to nawet dla nas, lubujących się we wszelkiego rodza
ju jubileuszowych jublach, okres zbyt krótki, by wart 
był rozkręcania owej rocznicowej machiny. Tym bar-

dziej, że i powodów do radości było znacznie mniej niż kło
potów i niezbyt wesołych refleksji, które te pięć lat, dz!a
lania przyniosły. Niepostrzeżenie więc, jedna ze scen łodzk1ch 
rozpoczęla szósty rok swej działalności. 

Przez pięć lat na deskach Małe.i Sceny Teatru im. S. .Ja
rac<:a, bo o niej to właśnie mowa, wystawiono 12 prem1e-r. 
Premier niezwykle interesujących, w tyrr. wiele będącycn 
pierwszą inscenizacią utworów w teatrach polskich, a wśród 
nich takie pozycje,· jak: „Balkon'' J. Geneta, „Oskarżyciel pu
bliczny" F. Hochwaldera, „Alfa i Beta" E. A. Whiteheada, czy 
też pokazana ostatnio „Noc trybad" P. O. Enquista. . 

- Chcemy, by ta scena była miejscem prezentacji tego, co 
w teatrze nowe, pl'2lebija.iące się - powiada dyrektor Teatru im. 
S. Jaracza JAN l.\IAOIEJOWSKJ. - Myślę raczej o nowinach 
literackich niż środkach insceu.izacyjnych. Wydaje ml się, że 
istotniejszą sprawą jest stawianie problemów, niż epatowan!e 
formą. Być może dlatego niektórzy mogą czynić zarzuty. 1t 
to, co pokazywaliśmy na tej scenie, nie zawsze było prezen
tacją nowych idei teatralnych, ogranfoza.iac się jedynie d? po
szukiwań dran:iaturgicznych. A rzeczywiście w ich mmein'.l· 
niu jestem konserwatystą. I jest w tym dużo prawdy, me 
wierzę w wiele nowin inscenizatorskich. Uważam, że w te
atrze trzeba. dążyć do oczyszczenia go ze zbędnyr.h, mym zda· 
niem, chwyt.ów formalnych, a zmicrza6 do tworzenia takich 
spektakli, w których wypowiedż aktorska byłaby działanil'm 
łaczącym w sobie grę t próbę swoistej psychoanalizy, będącej 
udziałem samego artysty, jak i widzów, do których tę wypo
wiedź klerujP-my.„ 

Od premiery „Oskarżyciela publicznego" w listopadzie 
1971 roku Mała Scena konsekwentnie starała się realizow.ać 
profil i założenia. programowe, o których mówi dyr. Macie
jowski. Prezentowała repertuar oparty na ciekawej, zmusza• 
jącej do myślenia dramaturgii. Dbała o prostotę, co nie zna
czy ubóstwo przekazu, stawiała na wysokiej klasv aktorstwo. 
Wszystko wskazywało na to, iż propozycja to trafiajaca w 
oc-zekiwania współczesnego widza, a i swy!n dalekim od for
malnych udziwnień kształtem scenicznym gwarantująca szen-

ką percepcję. Okazało się jednak, źe w pra>itie milionowym 
mieście trudno wypełnić te 80 miejsc w salce przy Małej 
Scenie. 

I gdy szóste, czy siódme przedstawienie „Nocv trybad" 
przedstawienie, kto wie czy 'llie najdojrzalsze artystycznie ,.; 
całym tegorocznym sezonie w teatrach łódzkich, idzie przy 
wypełnionej jedynie do połowy widowni, rodzą się w zespo
le gorzkie refleksje. Powiadają, że praca dla Malej Sceny za
czyna być sztuką dla sztuki, że to hobby, a nie zainteresowa
ma zawodowe. A przecież to „hobby" częstokroć bardziej pra
cochłonne niż robota nad spektaklem przygot<JWywanym dla 
dwu p~zostałycJ;i scen Teatru im. S. Jaracza. Ambitny, a więc 
tru.dmeJszy .w mterpretacji repertuar, „intymność'' niewielkiej 
sali zn;uszaJąca do większej perfekcji i precyzji w śro.dkach 
aktors.k1ego przekazu - pociąga za sobą często większą ilość prób1 
Dla k~lkunastu przed~tawień na Małej Scenie aktorzy rezygnują 
z udziału w „pewmakach'', granych na scenie Teatru ,7.15" 
czy te~ na Dużej Scenie przy ul. Jaracza. A choć mó

0

wia. ~ 
tym. niezbyt chętnie, ów wybór to także mniejsze pieniądz"!, 
gdyz ·pensja aktora wiąże się ściśle z ilością spektakli w któ
ry~h uczestni~y c.o miesiąc, a trudno przecież przy pustawej 
sah ?rać codzienme. Godzą 'się z tym wszystkim, gdyż wie
rzą: ze to co chcą nam powiedzieć w tej salce na piętrze, jest 
wazne w tym co robią. Trudno im tylko pogodzić się z mv
ślą, iż być może nie utrafili w zainteresowania widzn i bra
kuje im tej satysfakcji i potwierdzenia, do którego każdy ar
tysta dąży konfrontując swą pracę z odbiorcą. 

J 
ak anegdotę opowiada się w teatrze historyjkę o widzu, 
który dostawszy bUet w zakładzie pracy na ich spek
takl, miał duże pretensjE- do bileterki.„ w „Małe\ Sali" 
Teatru Nowego, że nie chce go wpuścić na przedstawie-

nie. „Oni mają neon na budynku", powiadają ubolewając nad 

f 
tym, że nie udało się przez 5 lat wytworzyć „stałego przy
zwyczajenia, odruchu bywania na spektaklach Małe.i Sceny". 
Odruchu będącego czymś więcej niż pobudki skłaniające pro
fesora wyższej uczelni, który po kilkunastoletnie.i przerwie 
zapałał nagle gorącą chęcią ujrzenia czegoś na scenic i po 
starej znajomości z dyrektorem pragnął zdobyć bilet n~ spek
takl. I trzeba było aż protekcji szefa teatru, gdyż jest w hi
storii tej sceny przedsta Wienie (przeniesione już zresztą na 
Dużą Scenę), na które publika waliła drzwiami i oknami. Wali. 
ła na „Adama i Ewę" - spektakl, w którym nabita amatora
mi ujrzenia gołegQ biustu aktorki sala, niezbicie dowodzi, ii: 
ludzie kochają teatr, tylko trzeba im w nim pokazać coś na
prawdę wartościow~go, a nie popychać w stronę jakichś tam 
mętnych dywagacji nad kondycją natury ludzkiej. I dlaczego 
u licha artyści nie mogą tego zrozumieć i zamiast wziąć się 

do korekty założeń repertuarowych, boleją nad pu~tvmi miej- · 
scami w teatrze„. JERZY BĄBOL kobiecego to tylko jeden tematyczny wycinek bardzo 

chłopaka. Stara się być delikatna, złożonej i kontrastowej twórczości Rubensa, . Obok 
ale w krytycznym momencie od- kompozycji mitologicznych, cźęsto bardzo zmysło
waży się nawet uderzyć go w wych, tworzył monumentalne a uduchowione obrazy 
twarz. W tym miejścu, jak uczy religijne, rodzajowe, pejzaże, jak o tym świadczą 

Stylowe miedzioryty I przepysznie plastyczne drze
woryty wykonano albo w warsztacie Rubensa, albo 
na zamówienie mistrza. Zadziwiają doskonałością 
techniki i nieomylnością finezyjnej kreski. stanowią 
przeważnie bardzo wierną kopię koloro,,.,-ych \Vizji 1--------------------------------

M k nk · · t ·r. chociażby tylko tytuły nie.których jego dzieł. Więc: 
a are o, pewinien nas ąpi „Zdjęcie z krzyża", „Pokłon Trzech Króll", „Swięto 

Rubensa, niektóre 11: nich są jednak lekko zmodyfi
kowane. 

przełom. I następuje. Tylko, że re· Wenus'', „Porwanie córek Leukipa", „Helena Fqur
żyser nie zdecydował się na jedno- ment w futrze", „Polowanie na lwy" itd„ świetnie 
znaczne określenie bohatera, jego oddające najistotniejsze cechy baroku. 
postawy. Znów brnie więc przez I dziś, po tylu latach, urzekają nas walory kom
labirynt kłębiących się myśli, a pozyc:!:'Jne i kolorystyczne obrazów Rubensa. Za ży-
my towarzyszymy mu w czasie cla mistrza .zafascynowały one całą pleJ.adę artystów 

. k"ed nie tylko ruderlandzkich, którzy, zainspirowani sztu-
b.ezsenneJ nocy, 1 .Y. p~zewraca ką mistrza, starall się naśladować (często ze wspa-

Tak więc zestawiona przez kustosza Mieczysława 
Potempskiego, wystawa „Dzieła Rubensa w grafice 
niderlandzkiej XVIJ wieku" daje nam wiele wzruszeń 
estetycznych, a równocześnie posiada poważne walo
ry dydaktyczne. Pochwalić też trzeba autorów kata
logu, którego materiał opracowano w ten sposób, że 
ułatwia poznanie zarówno sztuki Rubensa jak i epo-

s1ę .z boku na bok, b1Jąc się z my~-, nialymi rezultatami!) jego styl. Wielu też z nich te
lami. Psychologia zdecydowame maty, które mistrz wyczarował pi:dzlem, utrwaliło 
zawiodła realizatorów. Mieli więc rylcem w formie grafiki - miedziorytów, akwafort 

ki, w której działał. ' 

rzeci numer „Przeglądu 

T Elkonomiczno - Spolecz
nego Miasta Lodzi" ult-a
zal się w okoliczno-

ściach sugerujących zmianę ty
tułu. .,Miasto" -z.mieniło się na 
„województwo miejskie" i fakt 
ten znalazł wyraz w treści nu
meru. Przedmiotem wielu ar
tykułów sa. sprawY całej aglo
meracji, zamkniętej w nowych 
granicach administracyjnych. 
Fakt ten rzuca Jię w oczy nie . 
ty1ko dlaitego, że „Przegląd" po 
raz pierwszy w ten sposób pod
chodzi do spraw, kt<'•rym jest 
poświęcony. Również dlatego, 
że w świadomości przeciętne;ito 
lod1.Lanina Lódź pozostaje Lo
clzią. do Głowna jedzie się przez 
Stryków, mieszkaniec zaś Ozor
kowa nie mówi o sobie. że jest 
looz:ianinem. Lektura numeru 
uświadamia czytelmkowi.. że w 
rzeczywistości odbyWa się obec
n ie proces scalania nowego or
ganizmu, proces długi, sięgają
cy do wielu dziedzLn życia. 

Artykut wstępny „Nowe mo
żliwości - większe zadania!', 
pióra Jerzego Lorensa zawiera 
obszerną charakterystyke zmian 
w kształcie administracyjnym 
naszej części Polski oraz u:za-
1mdnienie ich celowośei. ,„ .. cho
dzi o to, aby Lódź jako cen-

trum społeczno-gospodarcze oraz 
baza oświatowo-naukowa i kul
turalna aktywniej :>ddziaływala 
na ośrodki podmiejskie i wcią
gała je do 'Vspólnego nurtu 
przyspieszonego rozwoju. One 
ż kolei winny stanowić rozwi

. jające się zaplecr.,e żywieniowe, 
bazę turystyczno-wypoczynkowa. 
oraz rezerwę rąk do pracy w 
miarę unowocześniania rolnic.. 

Najnowsza ekspozycja w Muzeum Sztuki cieszyć się 
będzie na pewno wielkim powodzeniem. 

M. JAGOSZEWSKI 

Kriysztofa Muszyńskiego I Je
rzego Sa.mujllę. 

Ma.ksymilia.n Jutt& ł Kazi-
mierz Wasilewski podjęli się 
charakterystyiki województwa 
miejskiego łódzkiego na mapie 
kraju. Wszechstronna analiza 
miejscowości wchodzących w 
sklad województwa pozwala na 
ujawnienie dyspropor<"ji, stwa
rza punkt wYJśc1a dla progra-

• I 

„Lódź jako ośrodek DOnadregio
nalny", w którym Taaeusz Ol
szewski omawia rolę f..odzi w 
gospodarce i kulturze PoL;;ki. 
Adam Nahlik charBkteryzuje 
Lódź jako ośrodek wzornictwa 
przemysłu włókienniczego . 

Nowe granice 
I, 

Są o.czywiście w numerze ar
tykuly o tematyce węi.szej, do
tyczącej spraw Lodzi w jej tra
dycyjnych, miejskich granicach, 
jednakże ten nowy sp06ób pa
trzenia na sprawy bodzi w jej 
nowym ksz;talcie administracyj
nym wydaje się szczególnie go
dny podkreślenia. Lodl jeszcze 
przed wprowadzeniem nmvego 
podziału administracyjnego peł
nl18 tunkcje ponadregionalne w 
wielu dziedzinach. Sytuacja 
o.becna stwarza w tel mierze 
nowe możliwości. Tradycyjnie 
miasto świadczyło krajowi usłu
gi w dziedzi.nie orzemvsłu. Jego 
Powojenny awans polega na 
przekształceniu w ośrodek wy. 
wiera.ią>Y wpływ w wielu dzie
dzinach na sąsiednie regiony. 
To oddziaływanie Lodzi jako 
centrum gospodarczego. jako 
bazy oświatowo-naukowe; i kul
turalnej zyskało ob~ie korzy
stniejsze warunki i nowł' możli
wości. Nr 3 „Przeglądu" na
świeNa to zjawisko 11zeroko. 

--~n_o~w~e~~roblemy1 

twa". Konsekwencją ta:k'ego po
glądu jest kompleksowe pro
gramowanie i orojektowainie w 
wielu najważniejszych dziedzi
nach - w skali całe.i aglome
racji, całego „województwa 
miejskiego". 

Kilka innyoh artykurów pre. 
cyzuje tezy zawarte w artykule 
wstępnym. Problemy nauki, któ
ra się w minionym 30-leciu tak 
gwałtownie w Lodzi rozwinęła 
zostały zanalizowane przez: 

mów N>ZWoju taik pomyślanych. 
by drogą korygowania niedocia
gnięć wypracować h<trmonijny 
ksztalt życia społei::znego i go
spodarczego całego wojewódz
twa. 
Waiżniejsze problemy ochrony 

środowiska w województwie 
miejskim łódzkim stanowią te
mat artykułu Zbigniewa. Dem
bińsklego. 

Wreszcie reda;k;torzy „Pr-zeglą
du" wydzielili dwa artykuły w 
odrębny d:.zial, noszący nazwę 
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Teatr Wielki uatrakcyjnia wciąż swoje inscenizacje gościnnymi wy
stępami znakomitych artystów. Już 2. III. śpiewać będzie na naszej 
scenie Allsa Bagdassarian, młoda bułgarska artystka, laureatka 
XI Międzynarodowego Konkursu śpiewaczego „Francisco Winias" 
w Barcelonie, zdobywczyni głównej nagrody na konkursie w Ate
nach. Artystka, która związana jest z operą w Warnie, występowała 
już także na wielu scenach, m. in. w ZSRR, Włoszech, Grecji, 
Rumunii. U nas zaprezentuje się w partii Suzuki w „Madame 
Butterfly". Rolę tytułową w tym spektaklu kreować będzie, również 
gościnnie, śpiewaczka z Ukraińskiej SRR - Gizella OipOta, Ona także 
wystąpi w dniu 5. III. (sobota) w partii Desdemony w „Otellu". Ty
tułowym bohaterem będzie Siergiej Danielian z Armeńskiej SRR, 
a w partii Jagona usłyszymy Wiktora Triszczena. (Ukraińska SRR). 

W niedzielę (6. III.) zakończy swój występ w Łodzi Alisa Bagdassa
rlan, Słuchać jej b~dziemy w partii tytułowej opery „Carr.1en". 

(rg) 

• scUęolw }łv.lgarskr. §plewaozka Allsa Bagdassarian. 



Tłum.1 WANDA WĄSOWSKA 

Ashby milczał Jakiś czas w zamyśleniu. Na biurku koronera 
bez trudu mógł dojrzeć arkusik papieru z nagłówkami fir
mowymi paru znanych mu 1 szkół. Były to więc opinie o nim 
z pierwszej ręki. 

Gazety donosiły, że policja przesłuchiwała n.ie tylko mło
dych chłopców, ale I większość dziewcząt z tego miasteczka. 
Nie pamiętano też stałych bywalców kina, sprzedawców benzy
n! oraz barmanów w różnych miejscowościach w promieniu 
kilku kilometrów- od miejsca popełnienia zbrodni. W Virginii 

• FBI przesłuchiwała setki ludzi, zbadała dokładnie całą prze
szłość Belli. Cała ta gigantyczna praca wykonana została w 
ciągu zaledwie ośmiu dni. Czy nie była to zdumiewająca stra
ta energii ludzkiej? Spencerowi przypomniał się wyświetlany 
niedawno w szkole film naukowy, ukazujący potężną mobili
zację białych ciałek w chwili zbliżania się obcych mikrobów. 
Tysiące ludzi ginęło każdego tygodnia w wypadkach dro

gowych, tysiące marło w różnych innych okolicznościach, 
a nie wywoływało to takiej goraczkJ. w całym organizmie spo
łecznym. A gdy taki podlotek, Bella Sherman, została uduszo
na. wszystlt.ie komórki tego organizmu zaczynały się burzyć. 

Czy nie działo się tak dlatego, że ta spoełczność poczuła się 
nagle zagrożona? Ktoś, kto naruszył obowiązujące zasady, po
winien być wykryty i ukarany, gdyż stał &ię elementem de
strukcyjnym. 

- Pan się śmiele, panie Ashby? 
- Nie. panie koronerze. 
Umyślnie używał tego urzędowego tytułu, co najWlidoczniej 

trochę Ryana peszyło. 
- A może to przesłuchanie v1ydało się panu zabawne? 

- Ani przez moment, zapewniam pana. Rozumiem doskona-
le, że pragnie pan upewnić się, czy nie mam zachwianej rów
nowagi psychicznej. No ale widzi pan przeoież, że na pańskie 
pytania odpowiadam jak umiem nnjlepJ.ej. Słucham pana 
z uwagą w dalszym ciągu. 

Lewis w tym momencie uśmiechnął się mimo woli. Ryan 
wykazał za mało zręczności i taktu, jak n.a to, żeby dobrze 
prowad.z.ić takie przesłuchanie. On sam zresztą czuł to i dl!!-
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tego kręcdł się Da krześle, p0ka.słJ'weł, pall w popielniczce 
cygaro, aby mraz za.palić nowe ... 

- Czy pan się późno ożenił, panie Aahbyt 
- Mając 32 lata. 
- Jak na obeone czasy to póino. Miał pan. ll'ą>El'W'rlle dużo 

przygód, zan.im lilię pan ożenił? 
Spencer milczał. 
- Czy nie słyszał pan mego pytan.ta? 
- A czy muszę na nie cdpowiedzieć? 
- Niech pan sam o tym zadecyduje. 
Pan.na Moeller z pewnością przysłuchiwała się tej rozmowie 

z sąsiedniego pokoju, gdyż drzwi pozostawały nadal uchylone, 
a ona nie pisała na maszynie. Co to zresztą mogło Spencera 
obchodzić? 

- O ile dobrze rO'LU!lliem pańskie pytan.Le, to prtygód, o ja-
kich pan myśli, nie miałem. 

- A flirty? 
- Na pewno lllie. 
- Raczej unikał pan towarzystwa kobiet? 
- Nie ubiegałem się o nie. 
- Czy mam przez to rozumieć, :te zanim się pan ożen.lł, 

nie miał pan żadnych stosunków z kobietami? 
- Tak nie było. Owszem, miewałem je. 
- Często? 
- Może kilkanaście razy. 
- Z młodymi d2ll.ewczętami1 
- Nie, nigdy z dziewczętami. 
- Wobec tego pewnie z kobietami zamęnymi? 
- Nie, z upraw.iającymi ten zawód. 
- A czy po ślubie miał pan stosunki s 4nnymi kobietami? 
- Nie, panie koronerze. 
Rozmawiając z Ryanem, Ashby doznawał uczucia pewne2 

wyższości, co mu się zdarzało bardzo rzadko. 
- Czy podtrzymuje pan swoje twierdzenle, łt nie Intere

sował się pan Bellą Sherman, gdy znajdowała się w pańskim 
domu? 

- Oczyw!Acie, zaledwie zauważyłem jej obecność. 
- Czy p11J1 n.lgdy nie chorował, panie Ashby? 
- Przechodziłem w dzieciństwie odrę l szkarlatyn~. a dwa 

lata temu bronchi!t. 
- Nie miiał pan nigdy zaltł6ceil nerwowych? 
- Nic podobnego nigdy mi nie dolegało. Uważałem siebie 

:zawsze za człowieka zupełnie zdrowego na umyśle. 
- Sądzę, że to wystarczy. Na razie więcej pytań nie mam. 
Co teraz mają zamiar z nim zrobić? C.zy zaraz go aresztu

ją? Spencer miał trochę ściśnięte gardło, bo jednak nie było
by to przyjemne. Zaczynał nawet żałować, że odpowiadał na 
pytania koronera z pewną nonszalancją. Może go uraził? Ta
cy ludzie najbardziej nie znoszą ironii. Wskazane jest raczej 
odpowiadać im poważnie, tak jak poważnie traktują oni swo
je pytania. 

-96-

PONlEDZIAł.EK, !8 LUTEGO 

PROGRAM I 

18.łli Nasz rok T'I. 1'1.00 Ekspresem 
pl'Zez świat. 17.05 Muzyczna poczta " 
UKF. 17.40 Spektakle roku - „u
marła klasa" - T. Kantora. 18.00 

10.00 Wlad. 10.08 Tańce s różnych Muzykobran1e. 18.30 Polityka dla 
epok. 10.30 „Chłopi" - fragm. 10.40 

1 

wszystkich. 18.45 Liryki śpiewane. 
Druga młodość Ragtime•u. u.oo Tu 19.00. Co wieczór powieść w wydaniu 
radio kierowców. 11.10 Refleksy. 11.15 dźwiękowym. 19.30 Ekspresem przez 
„Górnik" - express muzyczny. 11.30 świat. 19.35 Opera tygodnia - G. 
Koncert. 12.05 z kraju I ze świata. Verdi „Makbet". 19.~0 „Huśtawka ml 
12.25 Tematy fl!mowe. 12.45 Rolniczy łości" - odc. pow. 20'.00 „Byle do 
kwadrans. 13.00 Piosenki o Hucie Ka wiosny". 20.10 Konsonanse i dysonan 
towice. 1ą,15 Koncert życzeń. 13.35 se. 20.50 60 minut na godzinę. 21.50 
Wieś tańczy i śpiewa. 14.00 Tu radio W rytmie boogie. 22.00 Fakty dnia. 
kierowców. 14.03 Mały koncert. 14.20 22.08 Gwiazda siedmiu wieczor.jw -
Spol't to zdrowie. 14.25 Rytmy mto- Laura Nyro. 22.15 Trzy kwadranse 
dych. 15.00 Wlad. 15.05 List z Pol- jazzu. 23.00 swoje ulubione wiersze 
skl. 1.5.10 z polskiej fonotekl 15.35 recytuje Andrzej Tomecki. 
Jan Ptaszyn-Wróblewski przedstawia. 
16.00 Wiad. 16.05 Tu radio kierow
ców. 16.D6 U przyjaciół. 16.11 Propo
zycje do Listy Przebojów. 16.30 
Aktualności kulturalne. 16.35 „Z du
żych i małych płyt". 16.55 Huta Ka
towice - ma głos. 17.00 Radlokurier. 
17.20 Parada piosenki. 17.40 Słynni 
instrumentaliści - Carlos Santana. 
18.0o Muzyka i aktualności. 18.i5 Tu 
radio kierowców. 18.33 Przeboje non 
stop. 1~.00 Wlad. 19.15 Warszawska 
Orle. PR i TV. 19.40 Koncert z gwia 
zdą - G. Brasseus. 20.00 Wlad. 20.05 
Naukowcy - rolnikom. 20.20 Katalog 
wydawniczy. 20.25 Plakat reklamo
wy. 20.35 Koncert :tyczeń. 21.00 Wlad. 
21.0S Kronika sportowa. 21.15 „Akto
TZy 1 piosenki". 21.40 Z archiwum 
jazzu. 22.00 Z kraju i ze świata. 22.20 
Tu radio kierowców. 22.23 Ork. 
smyczkowe - Mantovani. 22.30 Pro
ponujemy i zapraszamy, 22.45 Mini
recital Ewy Bem. 23.00 Wiad. 

PROOJ.AM II 

PROGRAM IV 

12.00 Wlad. 12.05 Terminarz muzy
czny. 12.25 „Wydarzenia, poglądy, ra 
fleksje" - mag. (Ł). 12.45 Giełda 
płyt. 13.00 Szkoła mistrzów. 13.15 Z 
radiowej fonoteki 13.50 „Concertare 
- znac;>:Y. współzawodniczyć". 14.20 
Omowienle .programu. 14.25 „Litwin 1 
Andegawenka" - odc. 14.35 „W Je
zioranach". 15.05 „Prozatorskie po
czątki" - „Zabawa w głuchy tele
fon" - fragm. 15.25 Muzyka. 15.30 
Teatr PR: ,.Pan Wołodyjowski" 
słuch 16.00 Wiad. 16.05 Muzyka 
współczesna. 16.40 Aktualnokl dnia 
(ł.). 16.55 Chwila muzyki (Ł). 17.oo 
Splewają L. Owsińska i J. Lech 
(Ł). 17.15 „List od Siergieja" - rep. 
(ŁJ. 17.35 ,.Różne tony Polihymnii" 
- mag. (Ł). 18.00 „Druga młodośó 
miasta" - Złoczew" - aud. (ł.). 
18.25 Lekcja jęz. niem. 18.40 Tygod
niowy przegląd audycji oświatowych. 
19.00 o zdrowie człowieka. 19.15 LelC 
cja jfilZ. ros. 19.30 Płyty, o których 
się mówi (stereo). 20.32 Odtworzenia 
koncertt1 dzieła F. Liszta (stereo). 
22.15 Spotkanie s historią. 22.35 W 
stylu~ sweet. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

-

8.30 Wlad. 8.35 My 77. 8.45 Muzyka 
spod strzechy. 8.55 Informacje o p1·0 
gramach, 9.oo Pleśni Czajkowskiego. 
9.40 Tu Radio Moskwa. 10.00 „Gu
nia" - fragm. 10.20 G. Faure 
„Dolly" - suita. lOAO „Z robotnicze 
go rodowodu - w nowym bloku". 
11.00 „Pod znakiem Gryfa Pomor
skiego". 11.20 A. Vivaldi - Koncert 
gitarowy. 11.30 Wiad. 11.35 Postęp, 
dom, nowoczesność. 11.45 Od Tatr 
do Bałtyku. 12.05 Terminarz muzy
czny, 12.25 „Wydarzenia, poglądy, re 
fleksje" - mag, (t.J. 12.ł5 Suity z 

~'.]C:gE~L~~~LJ4~~[:~~~[:]iij§~JN~!'~*"~-gC:_i~~L]!hgij!ii•i[:Ji!iiiLJiiiiiii[::Jiijiij!i[:Jiiiłiii[:Ji!iiij baletów. 13.30 Wlad. 13.35 Ze wsi i 
~· o wsi. 13.50 Piosenki z Kuby. 14.10 

12.45 TTR - Chemia. 13.25 TTR -
Biologia. 15.50 NURT - F1Jozofia. 
16.30 Dziennik (kolor). 16.40 Obiek
tyw. 17.00 Zwierzyniec (kolor). 17.4$ 
Radar. 18.05 Znaki szczególne - odc. 
1 - „Podejrzany" - film ser. prod. 
TP. 19.00 Dobranoc. 19.30 Wleczót z 
dziennikiem (kolor). 20.30 Teatr TV 
- St. Przybyszewski - Dla szczę

ścia - reż. I. Gogolewski (kolor). 
22.0o Camerata - Historia jednego 
na.e;.ania - M. Musorgski „Bory1 
Godunow". %2.33 Dziennik (kolor). 

p ARG 
PP „POLMOZBYT" w Lodzi ul. Strykowska 1/5 ogłasza pnetarg 

ogranicri:oi;iy na sprze aż n.w. pojazdów samochodowych: 

nie-

L.-p. Marka Rok prod. Nr pod.w. N:r siln. 

1. Fiat 125 -p ll'OO 
2. Fiat 125 p 1500 
3. Fiat 125 p - 1500 
4. Fiat 125 p - 1500 
5. Fiah 126 -p L 
6. Fiat 126 p L 
7. F.at 126 p 
8. Fiat 126 p 
9. Fiat 126 p 

10. Fiat 126 p 
11. Fiat 126 p 
12. Fiat· 126 p 
13. Fiat 126 p 
14. Fiat 126 p 
15. Fiat 126 p 
16. Fiat 126 p 
17. Fiat 126 p 
18. Skoda 110 .L 
19. Skoda 110 L 
20. Skoda 110 L 
21. Skoda 100 S 
22. Zastawa 1100 p 
23. Syrena 105 L 
24. Syrena 105 L 
25. Syrena 105 S 
26. Trabant limuz. 
27. Trabant hyc. 
28. Żuk AO 5 
29. Żuk AO 11 
30. Żuk AO 3 
31. Żuk AO 3 
32. Warszawa pi~kup 
33. Moskwicz 412 

1976 
1976 
1975 
1975 
1976 
1976 
1976 
Hl76 
1976 
1976 
1976 
1976 
1976 
1976 
1976 
1975 
1974 
1976 
1976 
1976 
1976 
1976 
1975 
197G 
1976 
1975 
1975 
1971 
1%9 
1971 
1965 
1969 
1972 

486842 
535876 
470797 
369407 

7066340 
7059266 
7019074 
0012198 
7088617 
7085361 
0015133 
7022750 
7064333 
7062131 
7089409 
0015005 
7020980 
1611957 
1583542 
1583464 
7583594 

177220 
316368 
298264 
346788 

2247125 
2214866 
119291 
84929 ' 

103138 
41607 
20672 
73787 

299655 
335368 
291688 
215125 

7244566 
731060 

7195772 
7169282 
7373963 
7298127 
7183109 
7202017 
7323884 
7317095 
7314928 
7165832 
0005831 

61810075 
589344/5 
589151/5 
589052/8 

64261 
245007 
227852 
280084 

65160667 
66112287 

192244 
033715 
336570 
1315/71 
301408 
349192 

Cena 
wyw. 

1'10.414,-
170.690,-
156.277,-
154.389,-

82.635,-
95.111,-
82.139,-
82.790,-
82.041,-
82.666,-
83.245,-
82.741,-
82.715,-
82.011,-
80.058,-1 
82.631,-
68.906,-

151.506,-
140.300,-
149.280,-
135.450,-
165.834,-
95.547,-
96.588,-
94.540,-
83.300,-
85.220,

.51.000,-
44.250,-
42.500,-
34.000,-
33.000,-

104.782,-

P~etarg odbędzie się w dniu 3 ma.rea 1977 roku o godz. 10' w liodzl, 

ul. Strykowska 1/5, II piętro - sala konferencyjna. Samochody można 
oglądać w dniach 1 i 2 marca br. na terenie magazynu pojazdów w 
Łodzi. ul. Pokładowa 7/9. 

InfOII'macJi dotyczących stanu techniCtZnego udziela w dniu 1 i 2 mar
ca br. dzlal reklamacji, pok. 6 PP „POLMOZBYT" w Lad.z.i, ul. stry
ko~ska 1/5 w godz. 12 - 14. Zainteresowani w:!JUtl wipłacić wadium 
w wys. 10 proc. ceny wy'\'l'Oławczej na koruto n. przedsię.biarstwa nr 
47513-404 I OM PKO Łódź. 

PP „POLMOZBYT'' nie udziela gwarancji ani rękojmi z tytułu wad 
fizycznych sprzedanych' pojazdów. Równocześnie PP „POLMOZBYT" 
zastrzega sobie prawo unieważinienia pr.i:etaTgu w części lub w cało
ści bez podania przyczyn. 524-k 

ODSTĄPIĘ wkład „Fiata M-3 własnościowe w blo-
1500". Odbiór 1977. Pabla- kach kuplę. Oferty 
nice, tel. 61-83, w godz. „4267'' Prasa. Piotrkowska 
10-18 4219 g 98 

„FIATA 126p" - sprzedam. 
Odbiór „Polmozbyt". Gra 
bieniec lld m. 44, bl. 282. 

„FIATA 126p" sprzedam. 
Odbiór „Polmozbyt". 51-
18-68. po 17 4478 g 

„OCTAVIĘ" po remoncie 
- sprzedam. Oferty „3794" 
Prasa, Piotrkowska 98 

--~--------
POSZUKUJĘ nie umeblowa 
nego mieszkania. Płatne 
miesięcznie. Oferty „4284" 
Prasa, Piotrkowska i8 

POSZUKUJĘ mieszkania, 
najchętniej pokój z kuch
nią lub . M-3. Płatne mie
SifilCZnie, Oferty .,4220" Pra 
sa, Piotrkowska 96 

~
~ WięceJ, lepiej, nowocześniej. 14.25 

~ 
Sollśc1 Polskiego Radia. 15.00 Zawsze 

.8§§"°'1..."' o 15.00. 15.40 Z estrad 1 scen opero-
"°'~ wycll, 16.10 Len - roślina oplacal-
1...."iS na. ltJ.~O Chwila muzyki. 16.25 „Ro-
8-~ dzinny tor przeszkód". 16.30 Melodie 
~S z operetek. 16.40 Aktualności dnia 
~~ (ł:.). 16.55 Chwlla muzyki (Ł). 17.00 \SS Pleśni dzieci Czarnej Afryki. 17.20 
S~~ „Nieustający ostry dytur" - rep. 
~ 17.40 Recital z historycznych nagrań. 
~ 18.25 Chwila muzyki, 18.30 Echa dnia. PROGRAM li 

~~ 18.40 Zapraszamy do myślenia. 19.00 15.50 JRzyk niem1·eckl. 1•.20 Wlecz'-~~ Koncert. 19.30 Notatnik kulturalny. „ u v• 

~ now~. 20.30 Sceny ze słynnych oper. filmowy 16 50 Intermoda - film 
~~~ 19.45 J. Brahms - Kwintet Cortepla- z przyjaciółmi - program studyjno-

WOLNA kwatera studen- ~ 21.30 Dziennik. 21.45 Wiad. sport. 17.10 Wesoły 
0

przegląd. 17.40 Gwiazdy 
„FIATA 125p 1500" (1970) eka 849_78 4593 g ~~ 21.50 Chwila muzyki. 21.55 „Maya- stadionów. 18.10 z męskiego punktu 
sprzedam. Obornicka 21, ---------- &~ pan" - słuch. 22.115 „Hommago a widzenia - progr. TV ZSRR. 18,40 
po 18 4355 g UCZENNICA Liceum Pla- ~ lienjamln Brltten". 23.lS Chansons Studio PI. (Ł). 19.00 Dobranoc. 19.:io 

stycznego poszukuje po- ~ Clementa Jannequina. 23.30 Wiad. Wieczór z dziennikiem. 20.35 Plo-
SPRZEDAM „Volkswai;:e- koju. Tel. 62_98-47 4381 g ,Io....,. senki małego ekranu. 21.0!i 2 millony 
na-Furgon 1800 CC". Rudz ·~ PROGRAM III nutek - program muzyczno-rozryw-
ka 91/95. godz. H-17 · ~~ kowy. 21.20 Eln Kesselbuntes -

DLA samotnej rencistki lo.'li 15.10 W kręgu jazzu. 1!1.30 Kwa- progr. rozrywkowy TV NRD. 21.50 
,,FIATA 126p". Odbiór „Pol poszukuję samodzielnego ~ drans akaderilicki. 15.45 W filmowym 24 godziny. 22.00 Po premierze - roz 
mozbyt" - sprzedam. E- lub wspólnego pokoju z ~~ świecie. 16.00 Rozszyfrowujemy pio- mowa o spektaklu „Dla szczęścia". 
nergetyków 5 m. a, po wyżywieniem. Oferty ~ ~ sen kl. 16.20 Powracająca melodyjka. 22.20 NURT - Matematyka. . 
godz. 17 4693 g ;;i587" Prasa, Piotrkowska q~~~h9'./h9'HH.////Q.~~./h9'././U...En"H./UU.UJ. 

SPRZEDAM „Trabanta 
601". Plantowa 2'l m. 45, od 
godz. 16 4'123 g 

KATOWICE - M-5, garaż 
- zamien11il na podobne 
lub wlfilksze z garażem w 
blokach. centrum Łodzi. 
Wiadomość Radomsko. Za 
krzówek 32a, Antoni Wid
licki 3352 g 

DZIEWIĘC: Izb z wygoda
mi, przystosowane na biu 
ra iub pracownię (telefon, 
lnterfox w każdej) do wy 
najęcia. Wiadomość: tel. 
51-10-15 4112 g 

RENCISTĘ do pomocy 
przy hodowli lisów (mofil 
wość mmieszkanla) przyj
ffilil natychmiast ł~ódź, Kon 
stantynowska 121 4500 g 

OPIEKUNKĘ do dwulet-
3-POKOJOWE 
p. żubardt 
Oferty „4564" 
kowska 96 

- 60 m IV niego dziecka przyjmę. 
>przedam. Prorilińsk1ego 30-86 4526 g 

Prasa, Piotr 

TRZY pokoje a kuchnią 
M-4 w blokach, III piętro 
w Rzeszowie - zamienię' 
na równorzę<jne w l.odzi. 
Tel. Łód:t 323-40, godz. Il-
n 4228 g 

KOBIETA do dziecka po
trzebna. Tel. 51-29-6!, Mac 
klewicza 4-45 4530 g 

OPIEKUNKA do 3-letnlej 
dziewczynki potrzebna. Wi 
ci 46-41 bl. 370, po 17 

4395 g 
MIESZKANIE. mote być 
bez wygód - kupifil. e48-48 M-S li-pokojowe spółdziel
po 16 3369 g cze, Limanowskiego przy 

Letniej, zamienię na r6w 
norz!ldne lub większe. o
ferty „4146" Prasa. Piotr
kowska 911 

OPIEKUNKA do 2-letnle
go dzlecka 3 razy w ty
godniu zaraz potrzebna. 
Tel. 847-56 4258 g DO wynajęcia mieszkanie 

własnościowe nie umeblowa 
ne 3 pokoje, kuchnia 
Osiedle Zgierska-S~efana. 
Oferty „3405'• Prasa, Piotr 
gowska 96 

WARSZAWA - M-3 nowe 
budownictwo - zamienię 
na podobne w Łodzi. Tel. 
249-46, godz. H-19, prócz 
niedziel 4094 g 

OPIEKUNKA do 2-letniej 
d:zlewczynkl potrzebna 
Dzlerfyńskiego 10 m. is: 
blok 217, po 16 4643 g 

LEKARKA poszukuje po
mocy domowej (dziecko 7-
letn.i~). Tel. 51-23-67. Pu
łaskiego 6 m. 45 4'182 g 

FRANCUSKI, włoski - u-
czy mgr Rafalska. Tel. NIANIA potrzebna, P!otr-
345-6&. godz. 12-17 4050 g kawska 106/3 4819 g 
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SP6ŁDZl·ELN1IA LEKARZY 
SPECJALISTOW 

mająca siedzibę w Łodzi, 
ul. Obr. Stalingradu 2, 

uprzejmie informuje swoich 
Klientów, że z dniem 

1 STVCZNl:A BR. 
ZOSTAŁA PRZYŁĄCZONA 

do lODZKf.EJ USŁUGOWEJ 
SPOŁDZl·ELNI PRACY 
i obecna nazwa brzmi 

~'f..,.~~~~~-

KAWALERKĘ lub pokój s 
kuchnią własnościowe w 
blokach kuplę. Oferty z 
ceną ,,4598" Prasa, Piotr
kowska 96 

GEOMETRIA wYkreślna -
studentom, matematyka u
czniom, Ejsmont. Inowro
cławska Hfl3 3982 g 

INSTALUJĘ anteny tele
wizyjne. Krakowiak. tel. 
52-74-05 4457 g s 

~ 

Łódzka Usługowa 
Spółdzielnia Pracy 

Oddział 
„LEKARZE 

SPECJALISCI" POMPĘ wodną „Kama ft"1 LUSTRZANKĘ 6XO kupią. 
oraz maszynfil do liczenia Oferty „4254" Prasa. Piotr 
- sprzedam. Limanowskie kowska 96 
go 31 m. 2 4225 g -----------

PIANINO „Legnica" stan 
b;udzo dobry - sprzedam. 

DOMEK letniskowy lub Tel. 384-37 4213 g 
działkę kupifil. Ofeny„4296" --- -
Prasa, Piotrkowska 9G j WOZEK dziecięcy bliźnia-
------~----- czy - sprzedam. Tel. 31l7-46 
PLAC 1223 m kw. --' sprze 4211 g 
dam. Wałbrzys!<a 45 (bo
czna Warszawsl,iej). Wia
domość: Limanowsklego 100 
m. 7 4331 g 

PTLNIE kupi~ lub wydzier 
tawlfil og;rodni<!two z dom
kiem jednorodzinnym. O

SKRZYPCE 1'tare pochodze 
nla wiedeńskiego oraz 
sltrzypce p9chodzace z ma 
nufaktury niemieckiej 
sprzedam. Oferty „4210" 
Prasa, Piotrkowska 96 

WYSYŁKOWO sprzedaję 
dziesiątki gatunków rzad
kich ozdobnych krzewów, 
pnączy1 bylin, drzewek, 
iglaków. Prawdziwe klej
noty ogrodów, równleZ 
rzadkie owocowe gatunki. 
niemal nie spotykane w 
kraju. Wczesne zamówie
nie roślin zapewni otrzy
manie ich wiosną, spóźnlo 
ne odpadną. Napisz już! 
Mój katalog objfilto~ci ksią:I: 
k1 po kosztach własnych 
za zaliczeniem pocztowym. 
Bohdan Klndryk 68-210 No 
we Czaple. 28 p ferty z ceną „4465" Prasa. UŻYWANE meble (na 

Piotrkowska U6 I wieś) - kupi<;. Oferty 
--------- ,4333" Prasa. Piotrkows'.<a URZĄDZENIE do napełnia 

SZKLARNIĘ 500 rń ngrze- 96 _ n!a naboi - kup!~. Marek 
waną sprzedam. oddam w I Soboń, Zamość, ul. Zgoda 

nlka lub przyjmę renci- dzonek goździków z ma- _ --
dzierżawę, przyjmę wspól SPRZEDAM 30.000 sztuk sa 

1

16 43 p 

~tfil - ogrodnika, Oferty tecznlka holendersk!ego. MASZYNĘ dziewiarską 
„4486" Prasa. Plotrlrnwska Termin odbloru do uzgod- dwupłytową 8/90, stan do-
96 1 nienla. Pleszew, tel. 212-80; ' bry - sprzedam. Plichtow 

--- -- 1 wieczorem. 30 P skl. Zduńska Wola, Spa-
SPRZEDAM działkę 3330 m -- - ------- cerowa 39 tel 402 45 p 
w Swędowle blisko stacji SKÓRKI norek kanadyj- ' · 
z budynkiem letniskowym. skich czarne - sp1·zedam. ZEGAREK elektroniczny 
ogrodzoną, zadrzewioną. Te Tel. 320-95, po 17 4277 g sprzedam. Tel. 708-48 4469 g 
lefon 381-01 4579 g 

PIERSCIONEK z brylan- NOWOCZESNir W kształcie 
DOMEK - sprzedam. l)ą- tern - powyżej 1 karata olerśclonek z brylantem 
decka 1. 3775 g - kuplę. Ofert· „4320" Pra 0.46 karata, sprzedam. O-

sa, Piotrkowska 96 · I ferty „4602" Prasa, Piotr-
kowska 96 

FOKSTERIERA ~zorstko-1-----------
włosego 2-miesięcznego 
(piesek), rodowód - !!prze 
dam. Czysta 6, dojazd 8 

4650 g 

KOMPLET „Kon-tild" oraz CUKIT.;RNIĘ nad morzem 
kalkulator wielodzbianio 'T>rzedam - wydziE:>rżawifil. - ----
wy - sprzedam. Telefon I Ofert" „4~39" Prasa, P1otr ,.FIATA 1300" 1970 sprze-
'l33-39 4229 g kowska 93 dam. Tel. 214-40. Po 18 

KAWALER poszukuje nie MATEMATYKA 
krfilpującego pokoju.. Oter- 300-43, Matraszek 
ty „4360" Prasa, Piotrkow-

tel 
4342 g 

ska 98 

POKOJ z kuchnią, wygody 
kupię. Oferty „4209" 

Prasa, Piotrkowska 96 

CHEMIA, matematyka, fi
zyka, egzaminy, matury, 
korepetycje. Doświadczeni 
specjallścl. 431-17, Ostrow
ski 4522 g 

MŁODE malieństwo bar
dzo pilnie poszukuje po
koju z używalnością kuch 
ni cumeblowane) na okres 
roku. Płatne z góry. O
ferty „4273" Prasa, Pl.otr
kowska 96 

Dr Jadwiga ANFOROWICZ 
PRZYJMĘ zaraz ślusarza skórne, wenei'yczne 15-19, 
(umiejętność spawania) lub Prócl;mika 8 2546 g 
rencistę na pół etatu. Tel. 
475-83 4842 g GINEKOLOG Czerwoniec 

14-18 Tuwima 20, telefon 
ZATRUDNIĘ szewca. TeL 355-30 2202 g 
721-08, godz. 11-1 o. 21).-22 

GINEKOLOG specjalista 

11=--1-1 ·====·=·=·= Cyperling 1~18 PKWN 4, Iii tel. 240-17 2519 g 
ii 

Ili -
Ili -
Ili -
Ili -
Ili -
Ili 

Ml·ESZKA1NIE DUŻE 
W STARYM BUDOWN1ICTWIE 

na okres miesiąca 

wynajmie 

dla potrzeb realizacji zdjęć 

KIEROWNICTWO 
PRODUKCJ1I FILMU TV 

„RYTM SERCA". 
Zgłoszenia prosimy kierować: 

Łódź, ul. Łąkowa 29, pokój 120, 
lub tel. 621-91 w godz. 8-16. 

91.S-k 

Ili 
• 

Ili -
Ili -
Ili -
Ili -
Ili 

ANDRZEJ Zaczkowski zgu 
bll indeks nr 3035, wydany 
przez W AM 4251 g 

BARBARA Tomczyk :zgu
biła leg. studencką nr 
26710 wyd. przez PŁ 4359 g 

BOKSER - suka (bez oka), 
przybłąkała się. Gór ni cza 
43/45 m. 38 4418 g 

ZGUBIONO teczkę zielonq 
z wa:tnymt podzespołami 
elektronicznymi 1 doku
mentami. Uczciwego znalaz 
Cfil proszę o zwrot za wy
nagrodzeniem: Bogdan 
Cuprjak. ul. Wiośniana 5 
m. 3. 4470 g 

UŁ unlewatnla zagublon11 
leglt. słutbow11 3116178 na 
nazwisko Stefan Ohde. 

4387 g 

ANDRZEJ Wąsek. Mary
narska 2, zgubił świadec
two legalizacji taksometra 

EI_..:._ I 5il5i5!i5! I - I I 5i55E I ==5 li Plma nr 25 '514 1 

~ lódź, ul. Obr. Stali·ngradu 2. 
~ Tel ef on - dyrekcja - sekreto.riat 
5 625-66. 
~ Spółdzielnia świadczy usługi 
s · w zakresie: 
~ 
> MEDYCYNY OGÓLNEJ, 
!>>,

1

. ANALIZ LEKARSKICH, RTG 
oraz STOMATOLOGII 

~ i PROTETYKI. 
~ 448-k 

~"""' "" """"""" ""-""""" ""'"""~ ll.UJlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllUUlll - --$ PODZIAŁ ZAIKŁAIDOWEGO 5$ - --§3 FUNDUSZU NAGROD Ee 
=a ES = Dyrekc1'a i Rada Zakładowa --- == :S ZA·KŁAJDU ELEKTR'ON·ICZNEJ EE 
SS TECHN1:K1 OBUCZSNll·OWEJ §§ 
$ Łódź, ul Nanltowicza 136 ~ - -§3 z a w i a d a m I a j q, == 
§$ że w dniu 3 marca 1977 roku ~ 
- t . ł 'd == 3 nas qp1 wyp ata nagro ::= 
$ · :z funduszu :zakład.owego ~ 
§ :z.a rok 1976. m-k 5§ 
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Zaprzepaszczona jedenastki gospodarzy. WISŁA szansa • 
l ŁKS 

WIDZEW RUC.H 1:1 W PIERWSZEJ PARZE 

Pierwszoligowy pojedynek Widzewa I chorzowskiego Ruchu, inaugu
rujący w naszym mieście wiosenną rundę ekstraklasy piłkarskiej, zal<oń
.czył się remisem J :J (O:O). 

Bramki zdobyli dla Widzewa: Blachno (w 48 min.), dla Ruchu: Wlra 
(w 68 min.). 

WIDZEW: Burzyński-Chodakowski, Grębosz, .Janas, Mrniejko-Blachno, 
Pyrdo!, Jędnejczak (od 46 mln. Kowenickl), Zawadzki-Dawid (od 15 min. 
Tłokiński). Gapiński. • 

RUCH: Czaja (od 23 mln. Wolny) - Walot, Baran (Malcher), llrzewłec
ki, Wyrobek-Dusza, Kajrya, Wira, Bula~Heniger, Foraiter. 

Spotkanie prowadzi! jako sędzia 
główny J. Lazowski (W-wa). 

z meco zawiedzionymi minami o
puszcwli wczoraj stadion Widzewa 
sympatycy drużyny gospodarzy. Za
miast zapowiadanego zwycięstwa w 
inauguracyjnym meczu rundy wio
sennej; p!lkarze Widzewa zdołali wy 
walczyć tylko jeden punkt. Wpraw
dzie w składzie drużyny gospodarzy 
zabraklc trójki czołowych zawodn\
ków (Bońka, Rozborskiego i Kostrze 
wińskiego). ale 1 w tym zestawieniu 
w jakim widzewiacy przystąpili do 
meczu niedzielnego nie powinni oni 
zremisować z Ruchem. Tym bardzie,1, 
że w pierwszej części spotkllnia Wi
dzew nadawał ton grze i miał wy
razoa przewagę. Niestety, owej prze 
wagi gospodarze nie wykorzystali, i 
to zemściJo się srodze. Wystarczy do 
dać, że Widzew egzekwował w pier
wszych 45 minutach gry aż 10 rzu
tów ro2nych, podczas gdy Ruch ant 
jedr1ego. Drużyna gości pierwszą 
akcję ofensywną zapisała na swym 
koncie dopiero w 30 minucie spot
kania. Mimo dobrego i:i.rzygotowania 
do sezonu w grze Widzewa zabrakło 
skutecznego wykończenia akcji ofen 
sywnych. Widać było wyrażl)ie brak 
szczególnie w drugiej linii dwój.ki 
piłkarzy (wspomnianych wyżej Boń 
ka i Rozborskiego), którzy zwykle 
brali na siebie ciężar walki. oraz peł 
nili rclę głównych „sna_jperów" dru
żyny (przypomnijmy 12 strzelonych 
bramek w rundzie jesiennej). 

W 85 minucie łódzki :i:espół, jak to 
się P<'pularnle określa, wrócił z da
lekie.1 podrózy. Wira mając obol<: sie 
ble Benigera i jedynie j~dnego o
brońcę Widzewa - Grębosza, nie 

zdołał ,jednak strzelić drugie.I bram
ki. Zresztą kilkanaście minut wcze
śniej Burzyński .dwukrotnie interwe
niował (na sz~zęście skutecznie). pa
rując strzały Benigera i Kajrysa. 

Tak więc inauguracja pierwszoli
gowego sezonu A. D( 1977 r. na sta
dionie przy ul. Armii Czerwonej wy 
padła niezbyt fortunnie dla gospo
darzy. Liczymy, ~e w. kolejnych me 
czach będzie lepiej! Minorowy nastrój 
poprawił kibicom futbolu radosny 
meldunek z Rybnika, gdzie LKS 
zwyciężył RO~ 1 :o. 

WIESŁAW WROBEL 

Koszykarki ŁKS zwycięsko zakotlczyly &Obotnio-niedzielne boje o mi
strzowskie punkty, wygrywając bez większego kłopotu ze słabo prezen• 
tującym się stołecznym AZS. Pierwszy mecz wygrał ŁKS 83 :sa (41 :26), 
zwyciężając w rewanżu 83:51 (32 :31). 

Punkty dla LKS zdobyły w obu 
meczach: Stoto:iytiska - 27 i 14, 
Wołujewicz - 13 i 18, Błaszczyk -
14 i 14, Bek - 2 i 10, Gortat - 10 
i 11, Glębska - 2 i 9, Piasecka -
4 i 2, Marcinkowska - 3 l 3 oraz 
Michalak i Majewska po 2. Najwię-

s 

P 
o porażce w piątek z Wisłą, 
w sobotę siatkarki startu 
zmobilizowały się i odniosły 
na krakowskim turnieju ti-

nalu „A" o mistrzostwo I ligi zwy
cięstwo nad Płomieniem Milowice 
3:0 (1.5 :12, 15:11, 15 :5). Nie był to po
jedynek, który można by zaliczyć 
do interesujących widowisk. W dru
gim meczu sobotnim_ Czarni Słupsk 
po ciężkiej walce zwyciężyły AZS 
W-wa 3:2 W ostatnim secie AZS 
prowadził nawet 11 :9. Kilka błędów 
popełnionych w końcówce zadecy
dowało o porażce warszawskiej dru
żyny. 

cej dla AZS : Pieszczytlska - 18 i 14, 
Słoniewska i Kornacka po 17. 

studencka drużyna z Bielan nle 
sprawiła niemal żadnego !tłópotu 
podopiecznym trenera J. Zyllnsk1ego; 
Mimo „absencji" Gburczyk (kontu
zja kolana) elkaesianki toczyły zwy-

Zgodnie więc z przewidywaniami 
o tytule mistrza Polski zadecyduje 
ostatni turniej ligowy finału „A", 
który odbędzie się za dwa tygodnie 
w Lodzi. Atut . własnej sali przema
wia za końcowym sukcesem Startu. 

A oto tabela po krakowskim tur
nieju: 

1. Start 
2. Wisła 
3. Płomień 
4. Czarni 
5. ĄZS W-wa 

23 
22 
22 
21 
14 

szs 

81:55 
79 :54 
77:59 
80 :54 
67:71 

Wydawało się, że AZS zmęczony 
przeszło 2-godzinną walką z Czarny
mi nie będzie miał prawie żadnych 

"'l szans we wczorajszym pojedynku 
9. ze startem. Tymc~asem warszawian- I 
·" ki zmobl:lizowały się i pokonały li
>. dera 3:1 (11 :15, 16:14, 15:13, 15:6). 

/ 

M:ecz podobał się krakowskiej J.l.U-. 
bliczności, a zdaniem obserwatorow \ 
turnieju AZS w pełni zasłużył na 
sukces. w drugim meczu Wisła po 
słabej grze przegrała z Płomieniem 
2:3 •. 

na trzecim .. 
mm1scu 

w rozegranych w Olsztynie ogólno 

cięskie boje z AZS zbytnio nie wy~ 
silając się. Trener Zyliński desygno
wał do gry wszystkie rezerwowe za
wodniczki. We wczorajszym meczu 
obok storożyńskiej i niezawodne' 
zawsze Bł;:.szczyk na wyróżnienie 
zasłużyła ambitnie 1 skutecznie wal
cząca o;arówno w ataku jak i ' pod 
własnym koszem - zbierając więk
szość niecelnych rzutów koszyka· 
rek AZS - Wołujewicz. 

Do zakończenia tegorocznych roz
grywek o mistrzostwo ekstraklasy 
pań pozostały jeszcze tylko dwie ko
lejki, które nie wpłyną znacząc9 
na czołówkę tabeli. Krakow-
ska Wisła l LKS mają juł 
wlaściw~e tytuły mistrzyń i wice• 
mistrzyń Polski w kieszeni. Ełkae• 
sianki wyjadą za tydzień do Białe• 
gostoku, gdzie zmierzą się z tamtej• 
szym Włókniarzem, a za dwa tygod• 
nie podejmą w końcowych dwóch 
pojedynkach zespól gdań.Skiej Spój• 
ni. 

W pozostałych meczach ekstrakla· 
sy kobiet padły rozstrzygnięeia: 

Wyniki I ligi pań: Polonia - S116J• 
nia 76 :68 i 63 :89, LKS - AZS w·, wa 
83:63 i 83:51, Lech - Włókniarz 91:66 
i 106 :79, Stomil - Wisła 62 :85 i 
59:113, AZS P. - Olimpia 72:77 i 
91:73. 

1. Wisła 
2. ŁKS 
3. AZS 
4 <\pójnia 
5. Lech 
6. Polonia 
7. Olimpia 
8. Stomil 
9, AZS W-wa 

10. Włókniarz 

TABELA 

74 
11 
66 
63 
62 
61 
49 
4B 
46 
45 

Pabianiczanki 
, 

znow górą 

3459-2462 
3200-2735 
323~·2935 
2990-2829 
3U54-28J6 
2809-2749 
2652-3149 
2;';79--3008 
24:\1-2994 
2505-3220 

Widzew zgubilo zbyt duże tempo, 
Jakie narzucił sobie w· pierwszej po 
łowie spotkania. Po zdobyciu bram
ki (efektowny strzał pracowitego w 
w ciągu całego meczu Błachny w 
48 minucie) r:espól gospodarzy wszel
kimi dostępnymi sposobami dą~ył do 
znok.autowania przeciwnika. Tymcza
sem stałe> się inaczej. Obrońcy Ru
chu zdołali powstrzymać napór wi-

„MISTRZ JESIEl\11" NADAL vV. OFENSYWJE! 
po'.skich zawodach o puchar ZG Koszykąrki pabianickiego Włóknia
SiAZS pływacy łódzkiego SZS zajęli rza są coraz bliżej awansu do I U
trzecie miejsce w klasyUkacji ze- !',!. Ostatnie pokonały one, i io w 
spałowej za Kormoranem Oisztyn 1 przekonywającej formie. • drużyną 
AZS AWF W-wa. Tak więc nasi MDK warszawa 107:44 (42'22) i 92:42 
pływacy nie obronili zdobytegp w (~4:16). Najwięcej punktów dla Włók 
ubiel',łym roku pucharu. niarza zdobyły: Szymczak - 53, Ma-

z łódzkicb pływaków najlepsze nias - 32, ,Bieniek - 27, Gajda - 19 
wyniki mo:yskaU, wśród dziewcząt: i MalinowsKa - 18, a dla MDK -
II m. B. Gałaj na 200 m klas. - Plskosz - 24, 

dzewiaków. a najlepszy zawodnik w dni 
zespole Ruchu _ wira wykorzystał Inauguracyjny mecz o mistrzostw. o I ligi przy~zło rozegral! !edenastce I jając r:asługi poz.ostałych zawo -

2,48,5, l m. na 400 m dow. B. or- Koszykarki Pabianic trenowane 
chowska - 4.35,5 przed A, Kupisz przez mgr Langierowlcza, mają do 
- 4.4.0,7. Na 200 m zmien. J. Koko-1 rozegrania jeszcze trzy ka.lejki spot
szewski był czwarty - 2.19,7. Rekor- kań ligowych z AZS Lublin i Hutni
dzista Polski D. Broda wywalczy! klem Kraków na meczach wyjazdo
pienysze miejsce na dyst. 400 m wych i w Pabianicach z AZS Kra-

bezl!tośnie niezdecydowa?fie łódzkich lidera tabeli ŁKS na w:,. ,icździe. I .tak przystało na mistrza jesieni, ków. Cały zespoł zapracował na 

dow. uzyskując rezultat 4.14,2. ków. (now) 

obrońców i w 68 minucie zdobył u- ŁKS rozstrzygnął pie1·wsze spotkanie wiosennej rundy na swoją korzyść, zwycięstwo w Rybniku, ób) 
pragnione wyrównanie. W grze Wi- wygrywając w Rybniku z ROW t:O (1:0). (w~ 
dzewa dało się zauważyć spore zde- Bramkę zdobył w 36 mln. - M.ilczarskl. Wyniki inauguracyjnej koleJkl pil-
nerwowanie, wyrażające się przepro- w Rvbniku ŁKS wystąpił w składzie: Tomaszewski - Lubańsl<l, Hui- karskiej ekstraklasy: 
wadzaniem mało skutecznych akcji :Eacki, ·Dziuba, Galant - Ostalczyk, Polak, Sadek, Mlloszewicz - Mil- ROW - ŁKS Uo:Clff(e.1·~11 (O·O) 

· · ki N k WIDZEW - R • • zaczepnych. y tak to Widzew maJący czars • owa • Sląsk _ Stal l:O ((O:O) 
dotychczas widoczną przewagę, w z 1 01 ostatnim kwadransie gry zmuszony Spore fn,gmenty niedzielnego po- więc możność obserwowania tego Pogoó - Wisła :1 ( : 
został do utrzymania remisowego re jedynku w Rybniku transmitowała spctkania. LKS potwierdził na boi- Legia - Odra 1:0 (&:O) 

Udanr wyjazd do Lublina 
zultatu. Niewiele brakowało, aby Polska Telewizja. Sympatycy ł.KS sl<.u w Rybniku, że jest dobrze przy GKS Tychy - Zagłębie -:.:o (O:O) 
Ruch wywiózł z Łodzi oba punkty. oraz ltibice piłkarscy w kraju miell gotowany de wiosennego sezonu, w Lech - Arka 0:2 (O:O) 
~~~-=-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~--~~~~~ któryn1 - mamy nadzieję - odegra 

Walka o puchar 

czy fikcja? 

siaka, Borkowskiego l Pasiewicza. 
Rozumiemy, że trzeba na \Jierwszym 
planie postawić dobro sportu polskie 
go przed mistrzostwami Europy, ale 
z d„ugiej strony niektórym klubom 
dz!e.Je się krzywda.„ Nic też dziwne
go, że gwardziści przegrali w Kra
kowie z Wisłą 6:14. Jeszcze w Pol
sce nie mamy tak silnego klubu, 
który potrafiłby wystawić dwie rów
norzędni' drużyny. Zawsze były i są 
pewne luki, których nie da się na 
poczekaniu uzupełnić, 

Byliśmy bardzo zadowoleni z te
go, że PZB wprowadził .rozgrywld 
bokserskie o Puchar Polski z udzia
łem drużyn I i II ligi. Zawody za
częły nabierać na sile i cieszyć się 
coraz większym zainteresowaniem, 
alę ostatnio coś w tym aparacie or- Druga nasza drużyna walcząca w 
gan\zacyjnym zaczęło zgrzytać. tych spotkaniach - to jest Widzew, 
Otóż tym l innym zawodnikom, wygrała tym razem z 'Gwardią Bia

zwłaszcza <'Zołowym wydano zakaz łys1ok 15:5. Najlepszymi zawodmka
startu w meczach pł.tchnrowych i tak I ml w drużynie trenera Wł. Toma
lódzka Gwardia wyjechała do Kra- szewskiego byli: Bogdański, Reszpon 
kowa na mecz z Wisłą bez trzech dek, Piotrowski i Janicld. (n) 
swoich kadrowiczów, to jest: Piele-

czołową rolę w walce o mistrzostwo 
Polski. 

A uto co na temat wczora,iszego 
W} stępu w. Rybniku 1>owiedział nam 
trener ŁKS, L. Jezierski: 

- Zadowolony jestem ze zwycię
stwa nad ROW. Wprawdzie wszyscy 
uważali nas za faworyta w tym me
czu, jednak jedenastka HOW jest 
zawsze niebezpieczna na własnym 
boisku. Mogliśmy wygrać korzyst
niejszym wynikiem. Zabrakło jednak 
skutecznego wykończenia wszystkich 
akcji ofensywnych. M. in. Milczar
ski zaprzepaścił dwie niemal stupro 
centowe sytuacje w drugiej połowie 
meczu. Nie mogę jednalt mieć do 
niego większych pretensji, skoro 
strzelił zwycięską bramkę. 

- Dlaczego Mllczar~ki otrzymał 
żółtą kartkę? 

1, ŁKS 
2. Sląsk 
3. Pogoń 
4. Stal 
5. Widzew 
6. Legia 
'1. Zagłębie 
8. Wista 
9. Górnik 

10. Ruch 
11. Szombierki 
12. Arka 
13. Odra 

TABELA 

"' ~ 
"' I» ~ .a- l .~ 
(; -~ ... .>: "' ~ a ... I:: "' OJ o :i ;; N ... c. c. 

9 • 1 24:8 27-12 
9 4 3 22:10 2()-18 
8 5 3 21:11 24-17 
7 s 4 19:13 22-16 
6 7 3 19:13 27-·23 
6 6 4 18:14 23-19 
D 8 3 18:14 16-17 
5 ~ 5 16:16 21-14 
7 2 7 16:16 17-20 
5 5 6 15:17 23-26 
6 3 7 15:17 2G-23 
6 2 8 14:18 18-22 
4 5 7 13:19 19-20 

Nie zawiedli tym razem gwoich 
sympatyków koszykarze LKS, po-
wracając z Lublina z kompletem 
zdobytych punktów Łodzianie po-
konali dwukrotnie Lubliniankę w 
sobOtę 79 :52 (38 :23) zdobYWaJąc naj
więcej punktów przez Fiedorczuka -
26 i Krajewskiego - 15 i zwycię
żyli we· wczorajszym rewanżu 69 :53 
(35 :31). I podobnie jak w sobotł,l 
najwięcej punktów dla łódzkiego 
zespołu uzyskali: Fiedorczuk - 22 
i Krajewski - 11. 

Oba mecze nie stały na wysokim 
poziomie. Dzięki zwycięstwom w 
Lublinie koszykarze LKS wywindo-

~Dwa 

wali się na 7 miejsce w tabeli wy
przedzając zagrożonych widmem de
gradacji. rywali: gdańską Spójnię, 
lubelski Stal't, wałbrzyskiego Górni
ka, Lubliniankę i wrocławską Gwar
dię. 

W sobotnio-niedzielnych mec2ach 
ekstraklasy mężczyzn zanotowano 
wy,niki: Lech Sląsk 104:/16 i 110:96, 
Resuvia - Wybrzeże 101:88 i 111:87, 
Lublinianka - ŁKS 52:79 i 53:69, 
Gw.ardia - Polonia 78 :91 i 100 :124, 
Górnik - Wisła 96 :95 i 95:106, Spój
nia - Start 76 :73, i 67 :54. 

w· tabeli prowadzi Sląsk wyprze• 
dzając o 4 pkt. Resovię i o 5 pkt. 
Wisłę. 

• • 

zwycięstwa 
I 

A EPS I 
- I dla mnie decyzja arbitra by

ła w tym momencie niezrozumiała. 
Nie lubię wypowiadać się o „pracy" 
arbitrów na bals.ku, jednalt w me
czu z ROW zbyt często zdarzały się 
przypadki tendencyjnego interprflo
wania przepisów. W moim przekona
niu Milczarski nie faulował. Po 
gwizdku v,;yrazil on swoje niezado
wolenie z werdyktu machnięciem 
ręką, C"Uy za taki gest należy 

14. ROW 3 4 9 10:22 19-27 
15. GKS Tychy 2 s 9 9:23 14-25 
16. Lech 2 3 11 7:2il 16-27 

W drugiej kolejce wiosennej run
dy zmierzą się (6 marca br.): ŁKS 
- Lech, Stal - Widzew, Ark.:i -
Sląsk. Zagłębie - ROW, Odra -
GKS Tychy, Wisła - Legia, Szom
bierki - Pogoń, Ruch - Górnik. 

sióde:nki Anilany 

Halowe ~strzostwa Polski w lek- \ kon1mrencjach doszło do niespodzla-
koatletyce zgromadziły rekordową nek. 
ilość startujących - 337 zawodni- W sk~ku o tyczce - tej naszej 
czek I zawodników z 57 klubów i to koronneJ konkurencji nie startowa
je.st ·chyba jedynym momentem god- li: Buciarski 1 Slusarski. Bezkonku
nym podkreślenia. Wyniki w porów- rencyjny był .. Kozakiewicz, który 
nanlu z zagarnicznymi rezultatami skoczył zaledwie - 5.35. 
są" wyjątkowo słab.e. Na starcie za- W trójskoku mistrzem został so
brakło niestety wielu naszych do- bora - 16.22. Biskupski miał tylko -
tychczasowych asów. W niektórych 16.0l, a faworyt Sontllk - 15.99. 

Skok wzwyż kobiet wygrała Niem
czewska - 178. W biegu na 60 m 

LIGA ANGIELSKA ppł najszybszą była Danuta Wołosz 
- 8.34. Na wyróżnienie w tej kon
kurencji zasłużyła o dwa lata młod-

Aston V. - Port Vale 
Leeds - Manchester C. 
Liverpool - Oldham 
Middlesbrough - Arsenal 
Coventry - West Bromwich 
Queens. P. - Leicester 
West Bam - Bristol C. 
Blackpool - Notts Cou11ty 
Bolton - Chelsea 
Burnley - Carlisle 
Fulham - Luton 
Plymouth - :Millwałl 
Sheffield u. - Hull 

3 :O sza od mistrzyni Zofia Filip. W 
1:0 skoku w dal kobiet zwyciężyła mie.r-
3:1 nym wynikiem 6.01 Kurpianiec. W 
4:1 skoku w dal mężczyzn Jaskółka -
(x) 7.77. Bieg na 800 m kobiet wygrała 
3 :2 Januchta - 2.09.50, a na 800 m męż-
2 :0 czyzn mistrzem został Wawrzon -
1 :1 1.50.01. 
2 :2 I. Szewińska została mistrzynią 
2:0 Polski w biegu na 60 m - 7.36. Ku-
1:2 la kobiet Habrzyk - 16.31, 400 m 
2 :2 Katolik - 55.00. 
1:1 W konkurencjach męskich do za-

notowania pozostają jeszcze trzy: 

Komunikat Totka 
60 m ppł Pusty - 7.84, bieg na 
1500 m Skowronek - 3.45.76 i 400 m 
Gęsicki - 47.82 •• 

I LOSOWANIE 

13, 14, 27, 32, 46, 47, dod. 38 

llLOSOWANIB 

23, 25, 27, 31, 35, 46. 

Końc.6wka banderolh 8496 

, A oto kilka wynik6w uzyskanych 
za granicą: skok w dal kobiet K. 
McMellan - 6.51, trójskok Tommy -
16.83, bieg kobiet na 2()1) m A. Rich
ter - 23,22 (nieoficjalny rekord świa
ta). 

Komar w kuld. uzyskał 19.91. Bieg 
na 3000 m wygrał Wasilewski 
7.36.83, a Wszoła skoczył wzwyt. -
2.11. 

się aż żółta kartka? 
- Dlaczego nie wystąpił Terlecki? 
- Narzekał przed meczem na ból 

w kolanie. W tej sytuacji nie mo-
głem ryzykować. 

- Jakie jeszcze mankamenty da R 
się zauważyć w grze ŁKS? • Skrobek 

W brew gloso. m pesymistów, p.ił
karze ręczni Anilany ZV..'Yctę
sko zllkonczyll sobotnto-rue
niedz!elne boje o mistrzostwo 

ekstraklasy, pokonując dwukrotnie 
dość wysoko notowane gdańskie Wy 
brzeże W sobotł,l Anilana pokonała 
gdańszczan 28:18 (15:9), zdobywa.iąc 
naJwięce,j bramek przez Prz~bysza~ 
9 ł Krygiera - 6, a we wczorajszym 
rewanżu al:lB (9:7). 

- Drak skutecznego wykonczenla 
akcji ofensywnych. Nad tym trzeba 
będzie poptacawaó na treningach. 

- Którzy piłkarze w pańskim ze
spole zasłużyli na wyr6znienie? 

- W pierwszym rzędzie Polak. mistrzem 
Obok niego doskonale zagrali To
mas:i;ewski. Dziuba i Milcza:rski, 
Choć byłbym niesprawiedliwy, pomi 

Polski 

We wczorajszym meczu zdobyli dla 
Anilany; Przybysz - 10, Krygier i 
Kosma - po 3, Michalak i Kamiń
ski - po 2 oraz · Bissinger - 1. 
Najwięcej bramek dla Wybrzeża u
zyskał najlepszy zawodnik gdańskiej 

Mistrzem Polski na zakończonym drużyny· Panas - 8 i 6. 
w Piotrkowie turnieju seniorów zo- Sobotnie spotkanie toczyło się pod 
stal reprezentant wrocławskiego Het- dyktando siódemki Anilany, która 
mana _ R. Skrobek. wrocławianin prowadziła przez cały mecz. posk~.: 
zgromadzll w sumie 9,5 pkt. remisu- nale zaprezentował s~ę „zm1enn~ _ 
jąc w ostatniej partii z w. Schiz- Szymczaka - Nowińsk>, ktory ob o 
iem (Polonia w-wa). w. Szmidt (Ma- nił n:1· in. 6 rzutów karn)'.ch. W 
ratan w-wa) wygrał z H. Doboszew \niedzielę Wybrzeże skuteczme atako
(Start Lublin). walo. Jednak dzięki dosk~n~łej po-
Ol>rońca tytułu A. sznapik (War- stawie wszystk;ich zawodi::1kow kw 

szawa) zremisowl;ll w ostatniej par- polu oraz bra~karza szymcZli a, 
tli z z. Dodą. Wicemistrzostwo Pol- ~ecz zakończył się zaslu!:onyro zwy 
ski przypadło w. Szmidtowi, który l!tęstwem łodzkiej siódemld .. 
zdobył 9 pkt. (tyle samo ~o A. W rozmowie przed sobotmm n:ie~ 
sznapik). czem trener Anilany- J. Peilta po1i:-

' ,.-- formował nas, że zaplanował sobie 
G, SZMACilil_SKA NA CZELE zdobycie w spotkaniach z Wybrze-

ObrcńC'zyn! tytułu, mistrzyni Pol- żem oraz za tydzień z Pogonią w 
ski z„wodniczka łódzkiej Anilany Szczecinie. 6 punktów (przynaimniej 
Grazyna Szmacińska po sześciu run- dwa w meczach z Wybrzeżem i 4 w 
dach MP w rozgrywanych w Jele- Szcz.;cinie z Pogonią za tydzień). Po 
niej Górze przewodzi stawce rywa- łódzkich meczach Anilana przekro
lek mając na swym koncie 5.5 pkt., czyta ów plan. A skoro tak, trzyma
wyprzedzając zawodniczkę Krakowa my za słowo trenera łódzkiego zes
- A. Jurczyńską - 5 pkt. oraz polu, Ucząc na kolejne 4 punkty w 
Radzewską (Pozrtań) i Pytel (Hutnik pojedynkach w Szczecinie. 
W-wa), Lipską <W-wa) - wszystkie Wyniki pozostałych spotkań: 
po 4,5 pkt. Stal - Grunwald a5:24 (19 :17) 

W siódmej rundzie Szmacińska Sląsk - Pogoń z. 25:22 (25:20) 

I spotka się z Jurczyńską, a Pytel ·z Spójnia G. - Pogoń Sz. 19:21 (15:17) 
Radzewską. Gwardia - Wawel 22:19 (26:20) 

T.\BELA 

1. Sląsk 
2. Anilana 
3. Grunwald 
4. Wybrzeże 
5. Pogoń Sz. 
6. Gwardia 
7. PO$Oń Z. 
8. Spojnia 
9, Stal 

JO. Wawel 

42:2 
łl:13 
~5:19 
24:20 
:!2:22 
20:24 
20 :24 
18:26 
15:29 

3:41 

5611-440 
449-406 
50'1-479 
502-511 
449-463 
402-460 
429-453 
457-447 
449-493 
462-565 

Przełaje 

w 

Skierniewicach 
W Skierniewicach odbyły l!ię prze

łajowe mistrzostwa strefowe w ko
larstwie. Z każdej konkurencji 8 
najlepszych zakwalifikowało się do 
finałowych wyścigów o mistrzostwo 
Polski. które odbędą się w niedzie
lę 6 marca w Szczecinie. 

Oto wyniki wyścigów w Skiernie
wicach. Wyścig juniorów młodszych 
1) M. Dziedzic Nieborów, 2) Ku
stosz żyrardowianka, 3) R. Barul 
Start Tomaszów Juniorzy starsi 1) 
G. Ratajczyk, 2) G. Tarka LKS Te
resin, 3) ;J. Latoszewskl Nieborów. 

* 
Trzej zasłużeni działacze sportu 

kolarskiego: D. Budzyński, T. Ska• 
rek i R. K11pczak wyróżnieni :rosta
ll złotymi odznakami ORMO. 

(n) 
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